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Numer 84 


Wiosenne podmuchy 
w polifyce wewnętrznej. 


Warszawa, 11. 4. 

W Warszawie ostra zawierucha, raz po 
raz śnieżny wicher dmie, że aż strach my- 
śleć o tym. Szybkość wiatru przekracza 
80 km na godzinę, czyli jest to ta sama 
Szybkość, z jaką pan premier Składkowski 
odbywa patrole w terenie. Pozazdrościłi mu 
trudów i niewygód inni ministrowe. Otóż 
minister przemysłu i handlu p. Roman zwie- 
dził Starachowice, Łódź odwiedził minister 
komunikacji płk. Ulrych. Odbyła się rów- 
nież specjalna wycieczka ministrów i wyż- 
szych urzędników ministerialnych na za- 
proszene wojewody łódzkiego Hauke-Nowa- 
ka. Sam szef Ozonu gen. Skwarczyński wy- 
jechał do Katowic, tak, iż w Warszawie po- 
został li tylko generał Górecki, który musi 
zawsze i obowiązkowo przemawiać. 

O podróżach premiera już pisaliśmy. 
Warto jedynie dodać, jak to w pewnym 
mieście zebrały się tłumy, które wiwatowały 
mą cześć pana premiera. I ostatnia wiado- 
mość, iż okradzionemu przez złodziei inwa- 
lidzie p. Maladze ze wsi Wojnicz pow. tar- 
nowskiego, współczujący premier wręczył 
w gołowiżnie 500 zł. Jak zapewniają pisma, 
gest ten premierowski wzbudził „uczucie 
szącunku i wdzięczności”. 

P. minister komunikacji jednego dnia 
zapewniał przez radio kolejarzy, że byt ich 
stanowczo się polepszył, a drugiego dnia już 
przemawiał w filharmonii łódzkiej. Można- 
hy te dwa wystąpienia połączyć, bo w Ło- 
dzi minister zapewniał już wszystkich Pola- 
ków © tych wszystkich dobrodziejstwach, 
jakie daje przynależność do Ozonu. 

Pewnego pięknego dnia zobaczymy może 
i min. rolnictwa p. Poniatowskiego, prze- 
mawiającego do tłumów ozonowych. A „Ju- 
tro Pracy” współczuje premierowi, że ma 
niezgodny zaprzęg rządowy, że dzieje się 
tak,.Jak w znanej bajce Kryłowa, że z miej- 
sca ruszyć nie można, że premier radby -+ 
jak to czyni z ogrodzeniami i frontonami 
domów — pomalować cały gabinet na jeden 
twarzowy kolor i to nie tylko od frontu. Ale 
cóż, kiedy odpowiedniego koloru dobrać nie 
może. 

I cóż powiedział p. minister Ulrych w 
Łodzi? A więc, że zjednoczenie narodu do- 
kona się na platformie Ozonu: że Ozon musi 
się stać szkołą dla obywateli na rzecz pracy 
dla narodu i państwa. I w końcu min. Ul- 
rych wyraził swoją wiarę miepłonną, że 
Ozon będzie wielkim ruchem politycznym. 
Wzywał więc przede wszystkim starych to- 
warzyszy z PÓW i legionistów broni, aby 
byli strażą przednia. ruchu ozonowego. 

Padly również zapewnienia, że przewód- 
cy OZN są pochodzeniem związani z chło- 
pem i robotnikiem i że nadal mają do nie- 
go.. sympatię. 

Z podróży innych ministrów i wyższych 
urzędników ministerialnych mamy. tylko 
skromne i nic nie mówiące relacje. Wiemy 
tylko, że po bankiecie w Łodzi, dygnitarze 
-- jak głosi urzędowy komunikat — pieszo 
udali się na ul. Marsz. Piłsudskiego pod 
nr 16, gdzie pracował i został przez władze 
zaborcze aresztowany Józef Piłsudski. Póź- 
niej już samochodami zwiedzano miasto. 

Uwagę kół politycznych skupiają na so- 
bie manewry i pielgrzymki „Naprawy”. Ty- 
dzień temu šen. Malski był na zamku u 
Pana Prezydenta wraz z delegacją i dzię- 
kował za to, że Pan Prezydent raczył w 
swoim przemówieniu w dniu 19 marca wy- 
sunąć na czoło zagadnień sprawę wsi. I 
wczoraj poszli również na zamek, ale już 
w liczniejszyra towarzystwie, by dziękować 
za przemówienie Pana Prezydenta. Przy- 
nieśli sprawozdania z działalności swych or- 
ganizacyj rolniczych, aby lącznie zapewnić, 
że stoją i stać będą przy Głowie Państwa. 
Ponieważ Pan Prezydent z powodu niedy- 
spozycji nie mógł ich przyjąć, uczynił to 
marszałek Śmigły-Rydz, zapewniając zebra- 
nych, że „Pan Prezydent ze szczerym uzna- 
niem wita każdy twórczy wysiłek, podejmo- 
wany w imię dobra wspólnej nam ojczyzny, 
wysiłek, który chce i potrafi łączyć i wią- 
zać dobro obywałela z dobrem państwa. 
Wszelka pod tym hasłem tworząca się i po- 
wstająca nowa wartość materialna, kultu- 
ralna i iedowa wsi, stanowiąca wszak tak 
olbrzymią część Polski, jest równocześnie 
zwiększeniem bogactwa i siły całej Polski.” 

Przybyli oświadczyli również, że powzię- 
te zostały uchwały, eby flocie wojeniiej u- 
fundować dwa Ścigacze morskie, za co pan 
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oskarżonych o zniesławienie narodu polskiego. 
(Oó własnego sprawozóawcy „Dziennika Byógóskiego"). 


Warszawa, 11. 4. 

Sprawa wileńska doc. Cywińskiego i red. 
Zwierzyńskiego, którzy zostali oskarżeni o 
znieważenie narodu polskiego przez zelże- 
nie imienia, Marszałka Piłsudskiego, wzbu- 
dziła wielkie zaińteresowanie. A 

Przewodniczył sędzia Przybyłowski. Do 
sprawy przydzielono .z nadzoru prokurator- 
skiego uzdolnionego oskarżyciela p. Żeleń- 
skiego. Obronę wnosiło pięciu adwokatów 
z prof. Glaserem i adw. Nowodworskim na 
czele. 


Akt oskarżenia. 

Akt oskarżenia brzmi: 

Stanisław Cywiński i Aleksander Zwie- 
rzyński oskarżeni są o zniewagę Narodu, 
przestępstwo z art. 152 k. k. 

W uzasadnieniu aktu oskarżenia powie- 
dziano: : 

W dniu 30 stycznia 1938 r. w nrze 29 
którego 
wydawcą jest Aleksander Zwierzyński, zo- 


okręgu przemysłowym, 


stał zamieszczony artykuł p. t. „C. O. P.“ 
pióra Stanisława Cywińskiego. 
Autor, krytykując książkę Melchiora 
Wańkowicza, traktująca o Centralnym 
użył m. in. nastę- 
pującego zwrotu: ' 


„Wańkowicz... daje szereg żywych 
obrazów tego, co widział i czego nie 
widział, a co podobno ma powstać w 
czasie najbliższym w tym sercu Polski, 
zadając kłam słowom pewnego kaboty- 
na, który mówił o Polsce, że jest jak 
obwarzanek: „Tylko to coś warte, co 
jest po brzegach, a w środku pustka”. 


Cytat ten zaczerpnięty został istotnie ze 
wspomnianej książki Melchiora Wańkowi- 
cza (str. 20), gdzie powyższe słowa przy- 
toczone zostały jako słowa, wypowiedzia- 
ne przez Marsz. Józefa Piłsudskiego. 

Nakład numeru „Dziennika Wiłeńskie- 
go“ uległ rozpowszechnieniu. 

. Oskarżeni, przesłuchiwani w dochodze- 
niach, nie przyznali się do winy.. 


Docent Cywiński nie przyznaje się do winy. 


Nast. sklada zeznania docent Cywiński. 
Bardzo często w czasie przewodu płacze, 
ma bóle głowy i naruszone oko. 

Osk. Cywiński rozpoczyna swoje zezna- 
nia od tego, że około Nowego Roku otrzy- 
mał książkę Wańkowicza p. t. „Œ. O. P“, 
Przeczytał ją szybko i, jak zwykle, robił 
notatki. Główną uwagę zwrócił na zawar- 
tą w tej książce myśl, że w Polsce ponie- 
wierano człowiekiem i że to było potrze- 
bne. Recenzję swoją poświęcił Cywiński 
głównie polemice z tym poglądem, traktu- 
jąc' inne zagadnienia pobieżnie. M. in. do 
recenzji wprowadzii zdanie: 

„Polska jest jak obwarzanek — to tylko 
jest warte, co po brzegach, a w środku jest 
pustka“. Zdanie to miał odnotowane na 
kartce bez podania autora. W trakcie pisa- 
nia recenzji, co nastąpiło w trzy tygodnie 
po przeczytaniu książki, przypuszczał, że 
aułorem tego zdania jest redakłor Mackie- 
wicz Cat, który kiedyś w ten mniej więcej 
sposób wyraził się o Polsce. Pisał on 
mniej więcej tak: — że „Małopolska dała 
nam wojsko, Wielkopolska pracę, Wileń- 


szczyzna geniusz, siłę i rozmach, centralna 


zaś Warszawa — Kawecką i Messalkę*. 

Wskutek tago skojarzenia myślowego 
użył Cywiński pod adresem Mackiewicza 
określenia „kabotyn* Nigdy nie przypu- 
szczał, aky to zdanie mogło być wypowie- 
dziane przez Marsz. Piłsudskiego. Słów 
tych w pismach Marszałka nie czytał. 

Następnie oskarżony próbuje wyjaśniać 
znaczenie epitetu „kabotyn*. Jest to okre- 
ślenie ironiczne, lekceważące, lecz dalekie 
od obelgi. ; 

Uważa, że miał prawo tak nazwać kole- 
ge po piórze p. Mackiewicza, który zresztą 
w polemikach z oskarżonym posługiwał się 
bardziej soczystymi określeniami pod jego 
adresem. Powiedział n. p. kiedyś o nim 
Mackiewicz, że „upadł na głowe", nazwał 
go innym razem „starą spleśniałą panną*. 
Nazwanie „kabotynem* p. Mackiewicza by- 
ło więc dopuszczalne. Zresztą każdy arty- 
sta ma coś z kabotyna. Kabotyn nie ma 
charakteru pogardy, czy obelgi, określa 
tylko pewną słabość ludzką. 

— Należy przecież oddzielić państwową 


MAMA MIMMMiiMmmmmmmkmmmmmm mt mma 
Czerwone demonsfracie przed senafem francuskim. 


Z okrzykami „precz z senatem” i „niech żyje Blum” oblegli socjaliści i komuniści 


pałac luksemburski w Paryżu, gdzie senat obalił rząd Bluma. 


Na zdjęciu policja 


i gwardia narodowa oczyszcza z demonstrantów ulice, przylegające do pałacu luksem- 
burskiego. 


działalność Marszałka od jego wystąpień 
literackich. Zostałem napadnięty i pobity 
przez osoby w mundurach... s 

Przewodniczący: O tym pan nie będzie 
mówił, bo te wypadki rozegrały się po uka- 
zaniu się pańskiego artykułu i do obecnej 
sprawy nie należą. 


Zeznania 
wicemarszałka Zwierzyńskiego. 


Mniej znać przejścia wileńskie na osk. 
red. Zwierzyńskim, który jest człowiekiem 
bardzo opanowanym. 

Oskarżony nie przyznaje się do winy, 
wyjaśniając, że artykuł o C O P. zastał w 
tece redakcyjnej. Przeglądał go pobieżnie. 
Zwrócił uwagę nawet na kilka momentów 
w zakończeniu artykułu, ale inkryminowa- 
ne zdanie nie wzbudziło w nim specjal- 
nych zastrzeżeń. Był przekonany, że auto- 
rem owego aforyzmu o obwarzanku jest 
Stanisław Mackiewicz, z którym zresztą na 
ten temat energicznie polemizował. W po- 
lemice z Mackiewiczem brał także udział 
Cywiński. 

Broszury p. Wańkowicza nie znał, a o- 
wego powiedzenią Marsz. Piłsudskiego nie 
zna dotychczas. 

Dopiero po wyjściu z więzienia red. 
Zwierzyński dowiedział się, że w czasopi- 
śmie „Naród i Państwo“ ukazała się notat- 
ka pióra p. Melchiora Wańkowicza na te: 
mat felietonu Cywińskiego, - która w na- 


stępstwie spowodowała pobicie, aresztowa. . 


nie i całą sprawę. 

W komendzie policji po aresztowaniu 
zastawialiśmy się nad tym, co mogło być 
przyczyną incydentu. 


Gdzie były słowa o obwarzanku? 


Nast. zeznawali czterej świadkowie (u- 
czeni, dziennikarze z innych stronnictw), 
którzy wystawili oskarżonym jednogłośnie 
jak najlepszą opinię, uważając ich za do- 
brych, bardzo dobrych Polaków patriotów. 

Przed zamknięciem postepowania dowo- 
dowego strony składały sądowi szereg do- 
wodów. Dowody prokuratora sąd przyjął 
w całości, dowody obrony tylko częściowo. 
I nastąpiła sensacja Ogólnie myślano, że 
słowa o obwarzanku musiały być za- 
mieszczone w urzędowym wydaniu pism 
Marszałka Piłsudskiego. Tymczasem ze słów 
prokuratora wynikało, że takich wspomnień 
o Manszałku nie ma, że słowa o obwarzanku 
słyszał młody gjziennikarz Ksawery Pruszyń- 
ski, gdy przed laty był przyjęty w Belwede- 
rze razem z grupą młodzieży przez Mar- 
szałka. 


Prokurałor domaga się kary. 


Następnie zabrał głos prokurator, który 
mówił m. in. 

— Ja nie waham się powiedzieć, że my 
wszyscy chcielibyśmy, aby to oskarżenie 
było niesłuszne. Każdy z nas chciałby, żeby 
sprawa mogła się zakończyć wyrokiem u- 
niewinniającym. Chcielibyśmy, żeby tego 
słowa nie było! 

Ale słowo to jest. A skoro tak, baczmy, 
czy możemy uniewinnić, zważmy z większą 
niż kiedykolwiek sumiennością, bo to jest 
sprawa koszmarna. 

Skoro człowiek takiej wiedzy i sztuki 
pióra jak p. Cywiński pisze, to za myśl swo. 
ją odnowiadać musi. 


(o mówili obrońcy? 


Po przemówieniu prokuratora kolejno 
zabierali głos obrońcy. 

Adw. Jasiński z Wilna stwierdził, że o 
Cywińskim nikt w łej sprawie nie mówił, 
o jego sercu, duszy, czy intelekcie źle. On 
należy do tych 10.000 wybranych, kultury 
polskiej kwiatu. Jeżeli taki szczery czło- 
wiek mówi: „Ja tego nie zrobiłem“, to moż- 
na i trzeba mu uwierzyć. 


Drugi obrońca doc. Cywińskiego, prof. 
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Wiosenne podmuchy $ 
w polityce wewnetrznej. 
(Ciąg dalszy) 


marszałek im podziękował, zaznaczając, że 
polska wieś daje równie dzielnego, świet- 
nego żołnierza, 

Delegacja organizacyj wiejskich „Napra- 
wy” na zamku ma swoją wymowę politycz- 
ną, tym więcej, że w ciągu tych kilku dni 
jest to już drugi pobyt „Naprawiaczy” na 
zamku, któremu osłatnio asystował p. mar- 
szałek, <: Wieś chcą zdobyć i poprowadzić 
na ul. M.iejki „Naprawiacze”. lm ten za- 


Ryczałtowe tanie 
murasie odi mapa ai 5 5 g” 
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szczyt przypadnie w udziale. Rzecz ta nie 
podlega dziś już dyskusji. Rozłamowcy w 
rodzaju Roga i Malinowskiego mogą tu być 
tylko używani jako siła pomocnicza. 

Póki jeszcze czas. „Jutro Pracy” prze- 
strzega i zaklina, by nie wierzyć „Napra- 
wiaczom”, bo prowadzą oni w Ozonie grę 
nieszczerą, dwulicową. 

Wspomnieliśmy na początku o dziwnie 
zmiennej pogodzie, I młodzi pułkownicy 
też. o tym piszą, że oto tegoroczna wiosna 
jakoś dziwnie jest zdradziecka i niepewna. 
Gromadzą się znaki nadchodzącej burzy. 
Atmosfera jest napięta. Radzą więc pilnie 
baczyć na to, skąd wieją takie wiatry... 

Rys. 


mach) 


Dai o god. (3 zapadnie Wyrok... 


(Ciąg dalszy). 
Glaser dużo miejsca w swym przemówieniu 
poświęcił kwestiom prawniczym. 
Obrońca w zakończeniu swej mowy przy- 
tacza dwa orzeczenia sądu najwyższego, 
rozbieżne w kwalifikacji prawnej. Jedno z 


nich mówi, że znieważenie śp. Marszałka 


Piłsudskiego nie jest przestępstwem z art. 
k: k., drugie zaś jest z nim sprzeczne. Wąt- 
pliwości należy jednak rozstrzygać na ko» 
rzyść oskarżonego. 

.Adw. Nowodworski podkreślił, że red. 
Zwierzyński nawet u przeciwników poli- 
tycznych cieszył się powszechnym szacun- 
kiem. Jeśli mu się stawia zarzut znieważe- 
nia czci Marszałka Piłsudskiego, to musi 
tego czynu. P. 
prokurator nie dowiódł tej świadomości, 
Z chwilą śmierci Marszałka Piłsudskiego 
różnić spory, które mogły być aktualne za 
czasów działalności Marszałka, winny być 
obecnie pegrzebane. 


Wyrok dziś, 

~ W osta nim słowie-doc. Cywiński przyta- 
czając sitowa Ewangelii świętej na niedzielę 
Palmówą o św. Piotrze, który trzykrotnie 
zaparł się Chrystusa, użył tej alegorii dla 
oświadcrenia, iż nie pochwala jednostron- 
nych zachwytów, po których ktoś może na- 
gle zmienić zdanie. ; 

-— Wyrazu „kabotyn“ nie użyłem i nie 
miałem tego zamiaru, wobec tego proszę 
o uniewinnienie. i 

: Q to samo prosił red. Zwierzyński. 

Zakończenie. rozprawy nastąpiło w sobo- 
tę o godz. 23,30. Wobec spóźnionej pory, sąd 
postanowił ogłosić wyrok w poniedziałek 
o godz. 1 po południu, 


m e m 
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Zmiana rządu we Francji. 


_Po odrzuceniu przez sonat francuski pro- 
jektów rądowych w sprawie szerokich pel- 


'nomocnictw finansowych, rząd premięra 


Bluma podał się do dymisji, która została 
przyjęta. Premierem został szef partii rady- 
kalnej, dotychczasowy ministe? obrony na- 
rodowej Daladier. Na zdjęciu — Blum i Da- 
aadier. ; 


"warzyszenia de zrealizowania. 
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09,08 proc. Niemców za Anschlussem 
i Hitlerem. 


Berlin, 11. 4. (PAT). Napięcie przed- 
wyborcze rozładowało się dnia-poprze- 
dniego w całym szeregu manifestacyj, 
organizowanych dla uczczenia dnia 
wielko-niemieckiej Rzeszy, To też sam 
dzień 10 kwietnia, w którym odbyły się 
wybory, przeminął nader spokojnie i 
programowo. Z rana przeciągały ulica- 
mi miasta orkiestry, szeregi samocho- 
dów z transparentami o hasłach wy- 
borczych. Berlińczycy głosowali prze- 
ważnie w godzinach porannych. 

W kościołach około godz. 11,30 więk- 
szość wiernych posiadała już plakiety 
wyborcze, będące odznaką złożenia 
głosu. W kościołach katolickich nie za- 
jęto z ambon żadnego stanowiska wobec 
wyborów. 

Tłoku w lokalach wyborczych nie by- 
ło. Wybory odbywały się sprawnie, 
Od samego rana zwożono chorych i 


słarców do urn wyborczych. Od połu- 
dnia chóry i orkiestry nawoływały o- 
pieszałych do spelnienia obowiązku 
obywatelskiego, W ostatnich godzinach 
członkowie formacyj partyjnych obcho- 
dzili domy, nawołując po raz ostatni 
do udziału w wyborach. 

Udział w głosowaniu wynosił w 
Niemczech 99,55 proc, Za Hitlerem gło- 
sowało 99,08 proc, Przeciw 0,48 proc. 


99,75 proc. Austriaków 
głosowało „tak. 

Wiedeń, 11. 4. (PAT) Wczoraj o 
godz. 23,15 w wypełnionej po brzegi pu- 
blicznością sali Konzerthausu na- 
miestnik Rzeszy w Austrii Seyss-In- 
quart ogłosił rezultat plebiscytu, Na 
4,284.795 uprawnionych do głosowania 
złożono  4.273,884 glosy „tak“ czyli 
99,75 proc, 


Daladier utworzył rząd, 


który nie jest rządem „frontu ludowego". 


Paryż, 11, 4, (PAT). Premier Daladier 
utworzył nowy rząd. W niedzielę o go- 
dzinie 14,45 członkowie nowego rządu 
udali się do pałacu prezydenta repu- 
bliki. 3 

Oficjalna lista nowego rządu przed- 
stawia się w sposób następujący: 

Prezes rady ministrów i minister o- 
brony narodowej — Daladier. 

Wicepremier i minister koordynacji 
przy prezydium rady ministrów 
Chautemps, gospodarstwo narodowe — 


Raymond. Patenotre, minister sprawie- | 


dliwości — Paul Reynaud, minister 
spraw wewn. — Albert Sarraut, mini- 
ster spraw zagr. Georges Bonnet, 
finanse — Marchantieau, roboty pu- 


'kliczne — Frossard) ministerstwo 'pra- 


cy Ramadier, ministerstwo rol- 
nictwa — Guy-Lachambre, marynarka 
wojenna — Campinchi, kolonie — Geor- 
ges Mandel, oświata — Jean Zay, eme- 
rytury — Champetier de Ribes, rolnic- 
two — Queille, handel — Gentin, mini- 
sterstwo poczt i telegrafów — Jules Ju- 
lien, marynarka handlowa — de Chap- 
pedelaine, zdrowie publiczne — Marc 
Rucart, 


* 4 * 


Rząd Daladier jest złożony z radyka- 
łów i z centrum. To nie jest już rząd 
„frontu ludowego". Nie będzie. on miał 
poparcia komunistów, a socjaliści: po- 
prą go tylko od wypadku do wypadku. 
Trudno w. tych warunkach prorókować 
mu długie trwanie! — red, 


Strzały na ulicach Tunisu. 


9 zabitych i 50 rannych ofiar zamieszek. 


Tunis, 11. 4. (PAT). Agencja Havasa do- 
nosi: W sobotę po południu miał być prze- 
słuchany przez władze sądowe b. profesor 
szkoły Sadiki — Ali Belhouane, Około pa- 
łacu sprawiedliwości zebrał się tłum jego 
przyjaciół, domagających się jego uwolnie- 
nia. Policja, która starała się usunąć ma- 
nifesiantów, była obrzucona kamieniami, 
rozległo się nawet Kilka strzałów rewol- 
werowych. Podobne zajścia miały miejsce 
w kilku innych punktach arabskiej części 


Że zjazdu 
We Wilnie odbył się doroczny zjazd de- 
legatów Stowarzyszenia Mierniczych Przy- 
sięgłych R. P., na który przybyło ze wszy- 
stkich stron Rzeczypospolitej około 109 
przedstawicieli oddziałów wojewódzkich. f 

Kilkudniowe obrady zakończyły się 
uchwaleniem żywotnych postulatów mier- 
nictwa i przekazaniem ich władzom Sto- 
Przed wy- 
szczególnieniem tych uchwał jest rzeczą, 
wskazaną o zawodzie mierniczego przysię- 
głego wypowiedzieć słów kilką. 

Tak rząd, jako też społeczeństwo roli 
mierniczego nie docenia. Władze wiedzą 
o mierniczym tylko wtedy, gdy ktoś na nie- 
go się skarży, zasług zaś jego nigdy nie 
piorą w rachubę. Społeczeństwo przecho- 
dzi nad zagadnieniem miernictwa w Pol- 
sce całkowicie do porządku dziennego, po- 
jedyńczy zaś człowiek stosunek do mierni- 
czego widzi tylko na własnym podwórku. 

Skutkiem upokarzającej często walki 
mierniczego o jutró, walki toczącej się za- 
równo w szeregach urzędników pomiaro- 
wych, jako też w wolnym zawodzie, mjerni- 
czy z wyższym czy z średnim wykształce- 
niem, nie może pokonać piętrzątych się 
trudności, około pogłębienia wiedzy i u- 
sprawnienia swej działalności. 

Macosze traktowanie zawodu miernicze- 
go widzimy choćby w takim fakcie, że za 
20 lat naszej państwowości, międzydzielni- 
cowe granice w tym zawodzie zostały nie- 
tknięte!l Praca sporządzona np. przez mier- 
niczego w Aleksandrowie Kujawskim, w 
Toruniu zostanie uznaną za wadliwą i nie 
do użytku, zaś mierniczy przysięgły z, Ma- 
łopolski, przybywszy do Poznańskiego Z po- 
wodu zupełnie odmiennych warunków pra- 
cy, podjąć jej nie może. 

Za 20 zatem lat isinienia administracji 
państwowej, nie pomyślano o jednolitych 
przepisach i pracach miarowych, dzięki 
czemu jedną i tę samą pracę pomiarową 


| 


mmiasta. Jeden z tramwajów podpalono. W 
kilku innych wybito szyby. „Zaatakowano 
urząd pocztowy. Podczas zajść został zabi- 
ty żandarm, a 10 żuawów odniosło rany. 
Po stronie manifestantów padło 8 zabitych, 
a 40 odniosło rany. 


Dziennik „Action Tunisienne" został za- 
wieszony. 


Rezydent generalny zwrócił się do Deya 
Tunisu, by ogłosił stan . nadzwyczajny. 


mierniczych przysięgłych. 


wykonuje się po kilkakrotńie, rzecz jasna 
z poważnym uszczerbkiem Skarbu Pań- 
stwa. 

Obok braku jednolitych przepisów po- 
miarowych w całym Państwie, dotkliwie 
daje się odczuwać brak odpowiednio zor- 
ganizowanej władzy w zakresie miernic- 
twa. Ustawę o mierniczych  przesięgłych 
wykonują architekci. W Ministerstwie 
Spraw Wewnętrznych, ustawę o mierni- 
czych przysięgłych wykonującym, nie ma 
samodzielnego wydziału mierniczego, lecz 
referat ten zńajduje się w rękach archi- 
tektów i prawników, którzy w sprawach 
mierniczych £ecydują. Stosunek panujący 
u szczytów. przeszczepił się na wojewódz- 
twa. Warunki takie nie mogą sprzyjać 
rozwojowi miernictwa. 

Polska jest krajem niepomierzonym. 
Pomiar Państwa na wzór zachodni, żapro- 
wadzenie katastru na całym terenie Rze- 
czypospolitej, przy równoczesnym sporzą- 
dzeniu mapy gospodarczej państwa, zdol- 


nej zaspokoić potrzeby wszystkich katego-: 


rii technicznych, są nieodpornymi koniecz- 
nościami. A 

Stworzenie kadr mierniczych jest dla 
państwa bardzo ważne. 


W zrozumieniu tych wszystkich ko- 


nieczności zawodowych i publicznych, Sto- 
warzyszenie Mierniczych przysięgłych RP. | 


na zjeżdzie w Wilnie podjęło odpowiednią 


inicjatywę, formując jaa w następujące ża- 


dania: ` 

1, Utworzenie w Ministerstwie Spraw 
Wewnętrznych Samodzielnego wydziału 
mierniczego. 


£, Zorganizowanie władzy zawodowej w 
postaci Izby Mierniczej. 

3. Zunifikowanie przepisów i prac po- 
miarowych na całym obszarze Rzeczypo- 
spolitej: MZ 

Poza tymi kardynalnymi punktami, 
walny zjazd załatwił wiele innych spraw, 


| czteroletni Zenon bawili 
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mających w zawodzie znaczenie. Zaliczyć 
de nich należy nadanie profesorowi polis 
techniki lwowskiej inż. K. Weiglowi, godz 
ności członka honorowego Stowarzyszenia 
Walny zjazd dokonał nadto wybóru nowe» 
go zarządu głównego, na czele którego po 
stawił jako prezesa inż, Józefa Plenkiew:- 
cza z Pomorza, W skład zarządu wszedł 
między innymi również mierniczy przySią- 
gły inż, Andrzej Galica, generał WP i sena- 
tor RP, 


3 mereme 


Zgon Aleksandra Swiętochowskiege. 


Warszawa, 11, 4. (Tel. wł.). Znakomi- 
ty pisarz i publicysta Aleksander Świę- 
tochowski zaniemógł poważnie na serce. 
Sędziwy pisarz przebywał w majątku 
swym Gołotczyzna . pod Ciechanowem 
i pozostawał pod stałą opieką lekarską 
dr. Aleksandra Freyda. - 

Ubiegłej nocy Aleksander Święto- 
chowski zmarł, przeżywszy 90 lat. 


Przemówienie Ojca św. 
w dzień Wielkanocny. 


Rym. (KAP). W kołach dobrze poin- 
formowanych zapowiadają, że w Nie- 
dzielę Wielkanocną, 17 kwietnia, Ojciec 
św, przemówi do całego świata przez ra- 
dio, Przemówienie to transmitowane 
będzie przez krótkofalową stację radio- 
wą watykańską na fali 50.26 m. od go- 
dziny 11,59 do 12,20 czasu środkowo eu. 
ropejskiego, 


Dobre postępy wojsk powstańczych 


Salamanka, 11. 4 PAT). Według ko- 
munikatu głównej kwatedy wojska po- 
wstańcze zajęły ważne pozycje w górach 
Alicha. W północnej Katalonii na od- 
cinku Tremp zajęto 5 miejscowości. Na. 
odcinku Balaguer na rzece Segre zajęło 
przyczółek mostu. Wzięto przy tym 
300 jeńców i zdobyto wiele materiału 
wojennego. Na froncie Estramadury 
nierzyjaciel pomiósł clężkie straty na 
odcinku Caceres. Lotnietwo powstań- 
czę uszkodziło 2 słatki rządowe w por- 
cie Walencji oraz urządzenia portu 
Burianne. 


Wyrok śmierci na Maruszeczkę 

ty zatwierdzony. 

Katowice, 11. 4. Przy wielkim zainte- 
resowaniu publiczności odbyła się w 
sobotę. przed „sądem apelacyjnym w 
Katowicach sprawa. przeciwko Dandy- 
cie Nikiforowi Maruszeczce oraz jego 
wspólnikowi Władysławowi Sparzyń- 
skiemu. 

W wyniku rozprawy sąd ogłosił wy- 
tok zatwierdzający dla oskarżonych: 
dla Maruszeczki śmierć przez powie- 
czenie, a uchylił poprzedni wyrok co 
do oskarżonego Sparzyńskiego i skazał 
go na 8 lat więzienia i utratę praw oby- 
watelskich na lat 10, i 

Oskarżeni przyjęli wyrok spokojnie. 

Obrońcy zapowiedzieli kasację co do 
obydwóch oskarżonych. 


Tragiczny wypadek 
podczas polowania na szczury. 


Środa, 11. 4. W majętności Płaczki, 
pow. średzki, własność p. Wacława 
Kurowskiego, wydarzył się w niedzielę 
po południu około godziny 15, śmiertel- 
ny wypadek. $ 

Polujący na szczury urzędnik gospo- 
darczy Wincenty Biskup strzelił tek 
nieszczęśliwie z teszinga do szczura, 
że kula odbiła się od kamienia i ude- 
rzyła rekoszetem w brzuch strzelające- 
go. Ranny uszedł jeszcze parę kroków, 
po czym padł martwy na ziemię. 


Dyr. Stoma obejmuje: 
Teatr Polski w Poznaniu. 


Poznań, 11. 4. (Tel. wł). Rada Nad- 
zorcza Spółki Teatralnej w Poznaniu 
uchwaliła oddać Teatr Polski z dniem 
1 września 1938 r. w dzierżawę dyrekio- 
rowi Władysławowi Stomie z Byd- 
yoszczy, = 


Tragiczna śmierc dwojga dzieci. 


Toruń, 11. 4. W mieszkaniu kowala Ada- 
ma Wojciechowskiego w Dźwierznie -wy- 
darzył się straszny wypadek. p 

Pięcioletnia jego córeczka Krystyna i 
się w kuchni, 
gdzie na piecyku gotowała się grochówka. 

Dzieci w pewnej chwili wpadły na pie- 
cyk, który się przewrócił tak, że od wrzą- 
cej grochówki odniosły straszne poparze- 
nia. 

Na krzyk dzieci, przybiegli natychmiast 
rodzice, którzy przewieźli swe dzieci do 
szpitała w Chełmży. Nie było jednak już 
żadnego ratunku i maleństwa wśród stra- 
sznych. męczarni umarły 


 _włorek, 
"dnia 12 kwietnia 1938 r, 


| 
| i 
| O różne rzeczy obrażają się ludzie, 
obrażają się też — coraz częściej — różne 
grupy ludzkie. Zwłaszcza w ostatnich 
| czasach jesteśmy świadkami zbiorowych 
| protestów w obronie obrażonej czci roz- 
maitych zawodów czy zespołów społecz- 
| ( nych. Kelnerzy poznańscy ogłosili za- 
bawny protest przeciw książce Wornella 
„zaklęte rewiry“, aptekarze obrazili się 
na filmy polskie, podoficerów oburzył 
kiedyś film „Ułani, ułani”, ale najdalej 
poszli adwokaci, którzy obrazili się po- 
dobno na... Cycerona. 


Ta obraza po dwóch tysiącach lat jest 
tak miezwykła, że warto jej się bliżej 
przyjrzeć. Jak doniosła jedna z agencyj 

| warszawskich — Naczelna Rada Adwo- 

| kacka uchwaliła jakoby zwrócić się do 
ministra oświaty 2 prośbą o usunięcie z 

| podręcznika łacińskiego dla liceów ogól- 

| noksałałcących mowy Cycerona, w której 
ten znakomity krasomówca rzymski „„mó- 

| wi ujemnie o kwalifikacjach stanu adwo- 
kackiego. 

Jakąż to krzywdę zrobił Cyceron — 
który sam przecież był adwokatem — 
adwokatom, że ci akurat w Warszawie 
musieli się uciec do obrony ministra o- 
światy? 

Mowa, o którą chodzi, jest mową w 
obronie konsula, wybranego na rok 62 
przed Chr. Mureny, oskarżonego przez 
niefortunnego kandydata na tenże urząd, 
sławnego prawnika Serwiusza Sulpicju- 
sza, o niedozwolone zabiegi wyborcze 
(de ambitu). Aby dowieść, że doświadczo- 
ny w wojnach azjatyckich, dzielny oficer 
Murena, ma większe niż pokojowy praw- 

| nik kwalifikacje na konsula na rok, w 

2 którym należało dokończyć rozpoczętą 
przez Cycerona walkę z Katylinarczyka- 
mi, obrońca porównywa zajęcia żołnier- 
skie z zajęciami prawniczymi i żartobli- 
wie w ten sposób: 


„Ty Serwiuszu, czuwasz w nocy, 
by przygotować odpowiedź dla swych 
klientów; on, by wcześnie przybyć z 
wojskiem tam, dokąd zmierza. Cie- 
bie budzi zew koguta, jego zew trą- 
bek. Fy układasz akta, on ustawia 
szyk bojowy. Ty dbasz o to, by nie 
podchwycono twoich klientów, on, by 
nie zabrano miast lub obozów. On zna 
się na sposobach, jak powstrzymać 
wojska  nieprzyjacielskie; ty, jak 
wstrzymać deszczówkę z dachu sąsia- 
da. On ma wprawę w rozszerzaniu 
granic, ty w ich prostowaniu”. 


Po tym porównaniu stwierdza Cyce- 
ron, że dzielność żołnierska przewyższa 
inne cnoty: 

„Ona dała imię narodowi rzym- 
skiemu, ona zgołowała temu miastu 
wieczną sławę, ona zmusiła cały 
świat do słuchania Rzymian. I wszy- 
stkie sprawy miejskie, wszystkie te 
nasze zatrudnienia naukowe i ta sła- 
wa. i obrotność sądowa chronią się 
pod opiekę i obronę: dzielności żoł- 
nierskiejj a skoro tylko gruchnie 
wieść o miepokojach, nasze zajęcia 
pokojowe natychmiast milkna“. 


Więcej ustępów tej treści nie ma w 
szkolnym skrócie Obrony Mureny, a w 
czym teży „ujemna ocena kwalifikacyj 
stanu adwokackiego* w przytoczonych 
ustępach trudno nam jest stwierdzić. 


Adwokaci warszawscy okazali się 
stanowczo zbyt drażliwi. Po co sobie u- 
trudniać życie takimi zmartwieniami? 
Czy adwokaci ea mało mają kłopotu z 
walką z pleniącym się w odwokaturze 
niebezpieczeństwem żydowskim, aby je- 
szcze walczyć z — Cyceronem? 

ZA a 


| Humor politycznej. 


| ŻYWY ADWOKAT. 


Kanelerz Austrii Schuschnigg, od dawna 

mał poślubić hrabinę ex-Czernin. Że tego 

| dotąd nie uczynił, trochę się dziwiono. O- 

| becnie krąży po Wiedniu wytłumaczenie te- 

go zwlekania narzeczonych. To pani eX- 

Czernin zwlekała z zamążpójściem, nie ży- 

cząc sobie wchodzić w związki małżeńskie 

; z człowiekiem na tak niebezpiecznym sta- 

ii nowisku, jak kanclerstwo Austrii. Pani 

ex-Czernin od dawna nalegała, żeby p. 

Schuschnigg wrócił do adwokatury. 

-- Wolę być żoną żywego adwokata — 

powiedziała — niż zabitego. kanclerza. 


- DZIENNIK 
Dr Gówaró Pepkowski. BOR 
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Rok XXXII. Nr y, 
Trzecia strona. 


Leon Wyczółkowski. 


sp. Leon Wyczółkowski. 


Dnia 11 kwietnia wypada rocznica u- 
rodzin Leona Wyczółkowskiego, jedne- 
go z największych artystów w historii 
malarstwa. polskiego, który z własnej 
woli związał się na zawsze z tradycją 
kulturalną Bydgoszczy. Bydgoszcz ma 
wobec pamięci Wyczółkowskiego szcze- 
gólne obowiązki. Chcąc choć w części 
te obowiązki wziąć na. siebie, Redakcja 
„Dziennika Bydgoskiego“ poświęca ży- 
ciu i twórczości Leona Wyczółkowskie- 
go niniejszy artykuł pióra wybitnego hi- 
storyka sztuki dr. Edwarda Łepkowskie- 
go, dyrektora Muzeum Miejskiego w Byd- 


goszczy. Sądzimy  bowiern, że najlepszą 
formą spłaty długu wdzięczności wobec 
Wyczółkowskiego jest — jak najwięcej 
o nim wiedzieć. — Red. 


Leon Wyczółkowski urodził się w Miast- 
kowie Kościelnym (w ziemi Podlaskiej) w 
roku 1852, 11 kwietnia. Zmarł w Warszawie 
27 grudnia 1936 r. jako jeden z najwięk- 
szych polskich plastyków współczesnych, 
odznaczony wielką wstęgą orderu Polonia 
Restituta za zasługi poniesione na polu 
sztuki. 


Żaden z polskich artystów nie wyczuł | 


jak on głębcko krajobrazu polskiego w słoń- 
cu i barwie. 1 i 
Kształcił się w Warszawie jako uczeń 
Wojciecha Gersona od roku 1869. Wpływ 
Gersona. nie pozostał bez znaczenia na na- 
szym artyście. Gerson był jednym z pier- 
wszych, który zrozumiał piękno naszych 
gór i laszego krajobrazu. On to zostawił 
swego genialnego następcę. w osobie Leona 
Wyczółkowskiego. Studia pod Gersonem 
trwały lat 6; pod kierunkiem Wagnera w 
Monachium, udoskonalił swą technikę i był 
jego chlubą, wreszcie Matejko w Krakowie 
starał się dać swemu uczniowi to, czego 
sam był genialnym przedstawicielem, to 
jest umiłowanie do scen historycznych. Te 
trzy kierunki starły się w Jego twórczości 
— artysta wyszedł zwycięsko. W pierwszym 
obrazie, którym daje się poznać na wysta- 
wach pt. Maryna Mniszchówna* jest wpływ 
Matejki obok nastroju cechującego dzieła 
Brandta. Wpływy te nie trwają długo. 


Malarz słońca i przestrzeni. 


Dziesięć lat pobytu na Ukrainie wśród 
jej wspaniałej przyrody i ustawiczna, ni- 
czym niepohamowana praca, stworzyły z 
niego malarza-impresjonistę, słońca i prze- 
strzeni. Z tych rozległych stepów przywiózł 
swoje malarskie przeżycia i wrażenia w. 
olejnych obrazach. Pomiędzy nimi znajdo- 
wały się trzy, których świetne wykonanie 
wzbudziło podziw nie tylko w kraju, ale 
i za granicą. Te trzy obrazy: „Rybak*, 
„Orka na Ukrainie" i „Buraki“ wysunęły 
nazwisko Wyczółkowskiego na czołowe 
miejsce w malarstwie polskim. Jest w nich 
zachodzące słońce, niebiesko-czerwone o tę- 
czowych cieniach. Podkowiński i Pankie- 
wicz odegrali w naszym impresjonizmie nie- 
małą rolę, ale prym dzierży Wyczółkowski 
przez ciepłe tony i głęboką gamę barw. 

W 1895 r. został profesorem Akademii 
Sztuk Pięknych w Krakowie, gdzie kształ- 
cił uczniów, wpajając w nich poglądy na 
sztukę, która nie może poprzestawać na nie- 
wolniczym kopiowaniu natury, ani suchym 
realizmie, lecz musi szukać nowych i ży- 
wych wrażeń. 

Wyczółkowski nie wzorował się na ni- 
kim, równie wielkim i zrozumiałym był 
dla niego Matejko, Manet i Monet. Próbo- 
wał rozmaitych technik malarskich i gra- 
ficznych, a z wszystkich najśmielej władał 
pastelą. Najsłynniejsze swoje obrazy z U- 
krainy, Krzyż królowej Jadwigi z Katedry 
na Wawelu i portret Rydygiera malował 
farbami olejnymi. 


Krajobraz, portret, kwiaty. 


portret i kwiaty. Krajobraz mówił do nie- 
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Trzy jego ulubione tematy to krajobraz, 


go najsilniej w Tatrach, których stał się 
znakomitym odtwórcą. Liczne jego studia 
stworzyły wspaniałą ilustrację do dzieła K. 
Tetmajera „Na skalnym Podhalu“. Odbyta 
w 1905 r. podróż do Hiszpanii była dalszym 
chwytaniem żywych barw nieba, zieleni cy- 
prysów, szafiru morza i potęgi gór. W tym 
samym okresie maluje portrety. Podobizna, 
wyraz twarzy są zawsze genialne zaobser- 
wowane i podchwycone. Tworząc portret, 
starał się artysta przeniknąć do głębi czło- 
wieka. Nie chodziło mu o fotograficzne po- 
dobieństwo. ale głównie o oddanie wyrazu 
wewnętrznego. Jego portrety przejdą do 
potomności jako zbiór typów współczesnej 
mu epoki. Portret Wyczółkowskiego jest 
stylowy, cechuje go umiejętność zachowa- 
nia piękna oraz wewnętrznej i plastycznej 
prawdy. przez co podobny jest nieco do por- 
tretów Matejki. Najbardziej znane są por- 
trety: Sienkiewicza, K. Tetmajera, Malczew- 
skiego. Jasieńskiego, Szymona Tatara, M. 
Sokołowskiego, H. Modrzejewskiej i Ireny 
Solskiej. Kolorowe motyle w portrecie K. 
Laszczki lśnią tęczą barw, w portrecie Ja- 
sieńskiego japońske kimono w chryzantemy 
ożywia. tło. Słynne są jego autoportrety, 
których jest kilkadziesiąt, a każdy imny, 
odmienny barwą i techniką. Po roku 1905 
kwiaty były ulubionym tematem Wyczół- 
kowskiegó: kaczeńce w kilku wariantach, 
róże, anemony i cynerarie, Wszystkie są 
żywe, soczyste i nadzwyczaj plastyczne. 
Niezwykłe wniknięcie w naturę i odczuc.e 
sprawia, że rośliny stają się na obrazie 
czymś więcej niż były i być mogły w rze- 
czywistości swego bytu. Kwiaty mistrz łą- 
czył z tkaniną umieszczając jako tło mate- 
rię litą i barwną, podobnie jak u japońskich 
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artystów. Bliskie stosunki ze znanym zbie- 
raczem sztuki wschodniej i znawcą muzyki 
F. Jasieńskim, otwarły my nowy Świat wra- 
żeń i barw. Wyczółkowski głęboko odczu= 
wał muzykę, kochał ją i umiał w swej du- 
szy dobierać tony i zestrajać je z harmonią 
barw. Uwidocznił to w portrecie Jasieńskie- 
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go, malowanego w chwili, kiedy grał. Cho- 
pina. 


Każdy problem artystyczny zajmował 
Wyczółkowskiego. Nawet rzeźba nie była 
mu obcą; prace jego w tym zakresie mają 
charakter malarski. Wykonał „Husarza na 
koniu“, jako projekt do pomnika Jana Ma- 
tejki, główkę dziewczęcą „Natałkę* i „Gro- 
by królewskie“. Rzeżby te stały się mode- 
lem do nowych obrazów. 


Lata powojenne. 


W. czasie wojny w mundurze legionisty 
Stanął w szeregach pionierów wolności, by 
walczyć» swą sztuką. Wówczas powstały 
portrety legionowe. Pełnę wyrazu i wspom- 
nień tych czasów są obrazy, na których 
widnieją ciemne mogiły poległych, pod 
drzewami o fantastycznie powyginanych 
konarach. W tym samym czasie rysował 
z młodzieńczym, zapałem architekturę Kra- 
kowa. Obudziło się w nim znowu zami- 
łowanie do tego wszystkiego co wiązało się 
z historią narodu. 


W sile swej twórczości wykonał obrazy 
tchnące miłością do Krakowa: „Sarkofagi“ 
i słynne widoki malowane przeważnie z 
okien zamku wawelskiego i z wieży ratu- 
szowej. W jego wyobraźni stanęły przepy- 
szne arkady ozdobione zwieszającymi się 
gobelinami. ożyły tchnieniem wielkiego ar- 
tysty zabytki naszej przeszłości. W zro- 
zumieniu jego zasług, położonych dla u- 
wiecznienia wspaniałymi dziełami tylu za- 
bytków, Towarzystwo Miłośników Miasta 
Krakowa,  mianowało Wyczółkowskiego 
swym członkiem honorowym 


Z biegiem lat twórczość Wyczółkowskie- 
go jako malarza kolorysty zanikała. Wyło- 
nił się inny rodzaj wypowiadania się za po- 
mocą akwareli o delikatnych tonach. Rów- 
nocześnie spotęgowała się twórczość w dzie- 
dzinie grafiki. Cykle widoków z architektu- 
ry i krajobrazów polskich, teki: Krakowa, 
Wawelu, Starej Warszawy, Lublina, Gdań- 
ska, Ukrainy, teka legionowa, wrażenia zZ- 
Białowieży wykonane zostały w najrozma- 
itszych kombinowanych technikach: lito- 
grafiach, kwasorytach, akwatintach, wer- 
niksie miękkim itp. Grafikę podniósł on na 
nowe wyżyny przed nim nie osiągnięte, 
może równe świetne jak ta, którą za mło- 
dych lat w barwnych obrazach potrafił u- 
jarzmić naturę. 


Po wojnie zbiory swoje złożył do muze- 
um Wielkopolskiego w Poznaniu, a sam za- 
mieszkał w Gościeradzu pod Bydgoszczą. 
U schyłku życia często przebywał w War- 
szawie, gdzie pracował do ostatniej chwili, 
objąwszy katedrę grafiki po prof. Skoczy- 
lasie. 

Umarł jak żołnierz na posterunku, wier- 
ny swej sztuce, Poświęcił dla niej całe swoje 
długie życie. Sztukę traktował jako ducho- 
wą przyjeniność, jako to, co uplastyczniało 
jege wielki, nad miarę wyrosły taleni. 

Po śmierci Wyczółkowskiego żona jego 
złożyła w darze do Muzeum Miejskiego w 
Bydgoszczy prawie cały dorobek artystycz" 
ny z ostatnich lat życia artysty. W sklad 
tego zbioru weszła przede wszystkim grafi- 
ka, której zmarły z zapałem się poświęcał, 
dalej obrazy olejne, pastele, akwarele i ry- 
sunki. ; 

Cenna ta kolekcja została przez gminę 
miasta natychmiast udostępniona dla zwie- 
dzających w gmachu byłego Internatu Kre- 
sowego przy ul. Pierackiego 8, gdzie może 
ma ją podziwiać w całej okazałości. 
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Wesołe więzienie. Dozorca wiezienia- w 
Kołomyi Władysław Tłuczek i jego żona 
Mieli tkliwsze serca i stąd to nieraz, za pie- 
niądze ułatwiali życie mieszkańcom. Były wa 
więzieniu nawet wspólne libacje i zdarza- 
ło się także, iż niektórym „uprzywiłejowa- 
nym“ dostawały się urlopy. Sąd skazał 
Tłuczka na 18 miesięcy więzienia, jego ż0- 
nę na 8 miesięcy, a inni oskarżeni dostali 
po 2 tygodnie do 6 miesięcy aresztu. 


. Przy schorzeniach wątroby, cierpieniach 
żółciowych i żółtaczce zastosowanie rane na 
czczo jednej szklanki naturalnej wody gorz- 
kiej Franciszka-Józeła wywółuje wręcz do- 
skonałę wypróżnienie kanału pokarmowego 
i dodatnio wpływa na ogólną przemianę 
materii. Zapytajcie Waszego lekarza. 


Ośmiu Ludowców pozostaje w więzieniu. 
Pó zwolnieniu z więzienia przemyskiego 
prezesą Str. Lud Gruszki, wiceprezesa 
Kasprzaka, oraz hr. Drohojowskiego, pozo- 
staje w Przemyślu jeszcze 8 ludowców 
aresztowanych w ub. roku, w związku ze 
strajkiem chłopskim. Są nimi: prezes: dr 
W. Jedliński (obecnie ehory poważnie w 
szpitalu), kpt. Schram, Wyczaski z Ożarńsk, 
Pelc, prezes z Koniaczowa, Krupa ze Szów- 
ska, Bąk, Jabłoński i Pukas z Czelatyn. O- 
statnio został zwolniony również Chąrysz. 


Otwarcie działu metrologlii w warszaw- 
skim Muzeum Przemysłu. Z okazji walne- 
go zebrania Muzeum Techniki i Przemysłu 
w Warszawie, dokonano otwarcie świeżo 
zorganizowanego i jedynego w muzeologii 
europejskiej działu metrologii opracowane- 
go przez muzeum przy współpracy z urzę- 
dem miar. 

W obronie przed zarazą komunistyczną. 
Ministerstwo spraw wewnętr znych odebrało 
debit pocztowy szeregu zagranicznym Cza- 
sopismom broszurom i książkom, ponieważ 
zawierały one w swej treści eechy prze- 
stępetw przewidzianych w kodeksie kar- 
nym, ezerząc propagandę komunistyczną. 
Są to przeważnie czasopisma wydawane w 
Sowietach lub we Francji, , 


B. starosta posiąda koneesję na linię au- 
tobusową. B. starosta Wąs, którego rozpra- 
wa apelacyjna wkrótce odbędzie się wa 
Lwowie, posiada obecnie koncesję na linię 
autobusową Lublin — Lubartów przez Ki- 
jany. (Nie ma to, jak smaczny kąsek za- 
bezpieczyć sobie zawczasu. Znamy również 
takiego dziennikarza sanacyjnego w Poz- 
naniu, który „robi“ w autobusach, odbie- 
rając chleb fachowcom w tej dziedzinie. 
Wszędzię korytko, żłób, menażka. "A mo- 
żeby tak: odebrać tym panom owe źródełka 
a enaar je tym, którym się one tale- 
żą?!! 

Relegowano 9 uczniów ze szkoły Wawel- 
berga. W związku z zajściąmi antyżydow- 
skimi w szkole Wawelberga i Rotwanda 
w Warszawie, wydalono z tej uczelni 9-ciu 
studentów, najbardziej ezynnych działączy 
narodowych. 

20,000 zł dla rzemiosła. KKO w Bielsku 
Podlaskim przystąpiła do podziału między 
rzemiosło w powiecie 20.000 zł kredytów, 
przyznanych przez B. G. K. 


Yofemtine Williams. 


Tłumaczyła z angielskiego Karolina Czetwertyńska. 


(Ciąg dalszy) 


— Rodney i Sholto również, tak sły- 
sząłam od Barry'ego. Drugiej takiej ro- 
dziny nie znam. Towarzystwo wzajem- 
nej adoracji. 

Wuj Eustachy kiwnął głową. 


— Ma pani rację, ale siostra moja 
jest łącznikiem wszystkich, Poświęciła 
całe życie Chasrlesowi i chłopcom. I 
niech mi pani wierzy, nie miała zbyt ła- 
twego zadania, I ją dotknęło cierpienie. 

-— A ja sądziłam, że jej całe życie by- 
ło idealnie szczęśliwe. Taki wyraz zą.- 
dowolenia bije z jej twarzy, taka pogo- 
da? 

— Posiada w najwyższym stopniu 
poczucie obowiązku, Należymy do sta- 
rego rodu, a kobieta naszej sfery musi 
utrzymać się na poziomie swego stano- 
wiska, ale — ciągnął dalej — niech pa- 


"ni nie sądzi, że Julia jest bez serca. To 
-są pozory. Ta historia z Barrym silnię 


nią wstrząsnęła. Kto by zgadł, patrząc 
na jej niewzruszone oblicze, że przeżyła 
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Znany ze śmiałości swych = E E swoją armię, czego dał liczne 


dowody". 


Podkreśla przy tym, że w przyszłej woj- 
nie liczba będzie ustępowała maszynie i 
wyszkoleniu. Wreszcie stwierdza, że na 
sesji zwyczajnej nie załatwiono sprawy po- 
większenia zbrojeń, ale — czytamy dalej — 
„przy zakończeniu tej sesji w Europie roze- 
grał się dramat, nazwany Anschlussem, 
który stanowi dia Europy błyskawicę, za 
którą może przyjść burza i który dla wszy- 
stkich państw oznacza start do zbrojeń”. 


Akcja p. Mackiewicza wydaje nam się 


red. Cat Mackiewicz na łamach „Słowa. 
wileńskiego rzucił myśl powiększenia ar- 
mii polskiej przynajmniej o 3 dywizje. — 
Obecnie prowadzi kampanię za swoim pro- 
jektem, pisząc, że: 

„Należy pieniądze, które idą na wszel- 
kie organizacje paramilitarne obrócić na 
miliłaryzm na serio, obrócić na armię. Zli- 
kwidować zastępczą służhę wojskową, obo- 
zy junaków i inne temu podobne organi- 
zącje. Dość jest tego „budzenia ducha waj- 
skowego w społeczeństwie". Trzeba się za- 
jąć pracą na serio. Społeczeństwo polskie 
jest chwała Bogu patriotyczne i] zupełnie słuszna i zasługująca. na poważne 
propagowanie miłości armii jest zbyteczne, potraktowanie. Gdy inni się zbroją, nam 
bo naród polski kocha na prawdę i bez | nie wolno pozostać na pół kroku w tyle! 
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Prowokacyjne wydawnictwo gdańskie. 


nikę, w której roi się od bezprzykładnych, 
w formie napaści, ataków i inwektyw, sam 
fakt umieszczenia w numerze artykułu pt. 
„Żywioł niemiecki na Wielkim Śląsku", 
poświęconego Śląskowi Opolskiemu i woje- 
wództwu śląskiemu, a wykazującego rze- 
kome niemiecki charakter Śląska polskie- 
go, potwierdza. prowokacyjny charakter te- 
go wydawnictwa. 


Ostatni kwietniowy numer miesięcznika 
„Der Deutsche im Osten“, wydawanego w 
Gdańsku przez naczelnego redaktora orga- 
nu partyjnego NSDAP „Der Danziger 
Vorposten* Zarskego i szefa prasowego se- 
natu — a omawiającego sprawy polskie 
w sposób niesłychanie obelżywy i aroganc- 
ki, utrzymany jest w tym samym uchu wy” | 


rze, co numer poprzedni, t. zn. w duchu wy- 


bitnie wrogim do Polski. Pomijając kro- 


Przeciw socjalistycznym pochodom 
1-majowym. 


czerwonej międzynarodówki najkategorycz- 
niej się przeciwstawiają. 

Spodziewać się więc należy, że pod wpły- 
wem zwartej opinii polskiego społeczeń- 
stwa ustaną z tym rokiem manifestacje 
międzynarodówki robotniczej, za którą czai 
się krwawy potwór bolszewickiej rewolucji. 

Czytaliśmy w tych dniach, że w Japonii 
zakazano pochodów i-majowych, jako nie- 
zgodnych z tradycją narodu. Nie mniej 
przeciwne tradycji narodu polskiego są te 
pochody pod czerw: onymi sztandarami, pod- 
€zas których rzuca się nienawistne okrzyki, 
podżegające do walki klasowej z innymi 
warstwami społeczeństwa, podnosi się za- 
jest rzeczą, że w pierwszym rzędzie właśnie | ciśnięte kułakj przeciw kościołom i pomni- 
robotnicze zrzeszenia temu „święłu pracy“ ! kom narodowym. 
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Gdzie przebywa ks. Michał Radziwiłł? 


Ostrów.. Sąd opiekuńczy w Ostrowie u- 

chylił tymczasowo decyzję swą, ustanawia- 

jącą opiekę nad osobą ks. Michała Radzi- 

wiłła na Antoninie z uwagi na orzeczenie 

Sądu Apelacyjnego w Poznaniu. 

W niedługim czasie Sąd Okręgowy w 

Ostrowie przystąpi do ponownego rozpatrze- 

mia sprawy tymczasowej opieki nad ks. Mi- 

chałem Radziwiłłem. O ile decyzja będzie 

i tym razem posia natenczas Sąd Opie- | 


Jak donosiliśmy, organizacje diecezjalne, 
zaliczające się do Akcji Katolickiej, wysto- 
sowały do p. wojewody poznańskiego pi- 
smo o zakaz pochodów socjalistycznych w 
dn. 1 maja, motywując swoje podanie tym. 
że pochody te bvły zawsze prowokacją 
przekonań katolickich i narodowych, €o 
zwłaszcza w tym roku zagrozić może po- 
rządkowi publicznemu, gdyż społeczeństwa 
jest pod niezatartym wrażeniem „zbrodni 
labońskiej'". 

Ponadto z poszczególnych miast na pro- 
wincji wpływają podobne wnioski do władz 
administracyjnych. przy czym znamienną 


kuńczy ponownie zamianuje opiekuna. 

Tymczasem nic tu nie wiadomo, gdzie 
przebywa. obecnie książę Radziwiłł „Rudy”. 
Faktem jest, że opuścił Grand Hotel w Pa- 
ryżu, nie uiściwszy należności w kwocie o0- 
koło 14 tys. zł. Zarząd hotelu zwrócił się 
do adw. Dobrowolskiego w Warszawie, jako 
pełnomocnika ks. Michała Radziwiłła o za- 
płacenie należności. Do Antonina książę w 
każdym razie dotąd nie zawitał. 


W drzwiach ukazał się Rodney, 

— Matka prosi wuja — zwrócił się do 
lorda. 

— Dobrze. A jak się czuje? 

— Bardzo niespokojna o Larkinga. 

— Przed chwilą mówiłem Alinie, że | 
na miejscu ojca powiedziałbym jej eałą 
prawdę, 

Młody człowiek zaprzeczył ruchem 
głowy: 

— Nie wcześniej niż my wyświetlimy 
całą prawdę. Ale przy sposobności, wu- 
ju... Czy to prawda, że Murchie odpro- 
wadzał wuja do domu wczoraj wieczo- 
rem? 

— Owszem. Dlaczego pytasz? 


-—- Muszę wiedzieć, o której godzinie 
rozstaliście się. 

— Około pół do dwunastej. 

— A jak wracał do domu? Taksów- 
ką? Piechotą? 

— Mówił mi, że przejdzie się. 

— Na pewno nie brał taksówki? 


— O ile wiem, nie, Ale na co te pyta- 
nia? Czy biednego 
dzacie? 

Rodney westchnął i rzekł z pewną 
goryezą: 

— Każdy z nas jest dziś podejrzany 
wobec policji, póki nie odkryją zabójcy. 

Wuj Eustachy poklepał 

po ramieniu. 
Przejmujesz się tym zbytnio 
chłopcze, Idź, przejdź się trochę, Wiesz 
co? Odprowadź mnie do domu. 
ci zrobi świeże powietrze. 

— Bar dzo chętnie, wuju, 


niegdyś bolesną tragedię. 
Charles tak ją ochrania. 

— Czy to sekret? Czy może mi pan 
powiedzieć, co zaszło? Tak się intere- 
suję lady Julią. 

— Nie, wcale sekret... ałe siostra mo- 
ja nie lubi o tym wspominać. Czy pani 
wie, że była zaręczona z Erykiem Iven- 
hoe? 

— Widziałam tylko jego fotografię 
na biurku lady Julii. 

— Znali się od dziecinstwa, ale pocz- 
ciwy Eryk nie miał grosza, a mój bie- 
dny ójciee nie wiełe więcej... Zaręczyn 
nie ogłoszono. Sytuacja była od po- 
czątku beznadziejna. Wobec uporu oj- 

ca, Eryk aaea E do Indii i więcej nie 
wrócił. 

— Pan chee powiedzieć, że został za- 
bity? 

— Tak jest, poległ w pierwszej po- 
tyczce granicznej. Szkoda. Uroczy 
chłopak! Wówczas zjawił się sir Char- 
les, choć był dwadzieścia lat starszy od 
Julii, człowiek tak sympatyczny Í pier-. 


I dlatego 


Murchiego posa- 


siostrzeńca 


Dobrze 


» 


wszorzędny, że trudno było mu się 0- pë jeszc 
przeć. Mimo to, sądzę, że Julia tęskniła | matki. 

wciąż za Erykiem i nigdy ojcu nie prze- I sprężystym krokiem opuścił biblio- 
baczyła, tekę. 


la W 
Commanda, Indianin z Ottawy, uważany za 
najstarszego człowieka w całej Kanadzie: 


Aie bezbożników też Kiro 
liwają. W ub. tygodniu wojskowe kole- 
gium przy sądzie najwyższym w Moskwie 
zasądziło 5 członków partii bezbożników: 
Krawiekiego, Rajchlera, Wajsteina, Badara 
i Wulfsona na Śmierć przez rozstrzelanie, 
za rzekome przyjazne stosunki z ruchem 
religijnym i sabotłowanie haseł wojujących 
bezbożników. Wyrok został wykonany. 


—- Uniwersytet Witolda Wielkiego w Ko- 
wnie ma wkrótce ogłosić konkurs na po- 
wieść historyczną, osnuta na tle stosune 
ków polsko-litewskich. 


— Bogactwa kopalniane Konga Belgij- 
skiego. Kongo Belgijskie jest kolonią a 
znacznych bogactwach kopalnianych. Uwi- 


dacznia się to np. w produkcji diamentów 


i kobaltu, w których Kongo zajmuje pier- 
wsze miejsce w świecie. Na świątową pro- 
dukcję diamentów, wynoszącą w roku 1936 
8.297 karatów, produkcja Konga wyniosła 
4.800 tys. karatów, czyli wiecej niż połowę. 


— Wycieczka Polek z Ameryki. Z oka- 
zji 40-lecia swej organizacji, Związek Polek 
urządza w lipcu br. wycieczkę do Polski. 
Jest to trzecia z rzędu wycieczka rodaczek 
naszych ze Stanów Zjednoczonych, które 
zapewne z radością i rozczuleniem będą wi- 
tać Polskę, którą przed laty żegnały. 


— Sto lat minęło 8 kwietnia od chwili 
przejazdu pierwszego statku parowego 
przez ocean — z Anglii do Nowego Jorku. 
Był to statek „Great Western". Podróż je- 
go do Ameryki 1838 r. trwała 14 dni. 


«~ Hu marszałków posiadają Włochy: 
Po mianowaniu pierwszym marszałkiem. 
imperium włoskiego Mussoliniego, Włochy 
posiadają pięciu marszałków, a mianowi- 
cie: Mussolini, Badoglio, de Bono, Graziani 
i Balbo, 


— Zgon Indianina-katolika w wieku 119 
Kanadzie zmarł niejaki Szymon 


Zmarły w chwili śmierci liczył 110 lat W 
przeciągu 20 lat był on wodzem rezerwatu 
Indian w Nipissing nad jeziorem o tejże na- 
zwie. Sędziwy Indianin był gorliwym ka- 
tolikiem. 


Żyd okradł żydówkę pod maskę hitle- 
'rowca. 


Berlin, 9. 4, (PAT). Niemieckie biuro 
informacyjne donosi z Wiednia, że nieja- 
ki Kurt Landeret, wyznania mojżesze- 
wego, został skazany na & miesiące ści- 
słego aresztu. Landerer w czasie prze- 
wrotu włożył opaskę ze zwastyką i wy” 
dając się za komisarza, przeprowadził 
rewizję w domu żydówki Alicji Loewen- 
stein, przy czym skonfiskował 200 szy- 
lingów, Poza tym Landerer zażądał wy- 
dania mu wszystkich klejnotów. Kiedy 
zapytano go o legitymację, próbował 
zbiec, lecz został ujęty, 


chwilę 


— ao EN "diwi wpadnę jeszcze dọ 


Alina po chwili namysłu 
się spytać Rodney'a: 
Jak Manderton przyjął 


odważyła 
— wiado- 
mość ? 

— Z piekielnym spokojem. Ten czło- 
wiek nabawi nas kłopotu. On się tylko 
interesuje Gerry. 

— Czy on odkrył co nowego? 

— Pojęcia nie mam. Całe nieszczę- 
ście, że on nic nie mówi, a my obawia- 
my się stawiać mu pytania. A Gerrv, 
gdzie jest w.tej chwili? 

— Poszła spać, 

Rodney przybity spuścił głowę. 


— Oby Sholto prędzej przyjechał. Tym 
bardziej będzię potrzebny, jeśli Mander- 
ton coś przeciw nam knuje. Zresztą kto 
lepiej niż on, zmusi Gerry do wyznania 
prawdy! 

Chodził nerwowo po pokoju przeciera- 
jąc czoło. 


— Niepokoje się o matkę. Jeżeli Gerry 
pociągną do odpowiedzialności, nie prze- 
żyje tego. 

Alina westchnęła: 

— Biedna lady Julia! Właśnie przed 
chwilą opowiadał mi lord Blaize, dramat 
jej młodości, zerwanie zaręczyn z uka- 
chanym. Sądząc z fotografii on musiał 
być cudny, 

— Istotnie, wedle tego co o nim mó- 
wiono, był swego czasu najpiękniejszym 


i najmiiszym z młodych ludzi w Londy- 
nie. 


— Pewnie kochała go szalenie. 
(Ciąg dalszy nastąpi). 
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2-gi dzień ciągnienia 3 xiasy 41 Loterii Państw. 


ii Il ciągnienie 
- Główne wygrane 


„Główna wygrana 150.000 zł. 
padła na nr. 20711. 
25.000 zł.: 14069 66621 
„15.000 zł.: 7615 112484 
10.000 zł.: 27366 117182 137900 
5.000 zł: 303/76 45754 47228 
51950 78785 148792 
2.000 zł.: 15761 18138 18428 
45140 68028 27612 123045 144954 
72537 
1.000. zł.: 9407 19052 80410 
60024 61563 93341 98571 119669 
131228 142187 149821 
500 zł.: 11087 -14525 31502 
84219 49502 50224 923! 52950 
61597 66260 79290 81603 82593 
84384 118079 115667 
131543 156089 159698 
250 zł.: 284 2497 3823 9204 95 
22515 24183 27556 33241 843 
34175 35446 39356 42066 620 
44134 47034 552 890 49294 51294 
442 542 58413 60196 227 62514 
65655 69183 73673 79109 81270 


130776 


909 83346 870 85492 736 86237 
183571 92822 941 95298 , 
£98764 929 99619 103724 105277) 


96971 


108113 110060 427 112738 115753 
116630 119149 289 120762 123028 
125020 299 126580 127123 131230 | 
581 135021 137634 143888 144407 | 
149136 151197 156697 159826 


Wygrane po 125 zł. 


100 821 22 512 661 783 1094 289 
806 2189 214 51 3082 146 405 946 
4506 5089 562 634 51 570 6627 
840 85 98 7211 14 339 617 71 6011 
181 3814 37 487 617 9425 118 22 
894 10039 374 616 46 716 832i 
11115 52 856 12038 2345 94 490! 
781 88 13078 180 202 14320 570 
779 861 151138 255 202 665 700 
-16415 533.17520 81 823 19127 546 
635 72 821 64 917 58 20009 5555 
21266 752 22197 296 784 €85 23079 
189 449 62 646 24038 240 37 774 
802 25018 617 772 953 26153 507 
645 808 27154 4011 584 650 783 
28467 549 632 889 29465 717 5614 
20268. 650 31021- | 

32244 49 394 535 766 33139 985! 
34053 239 501 854 36301 464 623 880 í 
37300 40 502 

38021 662 548 88 819 39553 604 
768 40538 41123 53 865 42130 50 296 
43360 565 984 85 44481 45037 117 
886 46028 120 478 47439 97 766 48389 
49024 610 860 990 50179 225 438 759 
843 86 98 51136 345 59 675 717 56 | 
52186 561 94 765 914 54601 796 849; 
923 90 55304 586- 940 56018 46 115 
362 884 914 57141 62 300 47 66 588 
806 58109 835 59278 652 54 791 848 
60154 97 218 305 537 82 448 98 817 
61155 393 598 872 62060 365 454 856 
64.63042 183 64441 549 951 

65364 84 427 531 94 971 66062 315 
27 400 553 67001 88 100 8 369 77 520 
916 68004 900 69014 535 95 685 918 
10426 801 931q 71454 78 95 570 643 
875 91 72044 360 583 656 65 734 48 
98 73161 74514 807 75079 356 593 
609 849 925 76337 603 885 77582 
78549 79408 18 500 90 777 984 80520 | 
619 769 823 81032 450 604 47 906 38 
82178 364 729 61 83058 263 787 75 
802 84280 722 85076 120 881 86386 
512 25 87135 339 496 578 88146 328 
51 578 89088 146 387 427 90393 
91080 92052 473 719 822 85 974 
93238 462 94100 460, 84 95132 298 
96183 95 374 705 74 809 912 

97097 165 245 84 432 820 98250 
781 99163 478 503 699 825 31 
100708 101162 370 461 102011 
368 947 103596 712 18 104219 556 
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DZIENNIK BYDGOSKI 


60 93 319 24 53 426 755 804 '982j31340 33049 263 311 34343 630 
89171 248 315 76 442 547 677 7711|36402 953 37125 315 445 39313 40874 
931 90006 336 732 861 91197 99 25993 41209 934 42527 44838 45295 598 


loterii 


Rek XXZII. Nr 84, 
Siódma strona. 


12370 464 665 705 15023 162 853 943 
16404 17004 303 18 55 408 724 59 
918 26 18043 60 19835 21122 963 


89 300 589 777 80 947 92101 275|647 705 46109 236 47747 990 48987 | 22493 23239 983 24404 25641 26635 


663 710 805 105159 261 661|212 489 599 790 835 68 96365 
106213 59 373 960 107246 344 505 | 542 666 751 

88 862 922 108355 413 49 550 171 
325 913 29 109069 161 318 455 | 427 554 60 85 835 47 992 99263 70 


642 917 98304 437 626 60 797 .876|49592 8138 50137 937 
94191 232 375 479 524 856 976 95198 | ggą 50269 Sa 60821 61538 899 62747 
25|801 4 63550 29 64822 39 66780 70 


53369 56550 


67470 669 899 68686 732 70673 71016 


97238 67 460 604 801 98074 274 |907 74087 929 75544 947 


76075 613 38 79260 422 792 80108 


824 110178 111347 783 112102 | 324 528 666 100155 361 615 938 |821 81085 82365 452 83940 84791 
745 64 837 118063 66 436 587 732 | 101033 107 14 282 96 509 22 666 69 | 85308 478 920 86058 383 508 87456 


114123 358 529 932 115392 479 | 824 10116 22 93 297 388 582 
960 116435 550 603 117270 
671 800 991 118400 520 35 
119288 587 970 120192 487 


634 712 62 824 87 121387 


803 89229 91744 94387 95056 176 923 


47 97079 370 98157 789 101087 978 | 


756 | 104209 93 438 571 651 58 95 845106000 124 107437 108493 871 109287 
549 | 105055 88 286 319 437 908 106249 |344 110048 228 111237 112128 527| 71154 574 72063 260 403 73048 586 
899 322 655 751 107405 63 522 64 988 |113149 114349 115199 228 37 116372 


122247 899 122056 121 385 413 551 108054 437 109206 312 13 598 624 | 708 117339 118197 616 119011 59 324 
52 124833 965 125293 481 126298, 867 110318 625 712 990 111200 |120057 742 995 122374 870 123021 


127363 505 964 128052 423 602 | 322 418 584 858 112029 55 251 
129064 737 048 130079 268 448| 113093 307 60 450 727 829 
87 566 740 131464 537 628 889 005! 114061 106 30 414 70 533 713 
ert KAE 604 OR a T 115415 578 963 116459 648 12 733 

27 134142 605 135055 503 6, 36 4: 3 
134229 579 137071 274 318 4442 990 Ea Gie a SE 7 SRE 
TRA GR ERO | 140 242 467 546 690 714 979 
140056 388 669 780 141348 548 909, * 
79 142605 88] 940 57 143888 144059| 120065 91 297 548 868 914 48 79 
354 418 145171 230 998 146190 333 121322 80 96 439 579 942 122104 
S21 147711 826 148030 178 622 64| 201 421 860 71 964 123278 124089 
991 149001 157 862 59 914 150138 89| 190 793 862 975 125002 18 149 
365 498 603 115150 97 398 434 523| 399 485 627 828 126103 77 258 364 
25 32 T43 152019 222 309 25 153220 | 449 522 52 672 121151 59 358 467 
5 6 9 154591 155133 4 438 78 755 
384 613 156500 782 157001 450 65i | oag SS 128105 7 Ra 
129083 135 333 85 529 767 935 


75 157 905 18031 159746 
8 130227 50 131053 139 433 581 668 
Wygrane po 62,50 zł. 755 132008 484 751 886 965 133149 
95 59 763 847 g7|562 685 134127 65 385 435 747 902 
R: M6 330 386 459 763 847 wl |135327 403 816 50 49 134024 186 215 
7 31 428 577 662 961 
2308 3129 62 202 442 760 4336 717 |438 95 647 69 708 16 137270300 403 
815 5348 477 508 690 6035 106 4581738 138295 908 49 62 139115 380 675 
914 40 7244 386 519 68 59 624 710 ! 792 
819 99 912 22 8045 34 67 217 388| 140032 72 175 495 9 573 736 89 
434 670 90040 85 172 202 407 5388|845 932 141103 77 264 530 36 886 
743 97 805 33 921 34 55 10101 6|994 142009 33 488 795 940 143386 
2 78 465 78 569 657 954 96 11113|90 768 144055 206 99 499 649 145055 
684 12703 22 40 63 925 13066 110/441 64 85 683 722 34 146053 492 516 
27 46 364 771 14161 525 771|798 992 147029 293 331 551 148257 
15015 82 107 47 474 757 16110 87|492 792 866 918 149328 640 859 914 
488 759 17214 366 76 721 45 68/93 150230 366 970 151034 88 405 12 
90 95 18226 344 408 10 744 806157 807 902 53 152130 874 153267 
19006 28 52, 207 49 082 „51 „4T|350 98 450 60 88 154207 831 57 71 
60 2 £ 2 525 | 50 75 5580 
627 8t1 22026 203 267 558 40 763 EE W SRO AO NSE 
979 87 23328 86 519 691 845 24374 
512 900 79 85 25085 144 346 578 
748 883 26053 71 104 36 54 250 
60 84 537 892 998 27139 78 269 
394 463 874 48 71 922 28118 23 
619 815 932 84 29043 100 200 412 
G 212 606 934 32- z . 5 
32284 349 406 717 83 888 999 33042 | ,nrata dzienna wygrana 20000 z. 
150 290 770 924 34 34224 509 749 840 | Pns 000 zł: 83793. 
73 35019 209 604 36017 53 400 5291- 50.600 zł.: 132532. 
824 37093 252 370.406 74 673 97 25,000 zt: 18944. 
38134 209 479 684 734 879 39208 15.090 zł: 3182 23788 193056 
58 92 310 731 40039 265 78 88 306| 10,000 zł: 23884 114547 154725 
512 99 760 979 41206 42 53 389 437 | 147030 x 
671 716 42016 55 71 253 373 553 636 5.000 zł.:18502 15412 
740 48013 22 30 367 700 818 67 979| 2,090 zł.: 27589 6769 67203 80692 
44008 48 157 71 408 45 609 11 33 47 119517 151621 60822. 
65 739 857 45191 249 578 662 745| 1.000 zł.: 13720 78943 79358 92744 
56 38020 465 506 684 947 47122 513] 143623, 
55 720 48025 349 402 23 81 49155 83| 50) zł.: 6541 8471 23214 44989 
712 18 69 83 960 50057 146 65 550 | 47419 60088 60914 70:73 75027 78983 
664 68 757 910 51016 537 814 959 |gazqo 94096 113740 124584 121209 
52050 249 420 663 788 882 53026 26$ |121984 130022 147596 152286 155691 
89 456 571 660 882 54292 487 55017158173 159832. i 
400 452 543 724 90 56217 437 712 900 250 zł.: 1011 6225 7723 12169 
25 57344 46 552 638 987 56091 183 | 11604 11998 12259 13544 16086 
243 373 443 543 797 907 59001 246 | 20215 28215 30502 33418 38090 44190 


399 472 691 771 825 
Ii ciągnienie 


Główne wygrane 


PAZ a O O EE 


"319 474 621 48 60017 232 513 45 73 | 45200 45452 45355 52148 52646 57668 


626 35 774 931 61038 42 460 729 61 |59438 62605 65565 68034 69071 70821 
903 62135 70 241 728 914 40 63055 | 70942 71457 73719 76443 76358 79044 
237 343 70 596 876 64069 90 111 217 |79578 81716 89921 92968 93427 96961 
30 34 481 562 86 97227 97864 98216 103606 105168 

65043 67 270 695 66092 121 213 |106618 107600 107395 111602 115820 
324 468 503 940 67183 261 378 866j17484 118918 119091 119905 120496 
905 68321 884 69022 40 249 529 635| 122403 123601 125330 130452 131276 
94 72160 80 349 597 866 73609 74070 | 135247 138801 141152 143955 144975 


114 480 654 730 75043 164 312 g4| 115877 118345 150892, 


406 574 631 767 93 858 986 76179 227 

574 605 748 17070 250 315 552 18165 Wygrane po 125 zł. 
72 294 479 808 79118 40 68 380 517| 64 1003 1426 3070 3928 4411 5187 
751 808 12 901 45 80167 439 53 87/5468 6338 7126 7369 7509 8504 8990 
646 66 876 90 930 33 99 31284 99|9010 10761 11435 626 13415 14370 
740 908 82193 458 83 588 974 722|15171 447 573 606 16045 378 454 872 
897 83186 37 224 318 572 873 84450 | 18707 982 20078 645 21399 806 


156235 315 157105 481 2 531 158037 | 
133 341 422 45 529 683 829 93 15927] | 


go | 124436 126282 362 749 818 126282 
gą | 127378 129343 741 131642 991 132206 


133254 366 134184 791 828 98 135415 
| 786 879 74 136101 282 447 62 638 
722 138652 139113 459 
140135 93 239 141505 900 41 142717 
34 148086 144 145107 294 586 619 
51 146545 767 148578 149524 150488 
152326 163495 717 154156 800 155115 
156199 518 157291 87 158509 718 
159778 


Wygrane po 62,50 zł. 


128 1528 21115 2573 2614 38 2883 
3082 3136 3528 4268 4576 4688 5295 
5326 6375 43 6420 6531 6701 6877 
1076 87 7253 7475 1751 8973 9272 
74 79 9719 10077 568 95 1142 6T 
12388 42880 617 13233 857966 14041 
242 302 782 15211 42 427 826 16354 

[631 88 17461 793 881 18588 715 
|19067 240 T71 875 20257 500 727 
|21 628 847 22 874 91 23024 251 
| 24719 25 436 860 921 26426 450 692 
1759 27245 861 28078 492 645 784 
[29865 805 30147 838 31083 155 
|271 78 81 409 557 781 873 32362 
34405 788 99 834 35004 443 60 740 
136149 37023 579 38061 64 113 386 
494 891 39071 303 40818 27 1 931 
| 41149 218 313 644 738 819 42576 188 
143359 583 44031 45377 46313 85 761 
147008 44 100 224 77 49218 930 51074 
|774 52050 374 606 53430 54558 56473 
|57136 459 58106 305 424 95 609 746 
328 59228 353 58-6664 703 840 60059 
178 679 90 702 61314 431 508 954 
62946 63076 501 37 77 624 896 990 
40 64287 383 410 65430 824 66318 
422 717 48 67 869 67123 408 68341 
60611 170 824 90 70639 998 71301 2 
698 730 72167 76 241 439 73094 
74283 889 929 75002 178 242 82 429 

76510 93 726 17366 587 829 78009 
19029 145 15 93 644 827 30241 457 
58 572 963 81409 786 82103 350 601 
5 83150 674 91 811 84290 583 624 
60 801 22 85024 786 78 836 950 86044 
470 558 87917 88025 50 273 525 634 
151 71 72 720 89269 621 90257 468 
880 912 91251 356 75 828 92036 79 
881 83462 595 896 84428 T25 85171 
250 81 850 06939 235 532 633 865 
96089 479 8TT 98572 99198 298 776 
'803 4 


[105203 382 807 65 104098 236 473 
1105304 28 515 748 106119 254 728 54 
55 107068 108197 204 109020 400 575 
110061 205 72 78 417 111153 267 7i 
815 30 112269 23 113082 351 914 21 
94 114811 906 116336 828 992 117001 
567 118224 717 906 119435 732 120296 
877 121183 12574 606 124024 51 558 
119 869 125156 649 895 127401 
128158 250 986 129118 771 130116 
504 610 828 131194 97 215 378 
182976 125° 750 86 133215 C16 453 
134284 71 527 135237 589 648 136282 
187178 80 337 780 138882 139078 368 
916 140367 567 141241 315 528 143502 
142247 633144127 247 688 145489 523 
146545 147064 500 645148083 44 148 
548 33 149244 363 524 469 1503822 834 
959 151144 666 152368 684 153307 45 
154225 850 921 155569 835 156658 


| 
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1157372 158378 158098 468 159419 806! 


964 
IV ciągnienie 
Wygrane po 125 zł. 


27211 29455 730 952 31907 32724 
33300 56 608 34051 61 385 35163 940 
36023 54 348 446 37131 235 566 674 
911 33 39558 936 40104 785 976 41602 
14 787 934 42186 488 898 44664 724 
838 45588 723 976 46189 338 670 
48825 962 49023 50400 691 781 905 
51346 52241 969 53799 54099 612 794 
56297 636 57081 58414 63 514 59 
60488 547 62398 63155 64359 62 461 
558 65490 674 831 66924 67622 759 
69096 280 919 62 70327 776 867 


739 56 74127 76309 77137 844 79698 


| 795 80092 187 714 910 82058 85569 


93 86323 87127 250 860 88972 89596 
959 90328 91132 558 690, 92726 93034 
96384 422 517 97003 98982 99269 
100205 98 102334 103498 714.10430% 
105054 106994 107413 108135 452 
533 794 882 110080 85 181 111026 
112045 92 712 113059 451 541 731 
115029 116578 782 117641 118114 
552 119293 120522 121386 576 646 
123898 124405 126396 746 127346 
911 128135 129040 239 730 99f 
130287 826 131186 715 132575 133764 
818 134637 136322 91 137369 715 
138001 285 139716. 


142091 375 143229 145614 789 946 
146035 92 665 147588 644 148058 341 
149507 15024 478 152300 153819 
155241 686 156412 513 654 157244 
308 158202 159557 


Wygrane po 62,50 zł. 


214 58 1276 530 95 683 844 989 
2470 3287 620 4947 78 6205 816 951 


64 6377 586 615 24 807 75 7193 231 - 


41 359 545 634 8070 108 678 713 949 
9138 223 47 619 904 10556 800 11279 
130538 273 450 822 932 35 14100 611 
84 786 15371 614 946 16348 710 17758 
933 18015 86 486 65 840 78 1923% 
510 853 20048 129 319 528 21152 851 
911 95 22002 528 23675 761 944 
24269 853 65 25135 360 26264 28045 
269 380 998 29161 713 30162 804 929 
31876 32088 562 855 33025 396 436 
602 34030 94 266 405 62 864 35524 
36228 437 588 971 37659 713 38313 
39129 406 28 711 40563 655 813 931 
41283 554 809 42809 43031 620 45043 
291 546 47562 48276 596 651 929 
49507 796 977 50028 614 48 755 877 
51092 387 839 52292 736 53 53947 
54475 98 954 55519 34 849 56283 
57036 600 29 911 58573 75 714 947 
59008 60056 348 876 61420 62203 
63057 628 826 64 64080 809 65188 
66386 831 67286 315 23 913 69282 
601 70138 852 424 78-720 71377 548 
72028 47 272 479 715 81 904 73069 
740381 112 222 29 520 952 57 75074 
254 76163 586 837 77543 93 965 
78280 490 573 874 79117 47 87 266 
93 595 662 80120 32 499 81502 52 639 
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na nr 14069 w ważniejszych 


Specjalną służbę 


jących. 
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Warszawa, 9. 
skie wystąpiły 
Zdrowia 
Polsce rejestru 


zł 


padła na nr 3182 
znowu w znanej, szczęśliwej kolekturze 


TRAGEDIA BEZROBOTNEGO. chowej. W chwili, gdy żony nie było w 
"Września. Zamieszkały w baraku miej-| domu, poprosił swego syna, by ten podał 
skim przy ul. Słowackiego robotnik Wi-] mu brzytwę 1 otworzywszy ją. jednym moc- 
śniewski Wojciech poderżnął sobie brzytwą | nym cięciem poderźnął sobie gardło. Prze- 
gardło w oczach własnych dzieci i umarł | straszone dzieci nie były w stanie go urato- 
w ciągu kilku minut. Wiśniewski był już į wać, a gdy żona wróciła. zastala już tylko 
od kilku lat poważnie chory na pluca. | martwe, zbroczone krwią zwłoki. 


Czynu tego dokonał w stanie depresji du-l 


w tym roku manifostacje we 
mniejszych miejscowościach, natomiast na- 
stąpi skoncentrowanie wszystkich sił PPS 


Specjalny nacisk kładzie się na sformowa- 
nie oddziałów młodzieży robotniczej i na 
wyszkolenie tzw. „Akcji 


stów i motocyklistów. Odnosi się wrażenie, 


że PPS dążyć będzie w tym roku do maksy- 
malnego odmłodzenia szeregów manifestu- 


z wnioskiem wprowadzenia w 


(PAA) Jak się dowiaduje 
Agrarna, zaniechane będą 
wszystk*ch 


ośrodkach województwa. 


Socjalistycznej. 
pełnić będą oddziały cykli- 


4. (Tel. wł.). 


do Państwowej Służby 


nałogowych narkomanów. 


Rejestr ten umożliwi kierowanie przymu- 
sowe narkomanów do specjalnego zakładu, 
jaki od 3 łat istnieje w Świacku na Kre- 
sach Wschodnich 
lekarzom, którzy 
pisywaniem narkotyków 
jącym się w charakterze pacjentów tylko 
w celu uzyskania morfiny, czy kokainy. (v.) 


Ułatwi to również pracę 
ostrzeganui będą przed za- 
osobom zgłasza- 


cia narkomanów. 
Izby lekar-| » 


88 29182 584 758 80 860 966 30395. 700 6287 452 10489 768 946 11922 
| PPS zmienia swój charakter. — 


„ 35.000 
15.000 
10.000 
, 10.000...» 
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WARSZAWA, ul. Marszałkowska 154. 


na Nr 132532 


84998 


87659 


a E ESL] "m 


INOWROCEA 


f Biblioteka miejska czynna jest codzien 
nie od godz. 17 do 16, w soboty od 17 do 19 
Biblioteka Tow. Czytelni Ludowych mie 
szcząca się w Domu Katolickim przy ulicy 
Plebanka, otwarta jest codziennie za wyjąt 
kiem niedziel i świąt od godziny 17 do 19. 
Biblioteka Kolejowego Przysp. Wojsk. w 
świetlicy „Ogniska” przy ul. Magazynowej 
otwarta w poniedziałki, środy i piątki od 
godz. 17 do 19. 
Karetka sanitarna. tel, 276 
dzień £ w nocy. 
Nocny dyżur pełni Apteka Pod Krzyżem 


Repertuar kin; 


As: „Jaśnie pan szofer”, 

Słońce: „Scypion”. 

Stylowy: „Tarzan i zielona bogini”. 
Świt: „Walc wiosenny”. 

Mątwy nieczynne. 


= Książki pastwą pożaru. W księgarni 
p. Ustasiaka wybuchł pożar. Od żelaznego 
pieca zapaliła się półka z książkami. Ogień 
stłumiono dzięki natychmiastowej pomocy 
p. A. Kowalskiego, który przyniósł z dro- 
gerii salmiak. Straty oblicza się na kilka- 


czynna w 


set złotych. 


— Walne zebranie Kółka Rolniczego w 
Inowrocławiu odbyło się w saii Szkoły Rol- 


niczej pod przewodnictwem dyr. Hozakow- 


skiego. 
członków, p. 


Po uczczeniu pamięci zmarłych 
prezes Jercha zdał obszerne 
sprawozdanie. W dyskusji nad sprawozda- 
niami członków zarządu zabrał głos dyr 
Hozakowski, podkreślając wydajną pracę 
koła inowrocławskiego. Poza tym dyr Hoza- 
kowski zaznaczył, że dla skoncentrowania 
całego życia rolniczego Kujaw koniecznym 
jest dom kultury rolniczej, Nowy zarząd 
nkonstytuował się następująco: Jan Jercha - 
prezes, Ludwik Borcha! - wiceprezes, Mie- 
czysław Łuczak - sekretarz, Antoni Górny - 
zast. sekr, Kazimierz Czapla - skarbnik. 
Komisję rewizyjną tworzą pp.: Emil Garn- 
cara, Leon Wesierski i Feliks Siemianow- 
ski, 


o 
.. 


RORONOWO. Zmarła w dniu 4 bm. naj- 
starsza mieszkanka Koronowa śp. Marejan- 
na Malak, licząca 88 lat. 

— Podczas obławy policyjnej w nocy na 
7 bm. przytrzymał tut. posterunek P. P. pię- 
ciu włóczęgów, w tym dwie kobiety — nie- 
jakich: Pawlaka Kazimierza, Jagodzińskie- 
go Stanisława, Raguckiego Pawła, Sobi- 
szównę Martę i Tarnowską Wandę — bez 
stałego miejsca zamieszkania. Tutejszy sąd 
grodzki skazał wymienionych na umieszcze- 
nie w Domu Przymusowej Pracy. 

WUDZYN. W nocy na 7 bm. dokonano 
włamania do śpichrza rolnika Michała 
Kawczyńskiego w Wudzyniu i skradziono 
10 ctr jęczmienia. Sprawcy świdrami wy- 
wiercili otwór w drzwiach, po czym otwo- 
rzyli zamek. Jako sprawców kradzieży ujął 
tut. posterunek P. P. niej. Bugajskiego 
ze Stronna oraz Kaczmarka z Wudzyna. 


WĄGROWIEC. (a) Odbyło się nadzwy- 
czajne walne zebranie Wlkp. Związku Rze- 
mieślników Chrześcijan, oddział Wągro- 
wiec. Zebranie zagaił i przewodniczył pre- 
zes p. Paul. Oddział liczy 48 członków. 
Nowy zarząd wybrano w składzie pp.: Jó- 
zef Paul prezes, Martyński Fr. wiceprezes, 
P. Szczurąszek sekretarz, Kubanek zast., 
Jan Tarnowski skarbnik, ławnicy pp.: Do- 
łacki i Andrzejewski Antoni Komisja re- 
wizyjna pp. Brzoskowski Ed., Miłantowski 
i Kaz. Nowak. 

— P. Bolesław Mikołajczak z Turzy, 
pow. wągrowieckiego zdał przed komisją eg- 
zaminacyjną w Bydgoszczy egzamin na cze- 
ladnika piekarskiego. 

— Niewykryci dotąd sprawcy zakradli 
się do mieszkania p. Stefanii Malakówny. 
nauczycielki w Chawłodnie, pow. wągr. i 
skradli rower damski. Podczas dalszej kra- 
dzieży zostali spłoszeni przez właścicielkę. 

GNIEZNO. (fb) W sali Domu Kupiectwa 
Polskiego odbyło się walne zebranie Akade- 
mickiego Koła Gnieźnian. Obrady zagaił 
prezes p. Skibski, powołując na przewodni- 
czącego p. Franoscha, po czym sprawozda- 
nia z działalności rocznej zda!'i członkowie 
zarządu. Po udzieleniu ustępującemu za 
rządowi jednomyślnie absolutorium, doko- 
nano wyboru nowego zarządu w następują- 
cym składzie: prezes p. Z. Skibski, wicepr. 
p. F. Górski, sekr. p. Z. Mitkowskt skarb. 
p. M. Haberko, bibliot. p. K. Dyrrysłowski, 
gospod. p. H. Krysztofkiewicz i ref. sport 
p. E. Paulus. Do komisji rewizyjnej weszli 
pp: J. Góldnerówna, M. Sójkówna, Stani- 
szewski J. i M. Pucka. 

— Przed sądem okręgowym w Gnieźnie 
odbyła się rozprawa przeciwke rolnikowi 
Józefowi Lisieckiemu z Sławna, now. gnież- 
nieńskiego, oskarżonemu o usiicwane oszu- 
stwo asekuracyjne. Akt oskarżenia zarzu- 
ca Lisieckiemu, ża w październiku 1934 r. 
podał Zakładowi Ubezpieczeń Wzajemnych 
w Poznaniu niezgodny z prawdą spis rzeczy, 
które rzekomo spaliły sie w pożarze domu 
mieszkalnego, chcąc w ten sposóh poszko- 
dować Zakład na kwotę 160 zł. Cskarżony 


OZDAWCE 


do winy się nie przyznał. Sąd. pe przesłu- 
chaniu świadków, skazał Lisieck'ego na 6 
miesięcy więzienia. 

CHODZIEŻ. (bf) W dniu 13 bm. odhę- 
dzie się w Chodzieży jarmark kramny i na 


konie. Z powodu zagrożenia tryszczyca 
okręgu, spęd zwierząt racicowych został 
zakazany. 


wtorek, dnia 12 kwietnia 1938 r. 


— Na miejsce ks. Michalskieg który zo- 
stał z Chodzieży przeniesiony, przybędzię 
do parafii chodzieskiej ks. Józe” Paszke, 
dotychczasowy wikariusz parafii Poznań — 
Starołęka. 

— Egzamin mistrzowski w zawodzie pie 
karska-cukierniczym zdał p. W. Korczak, 
właściciel piekarni przy AL. Kościuszki, 


2 posiedzenia rady miejskiej 


m 


w Grudziądzu. 


Grudziądz. Posiedzenie rady miejskiej 
otworzył p. prezydent miasta Włodek, wno- 
sząc na wstępie o uczczenie pamięci tra- 
gicznie zmarłego kapłana-bohatęra ks. proe 
boszczą Streicha, Przez powstanie z miejsc 
uczczono również pamięć śp. ministra Wła» 
dysława Grabskiego, pamięć zasłużonego 
dla miasta dyr. Kom. Kasy Oszczędności śp. 
radcy Anastazego Lipowskiego oraz pamięć 
szarego żołnierza śp. Serafina, który zginął 
na granicy polsko-litewskiej. 

Po odczytaniu protokółu z ostatniego po- 
siedzenia rady miejskiej podano do wia- 
domości radnych, że p. wojewoda pomorski 
dekretem z dnia 11 marca br. zatwierdził 
drugi dodatkowy  preliminarz m. Grudzią- 
dza na rok 1937-36, uchwałą rady miejskiej 


w sprawie zaciągnięcia pożyczki z Fundu- 
szu Pracy w wysokości 75.000 zł na rozbu- 
dowę wodociągów oraz uchwałę rady miej- 
skiej w sprawie zaciągnięcia pożyczki ma- 
teriałowej z Funduszu Pracy do wysokości 
150.000 zł na zatrudnienie bezrobotnych 
oraz zatwierdził preliminarz budżetowy 
miasta Grudziądza na rok 1938-39. 

Z kolei rada miejska uchwaliła za- 
ciągnięcie pożyczki w Polskim Banku Ko- 
munalnym do wysokości 100.0000 zł na bu- 
dową szkoły powszechnej, której brak w na- 
szym mieście daję się bardzo dotkliwie od- 
czuwać. Pod koniec uchwalono zaciągnięcie 
pożyczki w kwocię 100.000 zł zę Stow. Ubez- 
pieczeń „Vesta? na wyposażenie straży po- 
żarnej w nowoczesny sprzęt pożarniczy. 


OVE OOOO RZ WRZE WROTE TYPE WORD WEP WO AC OC ZE RECE PEER ARROW CDA CDEKROWCANINECK 
BUKÓWIĘC POM. (t) Rozbudowy szko- ] żadnego podatku specjalnego. Uchwała ta 


ły powszechnej doczeka sią tej wiosny nasza 
miejscowość. Gmach obecnej szkoły zosta- 
nie rozbudowany do takich rozmiarów, by 
adpowiadał wymogom chwili obecnej. 

— Wybory na sołtysa odbyły się w gro- 
madzie Bukówieg aż dwa razy. Otóż przed 
paru tygodniami został wybrany nim miej- 
scowy kupiec p. Semrau; drugim kandyda- 
tem był dotychczasowy sołtys p. Kierzkow- 
ski. Jednak wobec niezatwierdzenia wy- 
boru p. Semraua, odbył się obecni drugi Wy: 
bór. I teraz znowu został wybrany więk- 
szością głosów p. Semrau. 

ŚWIEKATOWO. (t) Kamień polny rzad- 
kich rozmiarów, bo około 4 metrów kwadra- 
towych powierzchni, wykonał w swym o- 
grodzie, tuż przy domu mieszkalnym za- 
grodnik p. Ludwik Nitka w Janiej Górze. 
Z tym kamieniem, grubości jednego metra, 
ma ów zagrodnik niemało kłopotu. bo ze 
względu na bliskość domu'nie może go Toz- 
bić środkami wybuchowymi. 

— 15-lecie swego istnienia obchodzi w 
dniu 18 bm. placówka Powstańców i Wo- 
jaków w pobliskiej Janiej Górze. 

ŚWIECIE. (t) Walne zebranie Tow. 
Kupców Samodzielnych, jakie odbyło się w 
środę, 7 bm. w lokalu „Magdalenki”, zagaił 
prezes p. dyr. Braun. Dalsze przewodni- 
ctwo obrad powierzono p. dyr Donarskie- 
mu. Po sprawozdaniu zarządu z ubiegło- 
rocznej pracy Tow. i udzieleniu absoluto- 
rium został dotychczasowy zarząd. w skła- 
dzie pp.: dyr. Hipolita Brauna, jako prezesa, 
Brun. Kierzkowskiego jako sekretarza i Teo- 
dora Regenta jako skarbnika, wybrany na 
dalszą kadencję. Po części organizacyjnej 
odbyło się przy udziale gości burm. Słahęc- 
kiego, wiceburm., p. W. Kierzkowskiega itd. 
posiedzenie informacyjne, na którym p. rad- 
ca Mazur z Grudziądza mówił o Central- 
nym Okręgu Przemysłowym i związanym 
z tym życiu gospodarczym ziemi pomorskiej. 
Drugi referat wygłosił p. m3r Michalik, 
delegat centrali Związków Tow. Kupieckich. 

— Uciekiniera, który zbiegł policjantowi 
w czasie eskorty na Śląsku, między Katowi- 
cami a Cieszynem, niej. Alfonsa Sobeckiego, 
poszukiwanego za pewne przestępstwa, zdo- 
łano w tych dniach przytrzymać w Świeciu. 
Qdstawiono go do Bydgoszczy. 

WĄBRZEŹNO 
Właśc.* Marian Kostrzewa 
wykwintną kuchnię, pielęgnowane 
napoje, garaż. Podróżułącym zniżki. 


Tel. 51, 


ol Owót Wade 


WĄBRZEŹNO. We wtorek, 5 bm. w go- 
dzinach wieczornych, idąc ulicą Matejki, 
niej. Nizwantowski Jan, w pewnej chwili 
upadł na ulicę. Gdy przechodnie pośpieszy- 
li mu na ratunek, okazało się, że już nie 
żył, Lekarz stwierdził, że śp. Nizwantowski 
zmarł na udar serca. Zmarły był bratem p. 
A. Nizwantowskiego. właściciela dużego 
składu obuwia, a na terenie wąbrzeskim 
cieszył się wielkim poważaniem. R. i p. 

— W jednym z tut. lokali restauracyj- 
nych, dokonano tajemniczej kradzieży port- 
felu z zawartością ok. 700 zł w gotówce na 
szkodę handlarza bydłem p. Szymeckiego 
z Książek w pow. wąbrzeskim. Dochodzenia 
policyjne w toku. 

KARTUZY, (n) Na ostatnim posiedzeniu 
Rady Miejskiej uchwalono zaciągnąć po- 
życzkę w wysokości 15.000 zł na ukoriezenie 
budowy gmachu gimnazjum miejskiego. Da- 
lej uchwalila Rada Miejska nie pobierać 
od urzędników į pracowników miejskich 


obowiązuje wstecz od 1 kwietnia br. Zwa- 
żywszy, że Kartuzy są pod względem wy- 
sokości cen na żywność i mieszkania jed- 
nym z najdroższych miast na Pomorzu, na- 
leży powzięciu takiej uchwały tylko przy- 
kłasnąć, gdyż wyraża ona zrozumienie cięż- 
kiego położenia materialnego, w którym 
liczni pracownicy umysłowi obecnie się 
znajdują, 

— Za sfałszowanie podpisów na zbioro- 
wej deklaracji zasądził sąd okręgowy z 
Gdyni na sesji wyjazdowej w Kartuzach 
13 obywateli z Tuchlina i Rębienicy (pow. 
kartuski). Każdy z nich został zasądzony 
na 6 miesięcy więzienia z zawieszeniem. 
Sąd w uzasadnieniu wyroku stwierdził, iż 
podpis uznaje się za bezprawny, nawet w 
wypadku uzyskania zgody na podpisanie. 


KOŚCIERZYNA. W obecności 36 człon- 
ków LMK oddziału kościerskiego otworzył 
prez. p. mot. Korman walne zebranie, pro- 
sząę na przewodn. p. starostę Turowskiego, 
na zast. p. posła Kamińskiego oraz na se- 
kretarza p. inż. Lubowieckiego. Ze sprawo- 
zdań zarządu widoczny jest wielki rozrost 
działalności oddziału tak w zakresie pro- 
pagandy idei morskiej, jak i zebranych 
składek. Liczba członków wzrosła i prze- 
kracza dziś cyfrę 700. Po udzieleniu abso- 
lutorium staremu zarządowi wybrano nowy 
zarząd w składzie pp: prezęs J. Korman, 
I wiceprez. Edm. Zrodowski, II wiceprez, 
1. Deja, sekr. Sew. Adamowicz, zast. sekr. 
Józef Sajecki, skarbnik Januszewski, zast. 
skarb. Jan Zimny. Członkowie zarządu pp.: 
nacz. Kuchnicki, kpt. Baśkiewicz, prof. Lo- 
roch, inż. Lubowiecki, Tkaczyk, Skaja, za- 
stępcy: inż. Drecki, dr. Szweda, kpt. Le- 
śniak, prof. Tuz, Szuta t Jan Kopęcki. 

— Z miesiącem marcem ukończyła się 
praca na kursach przysposobienia oświa- 
towego przedpoborowych do Obrony Naro- 
dowej. Celem uroczystego zakończenia tej 
pracy, zebrali się przedpoborowi z Kościę- 
rzyny i okolicy 3 bm. przed Domem Społecz- 
mym, skąd po raporcie udali się na nabożeń- 
stwo. Po nabożeństwie odbyło się uroczyste 
zakończenie przemówieniami przedstawicie- 
la rządu, armii, władz szkolnych i wręcze- 
niem zaświadczeń. > 


DAMASŁAWEK. (a) Dzień 27 marca br. 
pozostanie w pamięci tut. parafian. Odbyło 
się tu uroczyste przyjęcie mowego dusz- 
pasterza, Punktualnie w oznaczonym cza- 
sie zajechała przed plehanią powózka z 
nowym proboszczem ks. Janem Kupczykiem, 
oraz ks. dr. Witoldem Klinkiewiczem z Po- 
znania i Marianem Pachniewiczem, kier. 
szkoły z Turska. Na wstępie powitał ks. 
prob. chór kościelny pieśnią pod batutą or- 
ganisty p. Maciejewskiego, a deklamację wy- 
głosiła dziewczynka Zygmuntówna, wręcza- 
jąc ks. prob. bukiet róż. Następnie powitał 
ks. proboszcza w serdecnych słowach wójt 
p. Kowaliński. Po powitaniach udano się 
z pieśnią „Kto się w opiekę” do kościoła, 
gdzie przy ołtarzu powitał nowego dusz: 
pasterza zastępca ks. prob. Bielski z Juńce- 
wa, po czym zabrał głos ks. proboszcz, 
dziękując dełegacjom i wszystkim obecnym 
za tak szczere przyjęcie. Następnie odpra- 
wit ks. prob. pierwszą na nowfm miejscu 
mszę św. Piękne kazanie wygłosił ks. dr. 
Klinkjewicz z Poznania. Podczas mszy św. 
śpiewał miejscowy chór kościelny. Po po- 
łudniu odprawił kg. prob. nabożeństwo pa 
syjJne. 

WŁOCŁAWEK. (h) W hołdzie najwięk- 
szemu dramaturgowi współczesnej Polski 
K. H. Rostworowskiemu zorganizowano w 
dniu 10 bm. pod protektoratem J. E. ks. bi- 
skupa Radońskiego uroczystą akademię w 
sali Tow. Wioślarskiego, 

~~ Na óstainim posiedzeniu Rady Miej- 
skiej został uchwalony budżet na ogólną 


sumę 3.590.501,31 zł. Na tymże posiedzeniu 
mimo protestu czterech żydów - radnych 
został zniesiony ubój rytualny — barbarzyń* 
stwo XX wieku. 

— W dn. 12 bm. ks. biskup Radoński wy« 
jeżdża do Rzymu, aby wziąć udział w uro- 
czystościach kanonizacyjnych błŁ Andrzeja 
Boboli. Ks. biskupowi towarzyszą ks. dr. 
Maternowski į ks. Broniarczyk. 


GRUDZIĄDZ 


— Przedstawicielstwo „Dziennika Bydgo- 
skiego” mieści się przy ul. Toruńskiej 22, 
tel, 1294. Biuro czynne od godz. 8—18-0]. 

Pogotowie pożarnicze tel. 11-21. 


Nocny dyżur pełni apteka „Pod Lwem”, 
ul. Pańska, tel. 2040. 


— TCL Biblioteka I Czytelnia (ul. Le- 
gionów 28) otwarte od godz 11—12 i 17—19 
(w soboty tylko do godz. 15). 


REPERTUAR KIN: 
Apollo; „Moskwa-Szanghaj” z Polą Negri: 
Gryf: „Białe róże”. 
Orzeł: „Dzikie ścieżki”. 


— Osobiste, Na zebraniu zarządu Tow. 
Opieki nad zwierzętami w dniu 6 bm. pre- 
zes Tow. p. dr. Freudel wręczył dyplom 
uznania inspektorowi straży pożarnej p. 
Kaszewskiemu, który będąc współzałożycie- 
lem T. O. Z. przyczynił się w wysokiej 
mierze do jego rozwoju. 

¿= święcone dla dzieci bezrobotnych. 
Wzorem lat ubiegłych komitet Pomocy Zi- 
mowej Bezrobotnym zamierza urządzić świę- 
cone dla najbiedniejszych dzieci miasta 
Grudziądza. Celem zebrania funduszy na 
ten cel odbyła się w minioną niedzielę kwe- 
sta publiczna, której wynik ze względu na 
niepogodę był minimalny, bo zebrano zale- 
dwie 318 zł Komitet zwraca się do społe- 
czeństwa z gorącą prośbą o składanie ofiar 
na cel powyższy do Kom. Kasy Oszczędności 
na konto 112. — Poza zbiórką uliczną zebra- 
no w dniu 4 bm. na herbatce towarzyskiej 
honorowych obywateli m. Grudziądza w 
„Królewskim Dworze” 68.41 zł. Poza tym 
ofiarowali pp. szambelan Ruchniewicz 400 zł, 
radca Klimek 100 zł, szambelan Szychowski 
50 zł. Kto następny? 


— Sokół I i K. P, W. mistrzami Podokrę- 
gu. W rozgrywkach siatkówki o mistrzo- 
stwo Podokręgu zwyciężył KPW w dodatko- 
wym spotkaniu z Sokołem I przy równej 
ilości punktów, na trzecim miejscu znalazł 
się Sokół II, którego pierwsza drużyna 
znajduje się w pomorskiej A-klasie. Tytuł 
mistrzowski w koszykówce zapęwnił sobie 
zespół Sokoła I pod kierownictwem p. AL 
Zwolińskiego, zaś na drugim miejscu uloko- 
wał się Sokół IH, a trzecie miejsce zajął 


. 

— Z posiedzenia komitetu Zimowej Po- 
mocy Bezrobotnym. W tych dniach odbyło 
się posiedzenie wydziału wykonawczego ko- 
mitetu Zimowej Pomocy Bezrobotnym, na 
którym przewodniczący p. wiceprezydent 
Michałowski przedłożył sprawozdanie z akcji 
dotychczasowej. Zebrani dowiedzieli się, ża 
w okresie sprawozdawczym tj. od zapocząt« 
kowania akcji do 31 marca br. wpłynęło 
na ręce komitetu tytułem ofiar od spole- 
czeństwa w gotówce 42.696,28 zł, a w pro- 
duktach 6.974,40 zł. Ponadto komitet tu- 
tejszy otrzymał od komitetu wojewódzkiego 
86.000 zł tytułem subwencji. Na pomoc bez- 
robotnym wydano dotychczas w gotówce 
i w produktach 142.612 zł, a na dożywianie 
dzieci 16.500 zł. Komitet postanowił nieza 
leżnie od normalnej akcji pomocy bezrobot- 
nym — urządzić wzorem lat ubiegłych 
święcone dla dzieci bezrobotnych. W związ- 
ku z tym komitet rozesłał do właścicieli 
wgzł, administratorów domów odezwy z 
deklaracją, celem deklarowania przez wszy- 
stkich obywateli miasta ofiar w naturze 
wzgl. gotówce na „dar wielkanocny dla 
dzieci bezrobotnych”. 

— Towarzystwo Kupców Samodzielnych 
podaje do wiadomości członków, że dorocz- 
ne walne zebranie odbędzie się 19 bm. o 
godzinie 20 w lokalu „Piwiarnia Okocim= 
ska”. Na porządku obrad sprawozdanie za- 
rządu z działalności całorocznej oraz wy< 
bór nowego zarządu. 

— Z Okazji Tygodnia Polskiego Związku 
Zachodniego oprócz licznych zebrań w 
Grudziądzu, odbyły się również zebrania w 
powiecie, na których prelegenci PZZ zapo- 
znawali słuchaczy z sytuacją na Pomorzu 
iz dążeniami PZZ. W dniu 3 bm. na ze- 
braniu w Łasinie przemawiał p. Wośkowiak 
z Grudziądza, zaś w dniu 5 bm. na zebraniu 
w Radzynie przemawiał p. poseł Micha- 
łowski. Prelegenci wobec licznie zebranych 
słuchaczy przedstawili wyczerpująco ko- 
nieczność czuwania i pracy nad spotęgowa- 
niem trwałości pancerza, jakim jest dla 
Rzeczypospolitej przygranicze. W Radzynie 
utworzono koło PZZ z tymczasowym pre- 
zesem p. dr. Wróblewskim na czele. 

-- Walne zebranie Polskiego Związku 
zachodniego koło Grudziądz odbędzie się we 
wtorek, 18 bm. o godz. 19,30 w sali Tivoli. 
Wstęp za okazaniem zaproszenia wzgl. legi- 
tymacji P. Z. Z. 
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Gdynia, dnia 11 kwietnia 1938 roku. 


Dyżur w nocy mają w bieżącym tygodniu 
nastepujące apteki: 


Apteka pod Gryfem, ul. §tarowiejeka 34, 
tel. 51-29. 

Apteka mgr. Grodzkiego, u! Morska 155 

Apteka Bałtycka. ul Śląska 42 

Apteka Nadmorska w Orłowie Morskim. 
ul. Orłowska. 


Przedstawicielstwo „Dziennika Bydgo- 
skiego” mieści się: Skwer Kościuszki 24 
(nad cukiernią Fangrata), tel, 14 60. 


S Sanaan 
.. 


REPERTUAR KIN: 


Bajka. .90 minut postoju”. 
Bodega: „Droga do sławy”. 
Morskie Oko, „Huragan“ 
Miraż"Orłowo: „Kapitan Taylor 
Lido: „Powrót z piekła”. 

Lily. „Zapomniane twarze”. 
Polonia. „Mały czarodziej” 
Zorza. „Pasażerka na gapę”. 


,— Pogoda zapanowała w Gdyni po silnej 
wichurze dni ostatnich, których ofiarą pa- 
dła nawet ściana jednego z baraków. 


— Pogryziony przez psa został p. Józef 
Betke, urzędnik firmy „„Westa”, który udał 
się do Orłowa w służbowych sprawach. Z 
licznymi ranami odwieziono go do szpitala. 

— Zbiórka na dar wielkanocny dla dzieci 
przyniosła 1494 zł. Jest to kwota wpra- 
wdzie niewystarczająca ną urządzenie cho- 
ciażby najskromniejszego święconego dla 
4200 dzieci bezrobotnych, lecz mimo to przy- 
czyni się ona chociaż w części na pokrycie 
kosztów tej akcji. 

— Klause mistrzem pingponga. Rozgry- 
wany w Imce turniej wewnętrzny o mistrz0- 
stwo Ogniska w pingpongu, zakończył się 


"zwycięstwem Klausego, który otrzymał ną- 


grodę przechodnią. Startowało ogółem po- 
nad 25 zawodników w dwóch klasach. 

— Akademia kolonialna odbyła się w 
niedzielę staraniem Ligi Morskiej i Kol. 


— Koło pań LOPP urządziło ub. niedzieli 
loterię fantową w cukierni Wetta. 


— Polski Związek Zachodni urządził o- 
statnio szereg zebrań, świadczących o sprę- 
żystej akcji i żywotności tej organ'7--ji 
Zebrania odbyły się w Kartuzach, Tupa- 
dłach, Ostrowie, Karwi, Zelistrzewie, Ja- 
starni, Obłużu, Kacku Wielkim, Żykowie, 


„Chylonii. Strzelnie i Krokowie. 


~~ Konsulat Republiki Czechosłowackiej 
w Gdyni został otwarty z dniem 4 kwietnia 
1938 r. przy ul. Świętojańskiej nr. 120. Go- 
dziny urzędowe dla stron od 10—12. 

— Inspektorat Szkolny na miasto Gdynię 
został z dniem 1 kwietnia 1938 r. utworzony 
i mieści się w Gdyni przy ulicy Lipowej 1. 

-— Na stanowisko dyrektora Kąpieliska 
w Orowie Morskim zaangażowany został p. 
Maksymilian Węglowski, a na stanowisko 
lekarza miejskiego i Kąpieliska w Orłowie 
p. dr. Mieczysław Mielżyński. 

— W r 1937 urodziło się na terenie Gdyni 
3.079 dzieci. Rozpatrując liczbę urodzeń 
dzieci dzielnicami miastą widzimy, że naj- 
więcej czieci urodziło się na terenie Małego 
Kacka, bo 541, Grabówka 515, śródmieścia 
483, Chylonii 458 i Obłuża 296. Na terenie 
Oksywia urodziło się w ub. roku 177 dzieci, 
działek leśnych 151, Witomina 80, Dempto- 
wa 75, Gisowej 73, Redłowa 63, Kamiennej 
Górze 43. Statystyka urodzeń w Gdyni wy- 
kaz'-je. *e najwięcej dzieci rodzi się w dziel- 
nicach robotniczych. 


— We wtorek 12 bm. o godz. 18 odbędzie 
się posiedzenie Rady Miejskiej. Na porząd- 
ka obrad znajduje się tylko kilka drobnych 
spraw. 


— Wycieczka Międzynarodowej Konfe- 
rencji Rozkładów Jazdy Pociągów Towa- 
rowych. W piątek rano przyjechała z War- 
szawy do Gdyni specjalnym pociągiem Wwy- 
cieczkowym Międzynarodowej Konferencji 
Rozkładów Jazdy Pociągów Towarowych, 
w której biorą udział. przedstawiciele kolei 
prawie wszystkich państw europejskich. 
Podczas pobytu w Gdyni uczestnicy konfe- 
rencji zebrali się w Sali Kolejowego Przy- 
sposobienia Wojskowego, gdzie wysłuchali 
specjalnych referatów o urządzeniach ko- 
lejowych i rozbudowie portu, wygłoszonych 
przez dyrokiora Okręgowej Dyrekcji Kolei 
Państwowych p. inż. B. Dobrzyckiego oraz 
sekretarza Urzędu Morskiego p. J. Sieradz- 
kiego. Po wysłuchaniu referatów, goście 
zagraniczni udali się autobusami do dwor- 
ca morskiego i zwiedzili port na holowni- 
ku „Tytan“. Następnie wycieczka podejmo- 
wana była śniadaniem w restauracji „Er 
mitage“ przez dyrektora Okręg. Dyr. Kolei 
Państw. w Toruniu p. inż. B. Dobrzyckiego. 
Po śniadaniu uczestnicy Konferencji odje- 


_chali specjalnym pociągiem o godz. 16 do 


Warszawy, gdzie nastąpiło zakończenie ob- 
brad i zamknięcie konferencji. 


— Stacja opieki nad matką i dzieckiem. 
W związku z rozwojem akcji opieki spo- 
łecznej na terenie Gdyni uruchomiona z0- 
staje w najbliższych dniach stacja opieki 
nad matką i dzieckiem dla śródmieścia, 
przy ul. Starowiejskiej nr 50. Kierownictwo 
stacji obejmuje dr Jerzy Neyman, kierow- 


- nictwo ośrodka na Grabówku objął już dr 


Władysław Sochaniewicz. 


przed sądem grodzkim w Gdyni ohywatele 
z Rumii-Zagórza pod Gdynią pp. Antoni 
Kleba, Augustyn Bach, Teodor Malotka, 
Teodor Kuhnke. Karol SŚpors, Augustyn 
Dziecielski, Antoni Białk, Jerzy Bieschke, 
Augustyn Wieczorek, Jan Woyke, Franci- 
szęk Ruffel, Paweł Fierka, Antoni Hennnig 
i Vincenty Bojka, oskarżeni o to, że 


„pomówili kierownika szkoły Wojcie- 
cha Sabata o antyreligijne wychowanie 
dzieci szkolnych, 0 nieprzychylne na» 
stawienie do Kościoła katolickiego i 
wrogi stosunek do Kaszubów, a więc 
takie postępowanie, które może nara- 
zić go na utratę zaufania władz przeło- 
żenych, potrzebnego do danego stano- 
wiska i zawodu”. 

Oskarżeni do winy się nie przyznają, 
natomiast podtrzymują swą zarzuty. Są to 
wszyscy  rzetelni Kaszubi, przeważnie 
skromnego stanowiska społecznego, miesz- 
kańcy podgdyńskiej osady Rumia-Zagórze. 
Zeznają w słowach prostych, nieuczenych, 
a głęboko zapadających w dusze słucha- 
jących. Przeważnie nie rozumieją da czego 
mają się przyznać. Z natężeniem słuchają 
pytań sędziego. Nie! oni nie czują się win- 
nymi.. Odpierają zarzuty. Ale pan kierow- 
nik czy wienien? Owszem. Tak powiedzieli, 
podpisali i nie cofają. Ani słowa. 

Moje serce mi powiada — tłumaczy Au- 
gustyn Bach — że jestem do tego zmuszo- 
ny, by wychowywać dziaci religijnie. 

— Na czym polegało to antyreligijne 
wychowanie? — Augustyn Bach odpowia- 
da, że gdy jedno z jego dzieci miało przy- 
stąpić do I Komunii, pragnął aby i rodzeń- 
stwo razem w tym dniu uroczystym była 
w kościele. Pan kierownik nie chciał ich 
zwolnić „na próżniactwo'. Innym razem, 
gdy przyszła pielgrzymka do Kalwarii Wej- 
herowskiej, kazał harcerzom urządzić so- 
bótkę i tak śpiewać głośno, żeby przekrzy- 
czeć szwabskie pieśni. 

Oskarżyciel publiczny: Przecież sobótka 
to tradycja słowiańska. 

, W toku przewodu sądowego wyjaśnia 
się, że pielgrzymka była z Oliwy pod Gdań- 
skiem, zapewne byli tam katolicy Niemcy 
i śpiewali również stąd „szwabskie* pieśni. 
Podczas Wielkiego Postu oskarżony Bach 
wysłał dziecko na Drogę Krzyżową zamiast 
na zbiórkę harcerzy, bo jak twierdzi „dro- 
ga krzyżowa jest pilniejsza* na co pan 


Gdynia. W sobotę, dnia 9 bm. atol | 


AYN ONA AZOTANY 


połoczeństwo toruńskie 


domaga się kolonii dla Polski. 


Toruń, 9. 4, W ramach „Dni Kolo- 
nialnych' odbyła się wczoraj w Toruniu 
wielka manifestacja społeczeństwa to- 
ruńskiego pod hasiem: „żądamy kolo- 
nii dla Polski". 

Miasto udekorowano bogato flagami 
o barwach narodowych. O godz. 19 uli- 
cami miasta przemaszerował olbrzymi 
pochód około 10.000 mieszkańców mia- 
sta, W. pochodzie kroczyły wszystkie 
organizacje spoleczne ze sztandarami, 
organizacje kombatanckie, przedstawi- 
ciele sądownictwa, urzędów, instytucyj 
oraz szkoły średnie, Niesiono bardzo 
liczne transparenty, wyrażające ko- 
nieczność uzyskania kolonii dla Polski. 
Młodzież szkolna niosła olbrzymie ma» 
py, przedstawiające graficznie potrzebę 
surowców dla Polski oraz obszary kolo- 
nialne zbadane przez polskich naukow- 
ców. 

Przy dźwiękach kilku orkiestr po- 
chód przeszedł na Rynek Staromiejski, 
gdzie z balkonu ratusza wygłosił prze- 


Nasze zadania na Pomorzu 


Toruń, W Teatrze Ziemi Pomorskiej 
odbyła się wczoraj w Toruniu uroczy- 
sta akademia, zorganizowana stara- 
niem okręgu pomorskiego Polskiego 
Związku Zachodniego z okazji tygodnia 
PZZ. 

Po zagajeniu akademii przez prezesa o- 
kręgu PZZ p. sędz. Glemmę prezydent 
iniasta Torunia p. Raszeja wygłosił re- 
ferat pod tytułem: „Pogranicze — pance- 
rzem Rzeczypospolitej, w którym omó- 
wił zagadnienie pogotowia moralnego 
ludności przygranicznej. Następnie re- 
terat pod tytułem: „Nasze zadania na 
Pomorzu“ wygłosił p. Bernard Kula, 
prezes” koła seniorów . Stowarzyszenia 
Przyjaciół Pomorza. 

Akademię wypełniły występy woj- 
skowej orkiestry symfonicznej pod þa- 
tutą kpt. Grabowskiego, deklamacja 
zbiorowa uczniów gimnazjum im. Ko- 
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„DZIENNIK BYDGOSKI, wtorek, dnia 12 kwietnia 1938 r. 


„Płomyki" nad Rumią -Zagórzem. 


_Sensacyjny proces w Gdyni. 


Str. 9. 


Ek ron ik aa 


Toruń, dnia 11 kwietnia 1938 roku. 


Nocny dyžur pełnią apteki: 
„Radziecka? — śru.lmięście 
Św. Anny — Bydgoskie Przedmieście. 
Pod Łabędziem — na Mokrem 
Nadwiślańska — Jakubskie Przedmieście. 


Pogotowie straży pożarnej tel 12-44. 


kierownik miał powiedzieć: „Ja wam po- 
każę drogę krzyżową“, 

Niezmiernie charakterystyczne zezna- 
nię składa p. Teodor Kuhnke, właściciel 
restauracji i gospodarstwa, wybitny dzia- 
łacz społeczny, odznaczony krzyżem zasłu- 
gi. P. Kuhnke jest prezesem Związku Osad- 
ników, wiceprezesem powiatowego P. T. 
Roln. i radcą Izby Rolniczej w Toruniu. 
Opowiada on, że niechętne usiosunkowa- 
nie się nauczyciela Sabata do duchówień- 
stwa było szczególnie natężone w okresie 
działalności Legionu Młodych. Wyrażał się 
on, że „księżą to są darmozjady, warto by 
hyło, żeby się jakiego rzemiosła nauczyli, 
nazywał ich nieznanym tu wyrazem „kle- 
cha“ itd. Pan kierownik Sabat stołował się 
w restauracji oskarżonego. Gdy w ten spo- 
sób zaczął mówić, żona nieboszczka oskar- 
żonego zabrała mu obiad, mówiąc, że „dla 
bezbożników nie ma w niej obiadów”. O- 
skarżony był w owym czasie prezesem 
Strzelca. Dowiedział się, że pan kierownik 
uczy Strzelców nieprzyzwoitych piosenek 
o księżąch i cytuje. Jest ta mowa o pleban- 
ce, kochance i pułku ułanek. Oskarżony 
zakazał Strzelcom, chłopcom 16 i 18-letnim 
takich piosenek i polecił im śpiewać „Ha- 
nis moja Hanis“ oraz inne. W parę ty 
godni potem podchmieleni chłopcy zatrzy- 
mali wikarego, wracającego ze zbiórki 
KSM ze słowami: „to są te czarne diabły, 
które nam dziewczęta odbijajął*, Wówczas 
oskarżony złożył prezesurę Strzelca. 

Poza tym pan kierownik rozpowszech: 
niął Płomyczka. 

Dzieci musiały się z Płomyczka uczyć 
wierszy, a jak synek Fierki przyszedł do 
szkoły bez tegoż Płomyczka, pan nauczyciel 
ukarał go. Lekcje przeznaczone na religię 
zastępowano innymi przedmiotami. . My 
Kaszubi — mówi z powagą oskarżony — 
uważamy, że dwie godziny na religię to za 
mało, tymczasem i w tych godzinach uczyli 
geografii czy historii! Ogólne oburzenie 
wywołał fakt następujący: 13-letnia córka 
oskarżonego Henniga potrzebna była w go- 
spodarstwie, więc inspektor zwolnił ją, a ra- 
czej dał jej urlop ze szkoły. Gdy pan kie- 
rownik ujrzał ją idącą w niedzielę do ko- 
ścioła, zawełał młodszą jej siostrę, uczęsz- 
czejącą do szkoły i tę spoliczkował mówiąc: 
To sę kościoła ona chodzi, a do szkoły nie 
może 


Pogotowie ratunkowe tel. 19-91. 


REPERTUAR KIN: 
Aria: „Królestwo za pocałunek” 
As: „Burgtheater”". 
Mars: „Królówa Wiktoria”. 
Świt: „Córka Szanghaju”. 
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— W biegu kolarskim zwyciężają toruń- 
czycy. W niedzielę na otwarcie sezonu od- 
był się bieg kolarski na trasie Toruń — Lu- 
bianka — Chełmno — Toruń — dystans 50 
km. W klasie młodszych zwyciężył Land- 
messer (KPW Pomorzanin, Toruń) w cza- 
sie 1:37,23 przed Ritterem (KPW Bydgoszcz) 
1:37,23,2 i Rogalskim (KPW Pomorzanin) 
1:42,12,2. W klasie starszych: 1) Stojke 
(KPW Pomorzanin) w czasie 2:04,56 przed 
Bączkowskim (KPW Bydgoszcz) — 2:05,56. 
Drużynowo zwyciężył KPW Pomorzanin, 
Toruń, w czasie 7:06,54,2 przed KPW Byd- 
goszcz — 7:89,51,4, ` 


— Zawody lekkoatletyczne w Toruniu. 
Wczoraj na otwarcie sezonu odbyły się w 
Toruniu zawody lekkoatletyczne KPW, któ- 
re były jednocześnie eliminacją do między: 
miastowych zawodów Poznań — Toruń. Wy- 
niki techniczne zawodów są następujące: 
Panie: 60 m — Książkiewiczówna KPW Po- 
morzanin 8,2. Skok w dal — Lewandowska 
(KPW Pom.) 4,60 m. Skok wzwyż — Kriege- 
równa 1,33 m. Rzut kulą — Skrzypnikówna 
10,94 m. Panowie: 100 m — Dunecki 11 sek. 
800 m — Jaruszewski 2:11,8. 5.000 m — Szy- 
perski 16:26,5, Sztafeta 4X100 m 485 sek. 
Skok w dal — Rietzke 603 cm. Skok wzwyż 
165 cm. Kula — Eipert 12,29 m, Dysk — 
Eipert 33,34 m. 

— Apel do PT Publiczności. Z uwagi na 
święta Wielkanocy urząd pocztowy prosi 
PT Klientów, aby przesyłki, zwłaszcza pacz- 
ki, nadawali tak wcześnie, by można je by- 
ło doręczyć w miejscu przeznaczenia naj- 
później w Wielką „Sobotę tj, dnia 16 bm. 
Zbyt późne nadanie przesyłek pocztowych, 
a w szczególności paczek, może spowodo- 
wać doręczenie ich dopiero po świętach. 


— Zjazd Nauczycielstwa Wielkiego Poe 
morza. W dniu 14 bm. o godz. 9,30 odbędzie 
się w Toruniu w Domu Społecznym zjazd 
delegatów kół Stowarzyszenia Chrześcijań- 
sko Narodowego Nauczycielstwa Szkół Po- 
wszechnych z Wielkiego Pomorza. Prze- 
wodniczyć będzie dotychczasowy prezes o- 
kręgu pomorskiego p. Ryczakowicz. Refe- 
raty wygłoszą: p. Kasnrzyk z Kościelca 
„Czego chce nauczycielstwo Wielkiego Po- 
morza zorganizowane w Stow.  Chrześc. 
Nar. Naucz. Szkół Powsz.* i p. Wincenty 
Kleinschmidt z Schodna p. Kościerzyna na 
temat zagadnień prawnosłużbowych. Zjazd 
załatwi przewidziane statutem czynności. 
Wybierze prezesa i 9 członków zarządu o- 
kręgowego. W przeddzień o godz. 16 rów- 
nież w Domu Społecznym obradować bę- 
dzie pełny zarząd okręgu pomorskiego, a z 
rana wydział wykonawczy i komisja rewi- 
zyjna w biurze Stowarzyszenia przy ul, Ko- 
nopnickiej 11. Msza św. na intencję organi- 
zacji odprawi się dnia 13 bm. o godz, 8 w 
kościele Panny Maryi. 


Z walnego zgromadzen'a 
pomorskiego okręgu L. 0. P, P, 


Toruń. W ub. niedzielę w „Domu Spo: 
iecznym” odbyło się walne zebranie pomor- 
skiego okręgu L. O. P. P., które zagaił p. o. 
prezesa p. inż. Zagórski. witając p. wojewo- 
dę pomorskiego Raczkiewicza, wicewojewo= 
de Szczepańskiego, starostę Bruniewskiego, 
przedstawicieli wojska, prasy oraz przedsta- 
wicieli poszczególnych obwodów L. O. P. P. 
na Pomorzu. 


(Dokończenie nastąpi) 


w wielkiej manifestari 


mówienie kmdr. Kłosowski o koniecz- 
ności kolonii dla Polski, przerywane 
często okrzykami i oklaskami. Przemó- 
wienie zakończył mówca okrzykiem na 
cześć Najjaśniejszej Rzeczypospolitej 
i Jej Prezydenta prof. Ignacego Mościc- 
kiego, który zebrane tłumy z entuzja- 
zmem powtórzyły. 


Następnie odczytana została rezolucja 
przyjęta przez zgromadzone tłumy 
gromkimi okrzykami: „My chcemy ko- 
lonii“, 


Sprzed Ratusza pochód udał się 
przed willę p. wojewody pomorskiego 
Wł. Raczkiewicza, gdzie w dalszym cią- 
gu manifestowano, a prezes Okr. Po- 
morskiego Ligi Morskiej i Kolonialnej 
p. Radłowski w towarzystwie płk. 
Matzenauera i dyrektora Buczka wrę- 
czył uchwaloną rezolucję p. wicewoje- 
wodzie Szczepańskiemu, który przyjął 
delegację w zastępstwie  bawiącego 
służbowo w Warszawie p, wojewody. 


pernika oraz tańce ludowe w wykona- 
niu uczennic gimn. państw, im. Królo- 
wej Jadwigi. 

p. płk. Rudkę. Po odczytaniu protokołu z 
ostatniego walnego zgromadzenia, przystą- 
piono do sprawozdań zarządu. Ze złożonych 
sprawozdań wynika, że In O. P. P. na Pos 
morzu rozwija się bardzo pomyślnie. Okręg 
pomorski spośród wszystkich okręgów zaj- 
muje pod względem liczebności członków 
7 miejsce z liczbą 98.379. Z dnia na dzień 
liczba członków stale się zwiększa. Budżet 
na rok bieżący uchwalono w wysokości ok. 
500.000 zł. 


W dyskusji, jaka się wywiązała po spra- 
wozdaniach, poruszano cały szereg zagad- 
nień, związanych z propagowaniem idei L. 
O. P. P. W szczególności delegaci poszcze- 
gólnych obwodów zwracali uwagę, aby o- 
kręg większą uwagę zwrócił na propagowa- 


— Kradzież na szkodę zarządu miejskie- 
go. Tadeusz Szubert, zam. przy ul. Piekary 
nr 7, zgłosił kradzież rur wartości 100 zł na 
szkodę zarządu miejskiego w Toruniu. 
Sprawców kradzieży ujęto, rury odebrano 
i zwrócono zarządowi miejskiemu. 


— Z życia nauczycielskiego. W sobotę, 
dnia 8 bm. o godz. 18 odbędzie się w Domu 
Katolickim przy ul. Łaziennej 18 zebranie 
koła toruńskiego Stowarzyszenia Chrześci- 
jańsko-Narodówego Nauczycielstwa Szkół 
Powszechnych, poświęcone omówieniu Zja- 
zdu Delegatów Okręgu Pomorskiego, któ- 
ry odbędzie się w dniu 14 bm. w Toruniu. 
Członkowie wybiorą na zjazd swego dele- 
gata i złożą odpowiednie wnioski, jak też 
podzielą między siebie funkcje gospodarzy 
zjazdu. 5 


nia w szybownictwie. 

Po wyborach użupelniających i wolnych 
wnioskach, przewodniczący zebranie zakoń: 
czył. 


Telefon nr 14-46 posiada przedstawiciel: - 
stwo „Dziennika Bydgoskiego" w Toruniu. - 


nie wśród młodzieży modelarstwa 1 szkole- 


Na przewodniczącego zebrania powołano - | 


R tonika 


Bydgoszcz, dnia 11 kwietnia 1938 toku ¿steta kolonie! — mówił, szczękając zęba” 


7 TATENN"RZYK 
Dziś: Leona I p. 
Jutro: Juliusza Í. p. w. 
Wschód, słońca o godzinie 5,13. 
Zachód słońca o godzinie 18,51. 


Zna codziet 
E miewa. 


mi niejeden obywatel, nawet taki, co lo 


*— I to koniecznie kolonie w ciepłych 


E krajach — dorzucał. inny, bardziej w geo- 


$tan pogody. Eby jakaś ciemna masa murzyńska wy- 


Dzięki wytworzeniu się płytkiej depre 
sji barometrycznej nad północną Skandy 
nawią i Finlandią, powstrzymany został na 
pływ do Europy środkowej chłodnego i wi 
gothiego powietrza z północy, wobec czeg 
powietrze, przepływające obecnie nad Poi 
ską, będzie się stopniowo ogrzewać wskute 
usłonecznienia w. ciągu dnia. Wczoraj v 
całym „kraju 'było chłodno przy zmienny 
zachmurzeniu nieba i przelotnych opadacł 
Temperatura o godz. 14 wynosiła od 0 s 
na Górnym Śląsku do 6 st. nad- morzem 
W górach zaś notowano od —4 st. w Zako- 
panem de —12 st. na Kasprowym Wierchu 
Dziś rano w Bydgoszczy pogodnie.  Przewi 
dywaciy przebieg pogody: Na ogół dość po- 
godnie, jednak gdzieniegdzie jeszcze przelot 
ny opad. Nieco cieplej (nocą lekkie przy 
mrozki). Słabe lub umiarkowane wiatry z 
kierunków zmiennych. 


Stan 
i dzisiejszy 
E Stan 
Ę wezorajszy 
; ECA 
DYŻURY NOCNE APTEK 
od 11—17 kwietnia 38 r.: 
1) Apteka Centralna, ul. Gdańska, tele- 


fon 3894. 
2) Apteka pod Lwem, ul. 
telefon 3191. 


Grunwaldzka, 


5 ——  — 


Telefon Pogotowia Ratunkowego 26-15. 
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— Muzeum Miejskie przy Rynku marsz. 
Piłsudskiego otwarte codziennie od godz. 9 
do 16, w niedziele i święta od 11 do 14. 
Obecnie w muzeum wystawa grafiki my- 
śliwskiej. 

— Muzeum Miejskie - Bielawki, ul. B. 
Pierackiego 8, otwarte codziennie od godz. 
10 do 17, w niedziele i święta od 11 do 17. 
Obecnie wystawy: obrazów Ferdynanda 


'Ruszczyca oraz „Wystawa darów”: obrazy 


L. Wyczółkowskiego i rzeźby Konstantego 
Laszczki. 


gY—— 


Z TEATRU MIEJSKIEGO. 


Dziś, w poniedziałek po raz ostatni w se- 
zonie „OLIVIA“, arcymelodyjna operetka 
Dostala z p. Carnero na ezele świetnego ze- 
społu pod batutą K. Kuleckiego. 

Dwa tanie przedstawienia w okresie 

przedświątecznym wypełnią. następujące 
utwory: we wtorek, dnia 12 bm. ukaże się 
doskonała komedia St Kiedrzyńskiego 
„PANNA COCTAIL“ w premierowej, dosko- 
nałej obsadzie z pp. Brochocką (tytułowa), 
Wieczorkowską, Butrymem, Drewiczem, Dy- 
tryckem, Kierczyńskim, Rewkowskim i Ser- 
wijiskim na czele, w środę zaś (13 bm.) 
Świetna komedia Iwaszkiewicza „LATO 
W NOHANT';, osnuta na tle osobistych prze- 
żyć „genialnego kompozytora Fryderyka 
Chopina. Obsadę tej komedii tworzą naj- 
lepsze siły naszego zespołu. 
" Na przedstawienia te, które ukażą się 
nieodwołalnie ostatni raz w sezonie, obowią- 
zują ceny groszowe od 10 gr do 1,15 zł. Bi- 
lety są już w rozsprzedaży. 


— Echa Wystawy Kolonialnej w Bydgosz- 
czy. Bracia Bażańscy prostują nad podsta- 
wie ustawy prasowej: Nieprawdą jest, jako- 
by firma N. Gieryn była jedyną polską księ- 
garnią w Bydgoszczy. Natomiast prawdą 
jest, iż księgarnia „Bracia Bażańscy”, mają- 
ca swą siedzibę w Bydgoszczy, jest również 
polską. 

— 333 cudzoziemców odwiedziło Byd- 
goszcz w marcu br. Przynależność państwo- 
wa osób przyjezdnych była następująca: 
Anglia 2, Austria 10, Czechosłowacja 5, Da- 
nia 1, Estonia 2, Francja 9, wolne miasto 
Gdańsk 75, Holandia 8, Litwa 1, Łotwa 1. 
Niemcy 190, Rumunia 4, Szwajcaria 4, Szwe- 
cja 3, Węgry 3, Włochy 7, Finlandia 2, Sta- 
ny Zjednoczone Ameryki Północnej 3, Bra- 


 zylia 1, nieustalona 2. | 


— Jak cie widzą, tak cię piszą... Już CZAS | 
najwyższy pomyśleć o nowych garniturach 
męskich. płaszczach i kostiumach damskich. 
Bogato zaopatrzony w najnowsze materiały 
wobec bliskiego sezonu letniego jest jeden : 
z najwiekszych w Bydgoszczy składów suk- | 
na firmy Karol Jankowski i Syn przy ul. 
Gdańskiej. obok botelu „Pod Orłem”. Pole- 
camy lo chrześcijańskie przedsiębiorstwo. 


I to w kwietniu. Mrośna pogoda wczo- 
"„ajszej niedzieli była chyba najlepszym 
pociągnięciem propagandowym w 
„dniach kolonialnych“, obchodzonych w 
innych miastach Polski z dużym rozma- 
hem: U nas się na ogół nie wysilono, 
o też całe szczęście, że w porę przyszedł 
mróż i skierował myśli.i uczucia w stronę 
egzotycznych krajów, gdzie na wiosnę 
nożna chodzić bez futra i bez kataru. 
Te panie, które wyszły na ulice w no- 
ciuteńkich. kompletach wiosennych, za- 
drościły murzynlkom: 

Murzynki mają dobrze. Noszą banan 
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* * „DZIENNIK BYDGOSKI", 


4 ambicyj mocarstnowych nie 


wtorek, dnia 12 kwietnia 1938 r. ~ 


Pokiesie niedzielne 


— Najwyższy czas, żeby Polska do- | albo Kść palmy kokosowej za cały strój 


i mimo to nie marzną. . 4 

Mężowie skwapliwie połwierdzali, że 
strój murzyński jest praktyczny i przede 
wszystkim tani: 

— Ile to podpisów na wekslach moż- 
haby sobie oszczędzić! — wadychali w 
czasie zakupów przedświątecznych, do- 
konywanych z okazji niedzieli palmowej 
i otwartych tradycyjnie sklepów. 

Sklepy były otwarte. Ruch przed- 
świąteczny duży, jako że każdy chętnie 
szukał schronienia przed: zimnem w cie- 
płym wnętrzu sklepu. Gorzej było 2 obro- 
lami. Kupcy obracali się, jak mogli, to 
do jednego klienta, to do drugiego, ale na 
stan kasy to. nie wpływało. 

"Z nieba padał śnieg, deszcz, grad. 
Były też takie momenty, gdy nic nie pa- 
dało. Wtedy nawet świeciło słońce i było 
przyjemnie. Mieliśmy / przynajmniej 
przedsmak tego, jak to miło będzie w ko- 
loniach, gdy nas żydzi wyślą gdzieś na 
Madagaskar albo w okolice... 

(hak) 


Ubezpieczałnia Społeczna w Bydgoszczy 
a leczenie w sanatoriach. 


Filu chorych korzysta x feczenia samatoryjneśo ? 


(ak) Z początkiem wiosny ogół członków 
Ubezpieczalni Społecznej szczególnie intere- 
suje sprawa lęczenia klimatycznego i sana- 
toryjnego przez Ubezpieczalnię. Pragnąc 
dowiedzieć się bliższych danych, na ten ak- 
tualny temat, zwróciliśmy się do naczelne- 
go lekarza Ubezpieczalni Społecznej w Byd- 
goszczy p. dr. Klikowicza, który podzielił się 
z nami cennymi uwagami: 3 

Zasadniczo ustawa o Ubezpieczalni Spo- 
łecznej — mówił p. dr Klikowicz — nie na- 
kłada ubezpieczalniom obowiązku udziela- 
nia świadczeń w postaci sanatoryjnego i kli- 
matycznego leczenia. Tylko jeżeli położenie 
finansowe ubezpieczalni na to pozwała, 
przeznacza się pewne sumy ma cele profi- 
laktyczne, jak na kolonie letnie dla dzieci, 
na leczenie w sanatoriach itd. Otóż bydgo- 
ska Ubezpieczalnia Społeczna jest w tym 
szczęśliwym położeniu, że rokrocznie może 
wysyłać poważną liczbę dzieci potrzebują- 
cych słońca, dobrego odżywienia i powie- 
trza, szczególnie dzieci niezamożnych ro- 
dziców na kolonie letnie, jak również wzra- 
sta z roku na rok liczba chorych, istotnie 
potrzebujących dłuższego leczenia, do róż- 
nych sanatoriów i uzdrowisk. 

Specjalny fundusz na wspomniany cel 
składa ubeżpiecźalnia bydgoska do Związ- 
ku Ubezpieczeń Społecznych, któremu podle- 
gają wszystkie ubezpieczalnie, a następnie 
zależnie od złożonych funduszów następuje 
przez Z. U. S. przydział pewnej ilości miejsc 
dla członków danej ubezpieczalni na lecze- 
nie sanatoryjne i t. d., który oznacza się 
na cały rok z góry. W granicach tego przy- 
działu rozkłada się następnie chorych za- 
kwalifikowanych do leczenia w sanatoriach 
na cały rok. 

Oczywiście, że wobec ograniczonego kon- 
tyngentu nie wszyscy chorzy mogą się le- 
czyć .w sanatoriach. Korzystać mogą z le- 
czenia sanatoryjnego jedynie te osobv. któ- 
re istotnie zakwalifikowane zostaną przez 
specjalną komisję lekarską, złożoną z trzech 
lekarzy. Jeżeli osoba chora pragnie skorzy- 
stać z leczenia sanatoryjnego, to nasam- 
przód sam lekarz domowy musi postawić 
odpowiedni wniosek, o ile takie leczenie u- 


waża za bezwzględnie konieczne. Wniosek 
taki posyła się następnie do ubezpieczalni, 
która przekazuje go do komisji. O ile cho- 
dzi o osobę chorą na gruźlicę, to ocenę wy- 
daje również lekarz chorób płucnych, wzgl. 
przychodnia. Niezależnie od tego głos de- 
cydujący ma komisja lekarska, 

Ubezpieczalni stoją do dyspozycji sama- 
toria dla osób płucno-chorych i sanatoria u- 
zdrowiskowe. Pierwsze przeznaczone są wy- 
łącznie dla gruźlików, inne sanatoria nato- 
miast dla osób chorujących na serce, ner- 
wy, reumatyzm j inne choroby. Jeżeli chodzi 
o płucno-chorych, to korzystało z Bydgosz- 
czy w ub. roku przeciętnie 20 osób dziennie, 
czyli, że zanotowano 7,850 dni leczenia w 
sanatoriach płucno-chorych, w tym roku 
liczba dni leczenia powiększy się jeszcze o 
przeszło 2.000, tak, że przeciętnie rozporzą- 
dza się w tym roku 26 miejscami dziennie. 
Również powiększyła się znacznie cyfra, je> 
żeli chodzi o dni leczenia w uzdrowiskach 
ubezpieczalni. Dla Bydgoszczy przypadło w 
roku ub. 1.068 dni, awtym roku podwyższa 
się liczba na 4.170 dni leczenia. Biorąc pod 
uwagę. że chorzy przebywają w sanato- 
riach przez jeden miesiąc, to ogólna liczba 
osób przebywających na koszt Ubezpieczal- 
ni Społecznej w Bydgoszczy w sanatoriach 
wynosi z górą 300 osób. 

Największa ilość zgłoszeń przypada na 
miesiące letnie, gdyż każdy chciałby wyko- 
rzystać velop do podreperowania swego 
zdrowia, natomiast w miesiącach zimo- 
wych, jak to miało miejsce w ub. roku po 
prostu brak kandydatów. Muszę jednak za- 
znaczyć, — mówił pod koniec p. dr Kli- 
kowicz — że ci, co naprawdę potrzebowali 
dłuższego leczenia sanatoryjnego zostali 
wysłani przez ubezpieczalnię. Pozostał jedy- 
nie pewien drobny procent, ale i ci w mia- 
rę możności później zostaną wysłani. Zdro- 
wi jednak nie mogą mieć pretensji do le- 
czenia sanatoryjnego i nie można trakto- 
wać tej sprawy jako koniecznego odpoczyn- 
ku, związanego z urlopem. Staramy się i 
starać będziemy, ażeb'” osoby istotnie po- 
ważnie chore korzystały z dobrodziejstwa 
leczenia sanatoryjnego. _ 
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fundują karabin maszynowy dla armii. 


W ub. czwartek odbyło się plenarne ze- 


{branie koła LOPP przy Zakładach Graficz- 


nych Inst. Wyd. „Biplioteka Polska'. Po 
tym zbraniu, nawiązując do referatu o 
stanie zbrojeń powietrznych 1 naziemnych 
państw współczesnej Europy, wygłoszonego 
przez instruktora Koła LOPP p. J. Olkow- 
skiegó na wniosek p. Antoniego Ówikliń- 
skiego zebrani pracownicy Zakładów u- 
chwalili jednomyślnie następującą dekla- 
rację: 


„My, pracownicy Zakładów Graficz- 
nych Instytutu Wydawniczego „Biblio- 
ieka Polska“, zdając sobie sprawę z po- 
wagi chwili dziejowej i ważności nowo- 
czesnego uzbrojenia naszej armii, chcąc 
w miarę możliwości odpowiedzieć na.a- 
pel Pana Marszałka Edwarda Śmigłego- 
Rydza, który wzywa społeczeństwo do 
fiarności na rzecz dozbrojenia armii. 
postanawiamy ufundować jeden ciężki 
karabin maszynowy i przekazać go jed- 
nemu z pułków bydgoskich“. 


Deklarację te przyjęto spontanicznie. Ce- 
em zrealizowania fundacji pracownicy Za- 
kładów opodatkowali się samorzutnie odpo: 
wiednimi składami tygodniowym. 


Na szczególne podkreślenie zasługuje 


fakt, że projekt tej deklaracji wypłynął 
spośród zespołu pracowników Zakładów. 
Znalazł on jak najżyczliwsze poparcie Dy- 
rekcji Zakładów. 1 

Piękna inicjatywa pracowników Zakła- 
dów Graficznych „Bibl. Pol.“ niewątpliwie 
znajdzie żywy oddźwięk w kołach pracow- 
ników innych przedsiębiorstw bydgoskich. 


(i. b.) 


ŚMIERTELNY WYPADEK NA BYDGO- 
SKIM LOTNISKU. 


Straszny wypadek wydarzył się w ubie- 
gły piątek ,o godz. 3 po południu na lot- 
nisku. przy szosie Szubińskiej. Podczas 
wypróbowania silnika, zapuszczając śmigło 
ugodzony został śmigłem w głowę mecha- 
nik  25-lełni Bernard Moryksiewicz, zam. 
przy ul. Kr. Jadwigi 29. Śmigło rozpłatało nic- 
szczęśliwemu głowę tak, że mózg rozżprysł 
się i Moryksiewicz pońiósł śmierć na miej- 
scu. Wstrząsający wypadek wywołał po- 
wszechny żal wśród kolegów tragicznie 


jzmarlego mechanika. Zwłoki jego przewie- 


ziono do-kostnicy przy uł. Szubińskiej. Tra- 
gicziie zmarły osierocił żonę i dziecko. 
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i INFORMATOR POMORSKI 


najnowszy spis miejscowości Wielkiego Po 
morza z uwzględnienient gminy, stacji kole- 
jowej, poczty, sądu i tad., zawierający nad- 
to skorowidz władz, urzędów oraz spis ulic 
największych miast pomorskich, 


>, ukaże się w najbliższych dniach. 


Cena egz. tylko 3 zł! Zamówienia przyjmuje 
wyd. „Postęp”, Bydgoszcz, ul. Dra E. War- 
mińskiego 17, tel. 32-46. f, 


I BYDGOSZCZY 
LOS SIĘ CZASEM USMIECHA. 

Jeśli kto wygra na loterii, najcześciej 
nie w Bydgoszczy. U nas padają setki, naj- 
wyżej tysiące. O dziesiątkach tysięcy: długo 
nie słyszeliśmy. Dopiero teraz kolektura 
Kapturkiewicza Sp. Z 0. 0. „pod nowym za- 
rządem p. Stefana Grajkowskiego, proku- 
renta f-my „Passamon”, może Się pochwa- 
lić wielką wygraną 75.000 zł. ć 

Kto to wygrał? Kto ma za co urządzić 
święconkę i zamiast kiełbas położyć rulony 
z 500-złotówek? 

Kolektura zasłania się tajemnicą zawodo- 
wą. Zdołaliśmy się dowiedzieć, że szczęśliw- 
ców jest pięciu... Czterech Bydgoszczan i Je- 
den spodu Bydgoszczy. 

Wygrana padła na nr 1626. 
numer i tak dużo pieniędzy. 


Taki mały 


OBNIŻENIE CEN MIĘSA 

/,1 NIEKTÓRYCH PRZETWORÓW. 

Zarząd Miejski w Bydgoszczy w porozu- 
mieniu z przedstawicielami Cechu rzeźnie” 
ko-wędliniarskiego obniżył ceny mięsa 1 
niektórych przetworów za, jeden kilogram, 
jak następuje: r { 

Smalec wieprzowy 2 zł; słonina świeża:t 
solona 1.60 zł; boczek surowy 1,30 zł; bo- 
czek wędzony 1,60 zł; karkówka 1,30 zł; 
mięso wieprzowe Śred. jak. z dokładką 20% 
kości 1,25 jł; mięso wieprzowe Śśredn. jako- 
ści bez dokładki kości 1,40 zł; podgardle 
1 zł; noga gruba 1,10 zł; noga cienka 0,30: zł; 
kotlet 1,40 zł; cynaderki 0,90 zł; wątroba 
wieprzowa 1,40 zł; mięso wołowe średn. ja- 
kości z dokładką do 20% kości 1,20 zł; mię- 
so wołowe bez dokładki kości 1,40 zł; zra- 
zówka 1,60 zł. Przetwory mięsne: kiełbasa 
biała 1,80 zł; kiełbasa pomorska 1,50 zł; 
czosnkowa I gat. 1,40 zł; czosnkowa II gat. 
1 zł; królewiecka 2 zł; wątrobianka zwycz. 
1 zł; wątrobianka z tłuszczem (wiejsk.) 2,30 
zł; wątrobianka bez tłuszczu 2,20 zł; salce- 
son zwyczajny 90 gr; kaszanka I gat. 90 gr; 
kaszanka II gat. 50 gr. 1 i 

Nowe maksymalne ceny obowiązują od 
dnia 11 kwietnia 1938 r. Winni żądania lab 
pobierania cen wyższych podlegają karom. 


— Osobiste. Lekarz specjalista chorób 
chirurgicznych p. dr med. Lucjan piórek 
opuścił z dniem 1 kwietnia 1938 r. Byd- 
goszcz, przejmując w Poznaniu stację chi- 
rurgiczną szpitala kolejowego. 


— Egzamin na mistrza szkłarskiego zdał 
przed komisją poznańskiej Izby Rzemieślni- 
czej p. Czesław Kuźmiński, właściciel fir- 
my „Wawel w Bydgoszczy przy ul. Dwor- 
cowej 11. 

— W nowej siedzibie Mistrz kuśnierski 
p. Edward Peschel przeniósł swoją pracow- 
nię futer pod numer 46 przy ul. Dworco- 
wej (skład). Pan Peschel, pierwszy swego 
czasu mistrz kuśnierski w Bydgoszczy, oraz 
długoletni pracownik największych i naj- 
poważniejszych w kraju firm futrzanych, 
a prowadzący „samodzielnie przedsiębior- 
stwo w Bydgoszczy od roku 1932, jest ru- 


tynowanym fachowcem. Chrześcijańskiej 
pracowni kuśnierskiej w nowej siedzibie 


„Szczęść Boże!“. Zwracamy uwagę na ogło- 
szenie. , 

— Generał w stanie spoczynku Gersten- 
berg z Chrząstowa pow. wyrzyskiego, który 
podczas powstania wielkopolskiego organi- 
zował przy boku „Grenzschutzu* tzw. żela- 
zną dywizję. obchodził dnia 2 kwietnia br. 
w nowym swoim osiedlu pod Wałczem 15- 
lecie urodzin. Senat miasta Bremeny nadał 
generałowi Gerstenbergowi za oswobodze- 
nie Bremeny z rąk spartakusów — obywa- 
telstwo honorowe. 


— Pielgrzymka do Rzymu. W poniedzia- 
łek Wielkiego Tygodnia wyjeżdża z Bydgo- 
Szczy do Katowic około 30 osób, które biorą 
udział w pielgrzymce do Rzymu. Z Polski 
wyjedzie około 4.000 osób, które razem z e- 
migracją tworzyć będą reprezentację na u- 
roczystościach kanonizacyjnych Bł. Andrze- 
ja Boholi. Siedem pociągów popularnych 
odznaczono nazwami kolorów kart uczest- 
nictwa. a więc „Różowy“, „Bordo“, „Zielo- 
ny“, „Biały* „Szary“ i „Niebieski“. Miejsca 
w wagonach numerowano i każdy uczest- 
nik otrzymał przydział do pociągu i numer 
miejsca. Droga pielgrzymki prowadzi przez 
Wiedeń, Florencję do Rzymu, a w drodze 
powrotnej przez Wenecję i Budapeszt. 


— Radość to życie. Do tej: radości w 
życiu wszyscy tęsknimy. 


jemnić to szare życie Także święta wielka- 
noche są wspaniałą okazją do okazania 
życzliwości i przywiązania swoim ukocha- 
nym. Można to uczynić życzliwym słowem; 
leez przyjemńiejszym i mile widzianym bę- 
dzie jakiś drobny upominek Świąteczny. 
Najstosowniejszym będzie jednak podares 
trwały, który się nie zużywa i nie ulega 
zniszczeniu. Jako taki polecić możemy ład- 
ny zegarek lub nierścionck,  branzoletkę, 
naszyjnik i t. p. z firmy Skoraczewski, Byd+ 
goszcz, Gdańska 5, gdzie te i podobne przed- 
mioty znaleźć można w wielkim wyborze p 

niskiej cenie. - 4, 


Miło też į szla-. 
chetnie jest swoim bliskim starać się uprzy-. 


sa. 
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Paasse-partout 
(2 wyjątkiem pra- 
sowych) zniżki 
i bilety bezpłatne 
nieważne 


Kino Apollo 
Krasińskiego 28, Tel 84-95 
Początek o godz. 5,10, 7,10 i 9,15 


Szukamy matki zbłątanogo chlopca. 


W maju 1936 r. na te- 
ren posterunku Cygan- 
ka pow. łódzkiego przy- 
błąkał się głuchonie- 
my chłopiec w wieku 
lat około 11, wzrostu 
130 cm, twarz owalna, 
oczy niebieskie, uszy 
duże — odstające, nos 
gruby mały, usta śre- 
dnie, włosy blond, u- 
brany w „cajgowe* u- 
branie szare, szary 
sweter, koszula zielona. 
w kratki, buty z cholewami. Na szyi 2.me- 
daliki z wizerunkiem Matki Boskiej. Po- 
nieważ nie ustalono tożsamości chłopca, u- 
mieszczono go 'u gospodarza Szendela we 
wsi Nowe-Złotno, pow. Łódź. 


Obecnie ze znaków porozumiewawczych, 
wymienionych z przybłąkanym, wynika, że 
ojciec jego nie żyje, a matka pracuje w ma- 
jątku ziemskim jako kucharka lub gospo- 
dyni na terenie woj. pomorskiego, lub po- 
O skąd właśnie ów chłopiec przy- 

ył. 


Osoby mogące udzielić jakichkolwiek in- 
formacyj a chłopcu, przedstawionym na fo- 
tografii, proszone są o zgłoszenie się w tej 
sprawie do najbliższego posterunku Policji 
Państwowej, lub komisariatu. 


Organizowanie samoobrony 
ludności cywilnej. 


W Bydgoszczy zostało wydane zarządze- 
nie dotyczące przygotowania w czasie po- 
koju ludności cywilnej do obrony przeciw- 
lotniczej i przeciwgazowej. 

W obwieszczeniu zostały zarządzone na- 
stępujące prace: , 

1) wyznaczenie organów wykonawczych 
przez komendantów domów (bloków), 

2) wyznaczenie w każdym mieszkaniu u- 
bikacji najbardziej nadającej się do przy- 
stosowania na pomieszczenie uszczelnione. 
Wyboru ubikacji dokonują główni lokato- 
rzy w porozumieniu z komendantem. 

4) Wybranie w każdym domu samodzieł- 
nym względnie bloku domów pomieszcze- 
nia, nadającego się do urządzenia schronu 
dla ogólnego użytku. 

4) Strychy należy. uporządkować przez 
usunięcie wszelkich. rupieci" i «materiałów 
łatwopalnych (starych mebli. skrzyń, szmat, 
papieru itp.) i innych przedmiotów zwięk- 
szających niebezpieczeństwo pożaru. 

Poza sprzętem przeciwpożarowym, jak: 
skrzynie z piaskiem, gaśnice, naczynia z 
wodą, nie mogą znajdować się na strychach 
żadne inne przedmioty. 

Osobami uprawnionymi do nadzoru nad 
wykonaniem powyższych czynności są ko- 
mendanci względnie ich zastępcy, którzy 
posiadają legitymacje wystawione przez 
Zarząd Miejski. 

W najbliższych dniach będzie przepro- 
wadzona. kontrola! 


Głos inwalidy wojennego. 


W związku z listem pana „Esti“ w nu- 
merze 72 „Dziennika Bydgoskiego" pt. „Dla- 
czego?“ wyjaśnić prągnę, iż w myśl ustawy 
o sprzedaży wyrobów tytoniowych, prawo 
do uzyskania koncesji — o ile chodzi © u- 
liczną sprzedaż wyrobów tytoniowych — po- 
siadają zarówno inwalidzi wojenni, jak i 
inne dla państwa zasłużone osoby. Nato- 
miast co do pozostałych miejsc sprzedaży, 
odnośnie których ustawa przewiduje zawie- 
ranie umów z P. M. T., to przy zawieraniu 
tychże w myśl ustawy — inwalidzi i zasłu- 
żeni mają pierwszeństwo. 

Jak wygląda jednakże przywilej inwali- 
dów i osób zasłużonych w praktyce? Otóż 
w Bydgoszczy, na ogólną ilość wydanych 
zezwoleń na uliczną sprzedaż wyrobów tyto- 
niowych, zaledwie jedna czwarta znajduje 
się w rękach inwalidów wojennych. No- 
wych koncesji spośród inwalidów i zasłu- 
żonych w Bydgoszczy nikt nie otrzymał. 
Pięć nowoutworzonych podhurtowni tyto- 
niowych nadano również nieinwalidom. 

Tak samo pominięto inwalidów i nie- 
podległościowców na rzecz innych osób przy 
zawieraniu umów z P. M. T. o drobną sprze- 
daż wyrobów tytoniowych, a nawet niektó- 
re miejsca tej sprzedaży prowadzone przez 
inwalidów od wielu lat, zlikwidowane zo- 
stały na rzecz nieinwalidów. Inwalidzi i za- 
służeni na odwołania swe bądź odpowiedzi 
nie otrzymali, bądź też: odprawieni zostali 
„brakiem wolnych miejsc“. Wina w tym 
leży po stronie Zakładu Sprzedaży, który 
nie raczył odwołań tych zbadać, a kierował 
się innymi informacjami czy względami. 

Tak więc wygląda „przywilej“ inwali- 
dów i niepodległościowców i jeżeli powstało 
zamieszanie, to jedynie wśród tychże. 


H. Szymański, 
/ 
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„DZIENNIK BYDGOSKI", wtorek, dnia 12 kwietnia 1938 r. 
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Liguria ostatniego tygodnia Wielkiego 
Postu niemal krok za krokiem śledzi wy- 
darzenia ostatnich. przed chwalebnym 
Zmartwychwstaniem dni Chrystusa Pana 
na ziemi. Czyni tak z dwóch względów. Z 
jednej strony idzie o możliwie plastyczne 
i najbardziej przemawiające do sumień 
przypomnienie wypadków, które wieńczą 
dzieło Odkupienia i nową dla ludzkości 
rozpoczynają erę, z drugiej — podtrzymuje 
tradycję, siegającą tych wypadków bez- 
pośrednio. 


Z opisu pielgrzymki do Miejsc Świętych 
pozostawionego przez pobożną Hiszpankę 
Sylwię (Peregrinatio ad loca sancta) wie- 
my, że w IV w. naszej ery w Kościele je- 
rozolimskim istniały tradycyjne obchody 
Wielkiego Tygodnia prawie całkowicie od- 
powiadające dzisiejszej liturgii. 


W niedzielę, rozpoczynającą Wielki Ty- 
dzień, wierni jerozolimscy zbierali się na 
Górze Oliwnej, aby wysłuchać z Ewangelii 
opisu triumfalnego wjazdu Chrystusa Pa- 
na do Jerozolimy . Po ukończeniu tego 
nabożeństwa wszyscy procesjonalnie przy 
śpiewie Benedictus odprowadzali biskupa 
jadącego na oślicy do świątyni Zmartwych- 
wstania na Górze Sionu. W pochodzie tym 
wszyscy nieśli liście palmowe i gałązki 
oliwne. Na tej samej Górze Oliwnej chrze- 


ścijanie zbierali się w ciągu Wielkiego Ty- 
godnia jeszcze trzykrotnie. Pierwszy raz 
we wtorek, aby przy grocie, gdzie według 
tradycji Pan Jezus przestrzegał uczniów 
swoich: „Videte ne quis vos seducat:'* 
(Patrzcie, aby was kto nie zwiódł — Mat. 
XXIV, 4), przypomnieć sobie ostatnie przed 
Męką pouczenia Boskiego Mistrza, drugi 
raz we środę, aby podług Ewangelii uprzy- 
tomnić sobie ohydę zdrady Judasza, wresz- 
cie w czwartkowy wieczór dla wysłucha- 
nia opisu pojmania Jezusa w ogrodzie Get- 
semani. Na zakończenie tej- sórii obcho- 
dów w piątek nad ranem czytano w Jero- 
zolimie opis Męki Pańskiej. 

Podobne obchody niewąpliwie. mieli 
również chrześcijanie w innych okolicach 
ówczesnego świata. Świadczy o tym fakt, 
że za czasów św. Leona Wielkiego (440—461) 


w powszechnym w całym Kościele było 


zwyczaju, jak widać z pism tego papie- 
ża, odczytywanie w Wielkim Tygodniu o- 
pisów Męki Pańskiej według Ewangelistów, 
W niedzielę czytano Pasję według św. Ma- 
teusza, wśrodę wędług Św. Łukasza, w 
czwartek według św. Jana i w sobotę według 
św. Marka. Obecnie czytanie Pasji włączo- 
ne zostało do Mszy. św. odpowiednich dni 
z tą różnicą, że opis Męki Pańskiej we- 
dług św. Marka odczytuje się dzisiaj nie 
w sobotę lecz w Wielki Wtorek. 


Bydgoszcz 


żąda Kolonii 


dia Pelskci? 


Manifestacja na St. Rynku. — Koncert- Akademia w Sokolni. 


(ak). Wczorajszej niedzieli tegoroczne 
„Dni Kolonialne* w Bydgoszczy osiągnęły 
swój, punkt kulminacyjny. Jmż od samego 
rana kwestarze zbierali datki na cele Ligi 
Morskiej i Kolonialnej. Wystawa Kolonial- 
úa cieszyła się wielkim powodzeniem a w 
godzinach popołudniowych odbyła się ma- 
nifestacja na Starym Rynku i akademia w 
Sokolni. Z różnych punktów miasta wyru- 
szyły po południu orkiestry wojskowe, 
tramwajarzy i pocztowców na Stary Rynek, 
gdzie wysłuchano przemówienia prezesa 


Ligi Morskiej i Kol. prof, 'Garbicza.: o. ko- 
'niegzności posiadania przez «Polskę kolonii, 


po czym orkiestra odegrała hymn narodo- 
wy, 

Udano się następnie w pochodzie do So- 
kolni na akademię, urządzoną przez Ligę 
Morską i Kol. i Koło Akadem. Bydgoszczan 
U. P. Wielka sala Sokolni z ledwością mo- 
gła. pomieścić tłumy publiczności. Program 
wieczoru był bardzo urozmaicony. Słowo 
wstępne wygłosił prezes Obwodu LMK 
prof. E. Garbicz, zaś referaty o zagadnie- 
niach kolonialnych wygłosili prezes Koła 
Akademików Bydgoszczan U. P. p. St, So- 
bota oraz członek tegoż Koła p. A. Wierz- 
chosławski. W części koncertowej wystąpił 
chór KPW „Hasło“, który pod dyrekcją W. 
Witsztoka odśpiewał Maszyńskiego „Mo- 
rze* oraz Nowowiejskiago „Na straży pol- 
skiego morza“. Poszczególne utwory. zosta- 
ły odśpiewane z wielkim poczuciem ar- 
tyzmu i stały na wysokim poziomie. Chór 


„Hasło* jest npiezaprzecznie jednym z naj- 
lepszych chórów na tut. terenie, Z kolei 
wystąpił ogólnie znany z występów radio- 
wych zespół mandolinistów „Bis* pod kie- 
rownictwem dyr. E. Szumańskiego, Wyko- 
nane utwory zostały przyjęte z wielkim 
aplauzem przez słuchaczy. 


„Bis“ jest zespołem dobrze i har- 
monijnie zgranym i wykazuje coraz to dal- 
sze postępy w wykonaniu swych produkcji 
i zasługuje na pełne uznanie. W końcu wy- 
stąpiła Repr. Orkiestra KPW, która pod 


Ldyrekcją' kapelm. M. Schulza odegrała mar- 
Rossiniego. 


sza z fanfarami, Uuwerturę 
„Włosi w Algierze“ oraz Suite Bałkańską. 
Orkiestra KPW ma już w Bydgoszczy usta- 
loną reputację i wspominać o niej nie trze- 
ba. Stwierdzić jednak należy, że zarówno 
poziom jak i skład orkiestry stale wzrasta. 
a odegrana przez orkiestrę uwertura „Wło- 
si w Algierze“ wykazała b. wysoki poziom 
artystyczny co jest niewątpliwie zasługą 
jej kapelmistrza, którego wraz z orkiestrą 
mieliśmy już możność nieraz podziwiać. 


Całość wieczoru wypadła nadspodziewa- 
nie dobrze i cieszyła się ogromnym powo- 
dzeniem. 

Do propagandy spraw kolonialnych 
przyczyniło się walnie Koło Akademików 
Bydgoszczan U. P. Referaty ich starannie 
opracowane, wysłuchane zostały z zainte- 
resowaniem i mówców szczerze oklaskiwa- 
no. 


— Wystawa, jakich mało... 


Uroczyste otwarcie wystawy prac termina- 
torskich w Bydgoszczy. (Fot. J. Czarnecki) 


| 


„| dowego w Polsce. 


(n) Zarzucali dworacy Królowej Bony, 
opisujący wjazd nowopoślubionej żony Zyg- 
munta I, że Polacy są ceremonialni i lubią 
występować z mowami. W istocie tak czę- 
stych mów w Włoszech nie znano. A prze- 
cie nie zawsze chodzi o kult próżności, gdy 
usta wypowiadają to, co serce czuje! Je- 
szcze lepiej, kiedy nie tylko serce, ale i ro- 
zum rozwiązuje języki. Dlatego nie mogło 
nikogo, kto dobrze naszemu rzemiosłu życzy, 
razić — wystąpienie aż siedmiu mówców 
przy ceremonii otwarcia wystawy prac ter- 
minatorskich w państwowej szkole zawodo- 
wej dokształcającej w Bydgoszczy. Zaszczy- 
cili bowiem wystawę przedstawiciele obu 
kuratoriów okręgów szkolnych: poznańskie- 
ge i toruńskiego, tudzież nowomianowany 
prezes pomorskiej! Izby Rzemieślniczej p. AT- 
tur Szulc z Torunia w towarzystwie dyrek- 
tora Biszofa. 


Ceremonia otwarcia wystawy w przed- 
sionku pięknego gmachu, przeznaczonego 
przez zarząd miejski dla celów szkolnictwa 
zawodowego, trwała blisko godzinę. Za- 
miejscowych gości oraz przedstawicieli 
władz lokalnych, duchowieństwa i zarządy 
wszystkich cechów rzemieślniczych bydgo- 
skiego okręgu przywitał „gospodarz“ wy- 
stawy, dyrektor szkoły dokształcającej, p. 
Ignacy Gruszczyński. Po słowie wstępnym 
wygłosił p. dyr. Gruszczyński dłuższy refe- 
rat o cełach i zadaniach szkolnictwa zawo- 
Następnie przemawiali 
naczelnicy wydziałów szkół zawodowych 
okręgu poznańskiego, wizytator inż. De Me- 
zer i pomorskiego (inż. Szopowski), starosta. 
grodzki p. Suski, prezydent miasta Byd- 


wyświetlanym 
obecnie w najw. 
kinie w Warsza- 
wie Palodium 
z kolos. pow. 
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goszczy p. Barciszewski, prezes toruńskiej 
izby rzemieślniczej p. Szulc i prezes rzemio- 
sła bydgoskiego p. Godek. Ostatni wyraził 
życzenie, bv rzemiosło bydgoskie, mogące 
się poszczycić najliczniejszymi warsztatami 
pracy i dobrym narybkiem, promieniowałe 
na całe Pomorze, stąd zaś — na całą Polskę. 

Po przecięciu symbolicznaj wstęgi prze% 
p. starostę Suskiego goście zwiedzili wysta- 
wę, podziwiając prace uczniowskie. Naj- 


liczniej na wystawie zastąpiona jest meta= 


lurgia i stolarka, oba działy zajmują głów=. 
ną salę, którą rzemiosło udekorowało sztan= 
darami i zabytkami cechowymti. (Najwięk- 
szy dzban do piwa mają zduni). Pięknie się 
aa NN 


„Na dzień dobry SOA 


Z E) 
prezentują również działy: obuwniczy (I nas 
grodę za but angielski otrzymał uczeń mi- 
strza Adama Rogowskiego), graficzny, ma- 
larski, fryzjersko-perukanski, piekarsko-cu- 
kierniczy i inne. Wśród prac stolarskich 
I nagrodę przyznano terminatorowi p. Klor- 
ka — za stolik-bar. ; HE 

Osobną salę zajmuje krawiectwo damskie, 
Wystawiono tutaj także piękne prace żeńw 
skiej szkoły dokształcającej, której dyrek< 
torka jest p. Władysława Brodniewiczowa» 

Wystawa potrwa do 18 kwietnia. Radzi- 
my każdemu ją zwiedzić. Wstęp jest bez 
płatny. i 

Pamiętając pierwszą polską wystawą 
prac terminatorskich z roku 1924, a porów= 
nując ją z wystawą tegoroczną, doszliśmy, 
razem z p. Ludwikiem Sosnowskim, senio- 
rem rzemiosła i organizatorem pierwszych 
wystaw (1910 i 1924 r.) do jednego wniosku: 

Rzemiosło bydgoskie wykazuje stały po- 

stęp i jest dziś siłą, z którą wszyscy po- 

winni się liczyć! 

Miarodajne czynniki niech nie lekceważą 
wysiłku tutejszego rękodzieła i drobnega 
przemysłu i niech w porę obmyślą plan us 
rządzenia powszechnej wystawy pomorskiej 
w Bydgoszczy w 1840 r. Wystawa ta, w 
20-lecie odzyskania Pomorza, powinna do- 
równać „Pewuce” poznańskiej. Komitet po 
morskiej „Pewuki” powinien zawiązać się 
jeszcze w tym roku. Tej sprawy nie wolno 
bagatelizować. ; 


E OERA 


Z SPRAWOZDAWCZEGO ZEBRANIA 

TOW. POD WEZW. ŚW. IGNACEGO. © 

Zarząd Tow. pod wezw. św. Ignacego, li- 
czącego około 1800 członków, zdaje sprawow 
zdanie cztery razy”do roku: Z tego powodu 
dnia 10 bm. odbyło się sprawozdawcze kwata 
talne zebranie pod przewodnictwem długo 
letniego prezesa p. Jagodzińskiego. Na. wstę- 
pie uczczono pamięć zmarłych członków, 
Protokolarne sprawozdanie zdał sekretarz 
p. Haremza. Nowych członków przyjęto 10. 
Sprawozdanie kasowe zdał skarbnik p. Kra- 
jewski. Komisja rewizyjna potwierdziła 
zgodność ksiąg kasowych i na jej wniosek 
udzielono skarbnikowi pokwitowania Bar- 
dzo pięknie opracowany referat na temat" 
„Grńżlica jako choroba społeczna” wygłosił 
p. dr Heyka. Nad referatem wyłoniła się 
obszerna dyskusja, w której zabierali głos 
pp. Świerkowski, Wolszlegier i inni. Wy- 
pp. Świerkowski, Wolszlegier i inni. Wy- 
jaśnień wizielał prelegent. Po załatwieniu 
kilku spraw czysto wewnętrznych, prezes 
zamknął zebranie pochwaleniem Pana Boga. 


Swięcone w każdym domu. 


Oto wywieszki, które stanowią dowód 
odpowiedniego świadczenia na Pomoc Zi-. 
mową. Wywieszki są odpowiednio numero- 
wane tak, by każdej chwili mogły być 
skontrolowane. Komitety Pomocy Zimo- 
wej rozsyłają wywieszki do płatników, a 
w wypadkach zbiorowych przekazów świad- 
czeń za personel, wysyłają takowe do 
pracodawców, którzy doręczą je swoim pra- 
cownikom. Wywieszki powinny być umie- 
szezone w miejscach widocznych, t. z. na. 
drzwiach mieszkań, oknach, witrynach 
ita. tak, aby każdy mógł się od razu zorien- 
tować, kto uiszcza świadczenia na Pomoc 
Zimową odpowiednio do uchwalonych norm, 
a kto się od tych świadczeń uchyla. 


Sumalt" 
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Stan wody w Wiśle, z dnia 9 kwietnia: 


Kraków — 2,42 (2.42), Zawichost +209, (2.20). Warszawa 
+- 2.82, (257). Płoek) -} 2.39. (2.75), Toruń -|- 3.48 (3,70) 
Fordon -r 3.55. (3.46), Chełmno + 3.48, (3.18), Grudziądz 
+ 3.62, (3.20), Korzeniewo + 2,68, (3.14), Piekło -+'3.83, (2.64) 
Tczew -} 344, (2.64), Einlage -|-.3.34, (3.10), Schievenhorst 
-+ 8.26 (3.18), Temperatura wody -++ 4,5. 


„(Liczby w nawiasach przedstawiają stan wody z dnia 
poprzedniego.) 


BYDGOSKA GIEŁDA 
ZBOŻOWO-TOWAROWA z dn. 9.1V. 19388 r. 


Zboża 
Pezenica 1 748 gjl 24,75—2525, II 726 g/l 24,00—24,50 
Żyto 18.50—18,75: 00 ton 00,00, Jeez. brow. 00.01—00,00. 
ięcz. 673—678 g/l 16.25—17.00 ięcz. 644—650 g/l 16,50— 16.75, 
Owies zadeszczony 17.75—18,25. 

Przetwory młynarSkie. 

Mąka pszenna gatunek | wyciagowa 0—307/, wł w. 44.25— 
45,25, mąka pszenna gat, 0—509/ę wł w. 39,75—40,75. mąka 
pszenna gatunek I A 0—65%, wł, worek 37,75—38,75: mąka 
pszenna gatunek li 30—65%, wł. w. 00.00—00,00: mąka 
pszenna gat. Ii A 50-65%, wł. w. 00,00—00,00, mąka 
pszenna gat. III 65—70%/, wł. w. 00,00—00,00 mąka pszen 
razowa 0—95/, wł. w. 31,75- 32,25, Mąka żytnia gat. I 0— 65%, 
wł. w. 28,75—29,%5; mąka żytnia razowa 0-—9650%, wł. w. 
24.25—25,25. Mąka żytnia 709/, eksport (dla W. M. Gdańska! 
28,25-—28,75, Otręby pszenne miałkie stand. 14,75—15.25, 
Otręby poszen. średnie 14,25—14,.75: Otręby pszenne erube 

15,25—16,00; Otręby żytnie z przemiału stand. 12,50—13 00, 
Qtrehy jęcz. 13.0)0—13,75 Kasza jęczm. krai. wł. w. 26,50— 
26,00, kasza jęczmienna, pęczak wł, w. 25.50—26,00 «asy: 
jęczmienna berłowa wł. w. 36,00—37,00. 

Strączko we, oleiste, koniczyny, nasiona i in. 
Groch po'ny ?3,00—25,00: Groch Wiktoria 22,00—25,0), 
Groch zie'ony (Fólzer) 23,50—25,50. Wyka jara 20,50—21,50, 
Peluszka 22,50— 23,50: Łubin żółty 13.25—18,76, Łnbin niebie 
ski 12,75—18,25, Serudela 26,00—29,00, Rzepak jary b. w. 00 00— 
(600. Rzepak ozimy bez worka 51,00—53,00: rzepik ozimy 
bez worka 49,00--50,00; Sierię Iniane 48,00—51,00: Mak nie- 
bieski 006,00— 000.00, Gorczyca 32,00 ~- 35,00, Koniczyna czerw. 
bez kan,o czyst. 970/, 130,00,—140,00 Koniczyna biała bez kaun, 
© czyst, 97o 210,.00—230,00: Koniczyna szwedzka 230,00— 
215.0), Koniczyna żółta odłuszczóna 85,00—-95,00, Przelot 
9 -,00.-—106,00; Rajgras 80.00—85,00: 'Tymotku czyszczona 
35,00 — 40,00. 

Artykuły pastewne i inne. 
Makuch 'niany 20,50—21,25; makuch rzepakowy 16,75— 
17,50: makuch słonecznikowy 40/42%, 18,756—19,75; śrut soia 
28.50—24.00; ziemniaki pom. 0,00 — 0,00: ziemniaki nadnoteckie 
0.00— 0,00; ziemniaki fabryczne kg. *, 00.60,0—60,00,0; ziem- 
niaki sadzeniaki 4,50—6,00; płatki ziemniaczane 00,00—00,00. 
wytłoki buraczane suszone 0,00—0 00; słoma żytnia luzem 
0,00—0,00; słoma żytnia nrasowana 6,25:—6.50, siano nad- 
noteck'e 'uzem 7,50-8,00. siano nadnofeckie prasowane 


8.50 — 8,00. : 
Tendencja i obrot; 

Zboża: Obrót - ton Tendencja 
Pszenica 67,5 spokojna 

yto 282,5 e 
Jr cztmień 180, — n 
Owies 4,— » 
Przetwory młynarskie. 
Maka pszenna 22,6 » 
Mąka Żytnia 109, — » 
Otreby pszenne 10— » 

yi żytnie 47,— ” 

Sirączkowe. oleiste, konicz., 
nasiona i inne 28,4 5 
Pastewne i inne 415,5 » 


Ogólny obrót 1.166, ton, 
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PANIE żądają 
pończoszki 
Najiepszy wyrób bydgoski: 


Emerytom do wiadomości. 


Otrzymaliśmy następujące pismo: 

Ponieważ na łamach „Dziennika Bydgo- 
skiego“ zaczepiony zostałem osobiście przez 
zarząd Związku Emerytów, a niezależnie od 
tego podane tam wiadomości są nieścisłc, 
powołując się na ustawę prasową, proszę u- 
"przejmie Pana Redaktora o umieszczenie 
następującego wyjaśnienia: 

Stwierdzam, że dnia 10 marca br. odbyło 
się nadzwyczajne walne zebranie Stowarzy- 
szenia Emerytów i na tym zebraniu nastą- 
piło ostateczne połączenie obu zrzeszeń e- 
merytalnych, skutkiem czego odbyły się wy- 
. bory do nowego zarządu z obecnym pteze- 


sem p. prof. Kmieciem na czele. Na zebra- 
niu tym uchwalono dwukrotnie „wotum 
nieufności“ p. Sentkowskiernu. skutkiem 


czego zmuszony był on opuścić salę. 
Nieprawdą jest, że Pornorski Związek E- 
merytów otrzymał polecenie od władz przy- 
musowego zlikwidowania się, bowiem Zwią- 
zek ten wykazał owoce swej pracy, co też 
emeryci obecnie odczuli materialnie. 
Stwierdzam, że jako członek głównego 
zarządu Związku Polskich Zrzeszeń Eme- 
rytalnych mam prawo i obowiązek być na 
każdym zebraniu. 
Roman Szkocki, 


członek głównego zarządu 
Polskich Zrzeszeń Emeryt. 


NA STOLE ŚWIĄTECZNYM... 


Jednej rzeczy na pewno nie zabraknie na 
stole świątecznym — tradycyjnych Zarko- 


wych Wódek Cieszyńskich. Nic dziwnego,f 


że od przeszło 100 lat, bo od roku 1814 tra- 
fiają do najwybredniejszych gustów, skoro 
rozróżniamy wśród nich aż 60 wybornych 
gatunków. 

Specjalnie dobrą sławą cieszą się trzy ga- 


tunki, uznane za najlepsze: znakomita Star-f 
ka Plastowska, Śliwowica Stara į Jarzębiak ý 


na Koniaku. Etykieta P. Z. Z. P. jest zwa- 
rancją produkcji 
stym, że wódki te są niezwykłe w smaku, 
wie każdy, kto je choć raz jeden kosztował. 
(ARP) 


ALARM STRAŻY POŻARNEJ. 


Wczorajszej niedzieli o godz. 4 po połu-$ 


dniu zawezwano straż pożarną do domu 
przy ul. Niegolewskiego 32 na Szwederowie, 
gdzie w mieszkaniu wdowy Antoniny Dyrn- 
czak od gorącego pieca zapaliła się stojąca 
w pobliżu skrzynia. Spaliły się różne przed- 
mioty kuchenne. W krótkim czasie pożar 
zdołano ugasić. 


— „Cuda i zagadki fizyki współczesnej. 
Najbliższy „czwartek“ Rady Artystyczno- 


Kulturalnej" wprowadzi słuchaczy w cał-$ 
kiem nowy świat zagadnień, gdyż w czwar-5 
$ W przerwie l-ej 


tek poświąteczny 21 bm. inżynier Eugeniusz 
Wasilewski mówił będzie o nowych zdoby- 
czach fizyki współczesnej. 


najszlachetniejszej, a of 


„DZIENNIK BYDGOSKI", 


wtorek, dnia 12 kwietnia 1938 r. 


(ięikie położenie właścicieli składów Spożywczych. 


Z walnego zebrania Tow. Kupców Detalistów branży spożywczej. 


W ubiegłym tygodniu odbyło się w Re- 
sursie Kupieckiej walne roczne zebranie 
Towarzystwa Kupców Detalistów branży 
spożywczej, jednej z bardzo ruchliwych 
organizacji kupieckich. Zebranie zagaił p. 
prezes Franciszek Trafas, po czym na prze- 
wodniczącego wybrano p. dyr. Tatarka, na 
sekretarza — p. Bileckiego, na ławników — 
pp. Jóźwiaka i Malickiego. 

Sprawozdanie z rocznej działalności to- 
warzystwa złożył p. prezes Trafas, przy 
czym na wstępie swego blisko godzinnego 
przemówienia poświęcił kilka słów zmar- 
łym w roku sprawozdawczymn członkom to- 
warzystwa, a przede wszystkim długoletnie- 
mu prezesowi śp. Adarnowi Bukoltowi, któ- 
ry wybitnie przyczynił się do rozwoju to- 
warzystwa. Zmarłych uczczono przez po- 
wstanie. å 

Z kolei p. prezes Trafas w krótkich sło- 
wach scharakteryzował na tle sytuacji o- 
gółno-oświatowej naszą sytuację gospodar- 
czą. Stwierdził więc, że jakkolwiek w nie- 
których branżach w roku 1937 dało się od- 
czuć pewną choć lekką poprawę koniunktu- 
ry. to w branży spożywczej sytuacja uległa 
w dalszym ciągu pogorszeniu. Przyczyną 
tego ciężkiego położenia branży spożywczo- 
kolonialnej była nadmierna ilość przedsię- 
biorstw spożywczych, powodująca rozdrob- 
nienie obrotów. dalej niezdrowa i wprost 
karygodna konkurencja spółdzielni spożyw- 
czych, sprzedających niejednokrotnie towa- 
ry po cenach własnych. Mogą to robić tym 
prędzej, że ewentualne straty poszczegól- 
nych spółdzielni pokrywają dochody uzy- 
skane z innych pobocznych źródeł. W nie- 
mniejszym stopniu do ograniczenia rentow- 
ności przedsiębiorstw spożywczych przy- 
czyniło się ustalenie maksymalnych cen na 
artykuły pierwszej potrzebv, przy czym u- 
stalone ceny niejednokrotnie sprzeciwiały 
się zasadom normalnej j nawet najskrom- 
niejszej kalkulacji kupieckiej. Poza tym 


sprawozdawca przytoczył cały szereg in- 
nych momentów i przyczyn wpływajacvch 
na niezmiernie ciężką dolę Rupiectwa de- 
talicznego branży spożywczej, których jed- 
nak nie sposób z powodu braku miejsca 
wyliczać. ; 

W końcu p. prezes Trafas złożył serdecz- 
ne podziękowanie zarządowi Towarzystwa. 
Kupców a przede wszystkim p. prezesowi 
Cylkowskiemu i p. dyr. Tatarkowi, którzy 
na każdym kroku okazywali jak najdalej 
idące zrozumienie dla żywotnych spraw to- 
warzystwa, nie szczędząc towarzystwu po- 
mocy. 

Sprawozdanie z prac sekretariatu zdał p. 
Bilecki, który stwierdził, iż towarzystwo li- 
czy przeszło 120 członków oraz odbyło 11 ze- 
brań plenarnych. 

Sprawozdanie kasowe zdał p. Włady- 
sław Chmara, który poszczycić się może 
pełnieniem funkcji skarbnika towarzystwa 
przez przeciąg 11 lat. W uznaniu jego za- 
sług w roku ubiegłym nadano p. Chmarze 
godność członka honorowego towarzystwa, 
przy czym nosi słusznie wśród członków 
miano żelaznego skarbniką towarzystwa. 
Po udzieleniu absolutorium ustępującemu 
zarządowi i uchwaleniu budżetu przystą- 
piono do wyboru nowych władz. 

Prezesem powołano ponownie p. Frafasa, 
zast. prezesa został p. Jóźwiak Feliks, se- 


kretarzem — p. Bilecki, zast. sekretarza — 
p. Niemczewski, skarbnikiem — p. Chma- 
ra, ławnikami — pp. Urbanowski i Gaw- 


lak. W skład komisji rewizyjnej weszli pp. 
Błoch, Rozenau i Szczepaniak. W skład są- 
du honorowego — pp. Tuszyński, Rachuta, 
Molenda, Szczepaniak i Grzegórski. Po ob- 
jęciu przewodnictwa przez p. prezesa Tra- 
fasa przystąpiono do komunikatów zarzą- 
du, po czym p. prezes solwował zebranie a- 
pelem do wszystkich członków o jak naj- 
intensywniejszą współpracę w realizacji 
wspólnych celów i zadań. 7 


Drużyny kondukforskie nowej kolei 
zgłaszają swoje pretensje do władz. 


Dnia 3 kwietnia br. odbyło się w. Byd- 
goszczy zebranie protestacyjne związku za- 
wodowego drużyn konduktorskich francu- 
sko-polskiego towarzystwa kolejowego, li- 
czącego 151. członków. 

Obradami kierował prezes koła kapuści- 
sko -Trasa p. Józef Abczyński, obradom 
przysłuchiwał się wydelegowańy przez dy- 
rekcję kolei adiunkt p. Mizgała, 

Zebrani skarżyli się na uciążliwe wa- 
runki pracy i trudności połączone z dojaz 
dem na miejsce służby, oddalone 8 kilome- 
trów od miasta, gdyż autobusy dyrekcyjne 
niechętnie zabierają „brudasów'* powraca- 
jących ze swoimi kuferkami z „kilkunasto- 
godzinnej harówki. Szczególnie nocą po- 
wrót z Kapuścisk jest niemożliwy. 

Po ożywionej wymianie zdań, przyjęli ze- 
brani następującą rezolucję: 

Dekretami D. O. Kolei. Państwowych w 
Toruniu przeniesieni zostaliśmy do pełnie- 
nia służby na stałe na linii Gdynia — Her- 
by Nowe z odcinkiem Siemkowice — Czę- 
stochowa z prawami nabytymi na PKP. Dy- 
rekcja francuska wydała do wszystkich pra- 
cowników przejętych od PKP okólnik, w 
którym zapewniła ich, że przestrzegać bę- 


WZA ka POP Eeg, * 


c. 


PROGRAM OGÓLNOPOLSKI. 

6,15: Pieśń „Kiedy ranne wstają zorze”. 
6,20: Gimnastyka. 6,40: Muzyka (płyty). 7,00: 
Dziennik poranny. 7,15: Muzyka (płyty). 
8,00: Audycja dla szkół. 11,15: Audycja dla 
Szkół. 11,40: Utwory Liszta w wykonaniu 
Simona Barera (płyty). 11,57: Sygnał czasu 
i hejnał z Krakowa. 12,93: Audycja południo- 
wa. 15,30: Wiadomości gospodarcze. 153,45: 
„O Jezusiku frasobliwym” — opowiadanie 
(z Poznania). 16,05: Przegląd aktualności 


jfinansowo-gospodarczych. 16,15: Koncert w 


wykonaniu orkiestry rozgłośni wileńskiej. 
17,00: Pogadanka aktualna. 17,10: Trawnik - 
miasto wezyrów — pogadanka (z Poznania). 
17,25: Przerwa. 17,30: Ulubieńcy słuchaczów 
Polskiego Radia. Wykonawcy: Hanna Brze- 


|zińska - pieśniarka, Barbara Kostrzewska - 


sopran, Stefan Witas — tenor, „Czwórka 
Radiowa” oraz mała orkiestra P. R. Trans- 
misja do Londynu. 18,00: Piryt — pogadan- 
ka (z Krakowa). 18,10: Wiadomości sporto- 
we. 18,20: Skrzynka techniczna. 48,35: Pro- 


A zram na jutro. 18,45: Audycja dla wsi. 19,10: 
4 Wieczór literacki poświęcony Karolowi Hu- 


bertowi Rostworowskiemu. 19,40: Recital 


skrzypcowy Wacława Kochańskiego. 20,00: 


Pogadanka aktualna. 20,40: „Stara baśń”, 
opeła w 4 aktach Władysława Żeleńskiego, 
według powieści Józefa I. Kraszewskiego. 
ok. godz. 20,45 dziennik 
jwieczorny, w przerwie Il-ej ok. godz. 21,30 


Wiorek, 12 kwietnia. 


dzie dotychczasowych praw tych pracowni- 
ków. Poza tym dyrekcja kolei francusko- 
polskiej zagwarantowała im podwyższenie 
pboborów i specjalne dodatki. W praktyce 
okazało się zupełnie coś innego. Spółka nie 
tylko że nie dotrzymała swych przyrzeczeń, 
ale pogwałciła czas pracy z dniem 1 kwie- 
tnia br. Nie uwzględniono ciężkich warun- 
ków w jakich pracuja drużyny konduktor- 
skie i pozwolono sobie na obcięcie turnu- 
sów. tak osobowego, jak i towarowego, o 
jedną drużynę przy każdym turnusie, po- 
mimo, że i tak turnusy były ścieśnione. 

Wobec powyższego drużyny konduktor- 
skie wzywają Dyrekcję F. P. K. do natych- 
miastowego rozszerzenia turnusów i dotrzy» 
mania obietnic przez siebie wydanych. 

Zebrani zapewniają Dyrekcję F. P. K., że 
są lojalnymi pracownikami, lecz nie cofną 
się od żądań przynależnych im praw i dla 
osiągnięcia celów posługiwać się będą wszy- 
stkimi środkami, nie wyłączając strajku. 

W razie nieuwzględnienia zgłoszonych 
postulatów o czasie pracy i rozszerzeniu tur- 
nusów osobowego i tawarowego, domagać 
się będą pracownicy przeniesienia z powro- 
tem do PKP. 


mości dziennika wieczornego, przegląd pra- 
sy i komunikat meteorologiczny. 
PROGRAM LOKALNY. 

TORUŃ. 11,40: Ryszard Strauss: Przygody 
Sowizdrzała (płyty). 13,00: „Siewy miesza- 
ne” — pogadanka rolnicza — wygłosi inż. 
Andrzej Miksiewicz. 13,10: Dla każdego coś 
ładnego (płyty). W przerwie o godz. 14,00 
wiadomości z Pomorza i parę informacyj. 
18,20: Program na jutro. 18,25: Utwory na 
flet w wykonaniu Feliksa Tomaszewskiego. 
Akompaniament: Jadwiga Wojciechowska. 
18,55: „Jajka wielkanocne jakich nie było 
i nie będzie” — pogadanka. 19,05: Wiado- 
mości sportowe z Pomorza. 23,00: Na do- 
branoc (płyty). 

ZAGRANICA. 

Budapeszt II. 19,05: Koncert radioorkie- 
stry. Kolonia. 19,15: Koncert rozrywkowy. 
Londyn Reg. 19,30: Mazurki Chopina i Szy- 
manowskiego w wyk. Jana Smeterlina (fort.). 
Radio-Paris. 19,15: Recital klawesynowy 
Wandy Landowskiej. Droitwich. 20,00: Kon- 
cert radioorkiestry. Hamburg. 20,10: Kon- 
cert d-dur na skrz. i ork. Czajkowskiego. 
Wiedeń. 20,00: Wieczór muzyki operowej. 
Monachium. 21,00: Koncert wieczorny. Sztut- 
gart. 21,00: Wieczór poświęcony twórczości 
Haendla. Hilversum I. 22,10: Koncert sym- 
foniczny Sottens, 22,00: Koncert mozartow- 
ski. Deutschlandsender. 23,00: Koncert fort. 
es-dur Beethovena.Frankfurt. 24,00: Koncert 


pogadanka aktualna. 22,50; Ostatnie wiado-* nocny. 
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PONIEDZIAŁEK 11 KWIETNIA. 


Godz. 19,00: Sekcja młodych robotników. Ze- 
branie w salce parafialnej przy kościele 
św. Trójcy. 

Godz. 19,30: Kurkowe Bractwo Strzeleckie. 
Zebranie plenarne w Resursie Kupiec- 
kiej, ul. Jagiellońska. Ważne sprawy. U- 
prasza się o gremialny udział. 

Godz. 19,30: Koło absolwentów szkół handlo- 
wych. Schadzka w sekretariacie. Ważne 
sprawy, dotyczące zjazdu. Przybycie ko- 
nieczne. 

* 


Związek Powstańców Wlkp. Zebranie ple- 
marne 12 bm. o godz. 20 w lokalu p. Melle- 
rowej, plac Piastowski. Powstańców, nawet 
niezrzeszonych, zainteresują ważne komuni- 


„katy zarządów głównego i okręgowego oraz 


a ZO EEE AZ RZY ZZO EZIO ZE ZZA ZOE ZZZZ ZE ZZ ZZOZ ZZOZ ZZA ZE, 


zmiany organizacyjne, zaszłe w związku z 
nowym podziałem. okręgów. — Sekretariat 
koła Bydgoszcz mieści się przy uł. Dworco- 
wej 98 i jest czynny w każdy poniedziałek 
i czwartek w godzinach 17—19. 


Sprawy sokole 


SOKÓŁ V. Dziś, dnia 11 bm. o godz. 19 
éwiczenia druhen w sali gimn. przy ul. Kor- 
deckiego. We wtorek 12 bm. o godz. 19,30 
zebranie komisji zabawowej w salce p. 
Dzierżyńskiego. — Oddział kolarzy. Zebra- 
nie plenarne dnia j12 bm. o godz. 19,30 w 
salce p. Gordona. Punktualne i liczne przy- 
bycie konieczne. 


0——— j 


W KORONOWIE ROLNICY ZAKŁADAJĄ 
SPÓŁDZIELNIĘ MLECZARSKĄ. 


Zebranie konstytucyjne tworzącej się 
spółdzielni mleczarskiej z siedzibą w Koro- 
nowie, odbędzie się w czwartek, dnia 14 
kwietnia o godzinie 12 w Koronowie w lo- 
kalu p. Nowaka, Rynek ĉi (salka na pię- 
trze). 

JES zwołano w porozumieniu z za- 
rządem Powiatowego Towarzystwa Kółek 
Rolniczych. 


KONKURS NA POLSKIE NAZWY 


tkanin wełnianych  urządzany 
przez firmę Leszczków przy udzia: 
le Związku zawodowego Litera- 
tów Polskich, Towarzystwa Li- 
teratów i Dziennikarzy Polskich 
i Towarzystwa Krzewienia Kul- 
tury. i- Poprawności Języna 
Polskiego ; 


4 nagrody po 300.- zl 


liższ'ch informacji udzielają składy 
„LESZCZKÓW* w Warszawie, 
ulica Jerozolimska 20, Krak. ' 
Przedmieście 13, oraz Wierzbo- 
wa 2, od godz. 9—10 i 18—19. 


6780) 


Zeglujmy pod polską banderą.. 


Do malowniczych krajów Północy: Nor- 
wegii, Szwecji, Danii i Finlandii prowadzą 
trasy tegorocznych wycieczek morskich na 
statkach  transatlantyckich:  „Piłsudski”, 
„Batory” i „Kościuszko. Gdy u nas doku- 
czają letnie upały, łagodny klima skandy- 
nawski zapewnia znakomity. zdrowy wypo- 
czynek w kryształowo czystym powietrzu. 
Piękne, wesołe miasta: Kopenhaga, Sztok- 
holm, Oslo, Bergen, Helsinki harmonizują 
z malowniczością krajobrazów i barwiym 
życiem miejscowej ludności. Skandynawia 
w lecie — to raj dla turystów. Międzyna- 
rodowa turystyka daje tam sobie rendez- 
vous: wśród luksusowych statków europej 
skich i amerykańskich, znajdują się i nasze 
transatłantyki. Tylokrotnie opisywane, cie- 
szące się dobrą sławą na obu półkulach, 
nowoczesne, zaakomicie wyekwibowane, w 
okresie letnim na pokładach swych groma- 
dzą turystów polskich, którzy po zawarciu 
z. nimi znajomości, darzą je zawsze sympa- 
tią i życzliwością. Oto okazja, aby poznać 
na raz obydwa nasze nowoczesne motorowce: 
pierwsza wycieczka tegoroczna do Kopen- 
hagi w maju przewiduje wyjazd na m. s. 
„Batory”, przyjazd na m. s. „Piłsudski” do 
Gdyni! W programie wycieczek znajduje- 
my dłuższą wypoczynkową podróż na Fior- 
dy Norwegii i krótkie wypady dc Kopen- 
hagi i Helsinek oraz jedną wycieczkę do 
stolic Skandynawii. Niewielka ilość mor- 
skich wycieczek i ich tradvcyjna frekwen- 
cja dyktują jak najszybsze zarezerwowanie 
kabiny na statku w biurach „Gdynia—A- 
meryka Linie Żeglugowe” lub też w Biurach 
Podróży. i 


DUŻA WYGRANA ZŁ 25.000 U KAFTALA. 


W ostatnią Sobotę zakończyło się cią- 
gnienie klasy IH-ej bież. Loterii. Ciągnienie 
to. jako zbiegające się z okresem przed- 
świątecznym, miało szczegółne znaczenie 
dla graczy. Jak nas informują, u Kaftala 
padła w tym dniu duza wygrana zł 25.000 
na nr 14069, Wygrana ta przypada w udzia- 
le pięciu wytrwałym graczom Kaftala, któ- 
rzy dzięki wygranej będą mieli wesołe i 
przyjemne święta. Poza tym padła u Kafta- 
lą w pierwszym dniu ciągnienia k! -ej 
większa wygrana zi 10.000 na nr 93407. Nie- 
bawem rozpocznie się wielkie główne cią- 
gnienie obecnej Loterii. Mamy nadzieję, że 
c Kaftalu jeszcze nieraz usłyszymy. 


e 


W sprawie tak zwanych „jasnowidzów'. 


Wobec: plagi grasujących wydrwigroszów, 
różnego typu i autoramentu „jasnowidzów”*, 


„ pozwalam sobie zwrócić czytelnikom „Dzien- 


nika Bydgoskiego uwagę, że szumnie re- 
klamowane i praktykowane „jasnowidztwa'* 
polegają na tak zwanej mnemotechnice. 
fest to metoda opanowania umówionych 
znaków, jakie udziela impresario swemu 
rzekomemu medium. Naturalnie przy tym 
słosują różne „tricki”, tak, że publiczność 


„doznaje wrażenia rzeczywistych zdolności 


medium. 

Stosowane metody poza materialnymi 
szkodami, przynoszą znacznie większe szko- 
dy moralne. Bowiem często słabsze natury 


«wyprowadzane są z równowagi psychicznej. 


Dła' dobra kraju i narodu takie wyłudzanie 
pieniędzy powinno być zabronione!. 

Jako rzeczoznawca w powyższych spra- 
«ach pozwolę sobie zaznaczyć, że Jedynie 
inż. Ossowiecki w Warszawie posiada zdol- 
ności jasnowidzenia. 

Z wysokim poważaniem 
Jerzy Wołoszczuk, 
Bydgoszcz, ul. Chrobrego 21, m. 3. 


WYPADKI NA ULICY. 

_ sBufetowa Helena Basówna (Bramka 1), 
jadąc rowereńi w ub. sobotę po południu 
ulicą Toruńską, wjechała w szyny trarawa- 
jowe, trzy czym wywróciła się i upadając 
na jezdnię, doznała ogólnego potłuczenia 
ciała. Przewieziono ją karetką pogotowia 
ratunkowego do szpitala miejskigeo. 

Wczorajszej niedzieli wieczorem, idąc 
ulicą Sienkiewicza, poślizgnęła się i upadła 
75-letnia Ludwika Petzenbergerowa (Bocia- 
noivo 32); przy czym doznałą złamańia nogi. 
Zawezwaną karetką pogotowia ratunkowego 


"przewieziono ją również do lecznicy miej- 


skiej. 


DUCH NIĘMIECKI NIE ZNA GRANIC. 

W przeddzień plebiscytu w Austrii i Niem- 
cząch odbyła się w największej sali byd- 
goskiej (u Kleinerta) wielka manifestacja 
Młodych Niemców — dla patwierdzenia, że 


tutejsi Niemey żywo odczuwają KAŻ 


co się dzieje po tamtej stronie. Przemawiał 


Keremie 


w smutku pogrążeni 


farnym. - że 


drogi tatuś, syn 1 brat Ś. p. 


w ciężkim smutku pogrążeni A 


cmentarza Najśw. Serca Jezusa. (67 


W sobotę, dnia 9 kwietnia o godz. 8 rano 
zabrał Pan Bóg do grona Śwych aniołków 
naszą najukochańszą córeczkę i siostrzy- 


w drugiej wiośnie życia, o czym donoszą 


Wacławostwo Lewiccy 


„ Pogrzeb odbędzie się we „wtorek dnia. 
12 bm. o godz. 16-tej na cmentarzu sowa: "R 
E 


W piatek, dnia 8-go kwietnia zginął 
śmiercią tragiczną mój najukochańszy mąż, 


Bernard Moryksiewicz 


przeżywszy lat 25, o czym zawiadamiaąją 


żona z synkiem, rodzice i rodzeństwo 
Rydgószcz, Sadki, Toruń, 11. LV. 1938 r. 


Pogrzeb odbędzie się we wtorek dnia 
12-g0 kwietnia o godzinie 16-tej z kaplioy 


Gero von Gersdorff, zapowiadając ostatecz- 
ue zjednoczenio wszystkich ugrupowań nie- 
mieckich w Polsce. Hs 


ZWŁOKI KOBIETY W KOSTIUMIE KĄPIE- 
LOWYM WYDOBYTO Z WISŁY. 


Makabrycznego odkrycia dokonano ub. ;. 
soboty przed południem pod Łęgnowem. 
Na brzegu Wisły w wiklinie. znaleziono 
zwłoki nieznanej kobiety w niebieskim ko- 
stiumie kąpielowym w tak silnym rozkła- 
dzie, że nie udało się na razie rozpoziać 
zwłok. Prawdopodobnie kobieta padła ofiarą 
kąpieli w Wiśle już latem ub. roku. «Wobec 
rozkładu zwłok, wieku kobiety ani też bliż- 
szego rysopisu nie można podąć. - » 

Wzrost nieznanej topielicy wynosi 1,64 m, 
-ma pełne uzębienie i na lewej ręce zegarek 
okrągły z skórzanym paseczkiem. Zwłoki 
przewieziono do kostnicy przy ul. Szubiń- 
skiej. Ktokolwiek na podstawie powyższych 
"danych mógłby podać nazwisko tragicznie 
zmarłej, niech doniesie o tym bezzwłocznie 
policji śledczej. 


KOLONIE WYPOCZYNKOWE 
DLA DZIECI KOLEJARZY. 


Rodzina Kolejowa organizuje wzorem lat 
ubiegłych kolónie wypoczynkowe nad mio- 
rzem dla dzieci kolejarzy. 

Kolonie dla dzięwcząt znajdą pomieszcze- 
nie w Helu w obszernym budynku, dla 
chłopców natomiast w wagonaeh letnisko- 
wych odpowiednio na ten cel urządzonych 
przy przystanku osobowym Wielka Wieś 
(Ecl). 

Opiekę wychewąwczą nad dziećmi spra- 
wować będzie personel wychowawczy, a O- 
pieke lekarską — lekarz z pergonalęm sani- 
tarnym. Opłata za 28-dniowy pobyt dziecka 
na kolonii wynosi dła członków Rodziny 
Kolejowej 15 zł. i 

Informacje w sprawie przyjęcia dzieci na 
kolonie nadmorskie udzielają zarządy. kół 
Rodziny Kolejowej. ` 


Pewna ilość dzieci z Pomorza wysłana 
zostanie na kolonię leczniczą do Aleksan- 
drowa, podgórską do Węgierskiej Górki, tu- 
dzieź do obozu wychowania fizycznego w 
Zalesiu na Wileńszczyźnie, gdzie znajdzie 
pomieszczęenie starsza młodzież. 


| Parcela 3966 
| budowlane ogrodnicze sprze- 
daje pobliżu Myślęcinka ma- 
jętność Zamczysko. Zgłosz. 
iprzyjmuje Zamczysko wzgl. 
* ai piły Gorgolewski, 

j Sniadeckich 24, telef. 1919. 


Ren YA 


złom 
żelazny, stalowy, maszyno* 
1 WY» metali półszlachetnych 
oraz wszelkie odpadki szkła, 
‘drutu i blach knpuje Mor- 
ska Centralna Złomu, Byd- 
goszez, ul. Artyleryjska 18, 
tel. 15-12. 3961 


Kupię 
dom. wpłacę 10 tys„ po- 
średnicy wykluczeni, - 
ferty „Zamiejscowy” fi- 
lia. 3861 

Żaglówkę _ 
solidną = DA żagla 
wzwyż, kupię. Oferty po 
„A. B” filia. 4001 


Encyklopedię 
Powszechną Orgelbranda 
kupię. Oferty do Dzien- 
nika Bydgoskiego po d 


cownika do 


spraw 


grodzeniem. 


32—5, 


potrzebna. 
ski 4. 


znańska 10. 


z gwarancją 


stauracja. 


do bufetu 


z odpisami 


ruń, Szeroka 


„DZIENNIK BYDGOSKI”, wtorek, dnia f2 kwietnia 1938 r. 


"Film ten ukaże się jeszcze dziś, jutro i w 


Poważne 
Tow. Ubezpieczeń poszuku- 
je wykwalifikowanego pra- 


szkodowych 
akwizycji za stałym wyna- 


„Poważne Tow.” 


p Potrzebna 
dzjewozyna. Şienkięwieza 


Fryzjerka 
Plac Poznań- 


Służąca 
potrzebna. Tepper, 


Kelner 


potrzebny od zaraz. Ino: 
wrocław, Kościelna 10, re- 


Pomocnik 


dnej Śniądalni w Toruniu 
potrzebny od 15. 1V. Zgł.| 


przy wolnym stole i stan: | kuchnia. Sniadeekich 81/1. 
cji, kierować pod szyfrę| ————————-—— 
„15% do biura „Par“ To- 


„Encyklopedia”. (6783 Szwajcar 3998] 4% pokojowe: 
potrzebny. Fordońska 30.|komtortowe. 
(LEKCJE a to erd 
TERAS zaraz. Sienkiewicza 6ł, do wynaj. Dworcowa 9. 
Kto udzieli $łużąca (4000 2 pokoje o 


„ZNACHOR” å 
: ~- kino „Kristal. 

Wznowienie jednego z najlepszych fil- 
mów produkcji polskiej p. t „Znachor” ma 
dwojakie przyczyny i to ważkie przyczyny. 
Jedna, że pozwoli pewnej części publiczno- 
ści pó raz drugi rozkoszować się niezwyk- 
łymi przygodami lekarza, który stracił 
wskutek ciężkich przeżyć osobistych pa- 
mięć, a druga, iż umożliwia się zobaczenie 
arcydzieła polskiaj twórczości filmowej tym, 
którzy.z rozmaitych poowdów nię oglądali 
„Znachora”.. Dobry film zresztą warto 80- 
bie utrwalić w pamięci Nie małą też Sa- 
tysfakcję sprawia gra artystów, szszególnie 
Junoszy-Slępowskiego, który stwarza inte- 
resującą i bogatą psychicznie postać dr. 
Wiłczura, a po tym znąchora wiejskiego. 
Podwójną rolę jego żony i córki gra foto- 
geniczna Elżbieta Barszczewska. Dobrym 
partnerem jej jest Witold  Zacharewicz. 
Świetny typ właścicielki kina w małym 
miasteczku daja zawsze niezrównana. Ćwik- 
lińska. Dalszą galerię plastycznych postaci 
tworzy liczny zespół z Węgrzynem na czele. 


środę, bo czym kopia powędruje w świat 
i już więcej do nas nie wróci. Radzimy 
przeto skorzystać z nadarzającej się okazji: 
Nadprogram idzie iygodnik z aktualnymi 
wydarzeniami. 
„BIAŁE RÓŻE” 
(kino „Marysieńka”). 

Film pełen sentymentu, szlachetności 
i'wiary stanowi rzadko spotykaną strawę 
duchową. „Białe róże” są właśnie obrazem, 
który w okresie Wielkiego Postu swą tre- 
ściągi ujęciem wzbudza mimowoli uczucia 
zupełnie odmienne od tych, których zazwy- 
czaj doznajemy w kinie. Biedna, młoda 
dziewczyna, zmuszona do ciężkiej pracy, 
spotyka na cierniowej drodze życia ma- 
lutkie i kochające serduszko, które gotowe 
dla niej życie poświęcić. Mały Jean Dax 
odtworzył rolę chłopca, przywiązżnego ca- 
łym sercem: do śwej wychowawczyni z nad- 
zwyczajną wnikliwością. M 


Micdszy 
ogrodnik, kawaler, lat 20, 
ogzaminowany poszukuje 
posady, najchętniej na 
probostwie. Obeęznany z 


załatwiania 
oraz 


obsługą kościelną. Waru- 
nek posada stała, Łaska- 
we zgłoszenia do Dzien. 
Bydg. pod „M. 2”. 


Oferty pod 
(6624 
(6801 


6263 
(6772 


6768 


Po- 
(6769 


bankową| 


(6787 ACRE 

hanalowy |Cena w tej rubrice 1 wiersz 508: | 
pier wegorze-] 1, 2, 3 pokojowe: 
kuch. Sienkiewicza 28—2a. 


świadactwj 3, 2, 1 pokojowe: 


2 í 3 pokojowe: 


bezdziet. Jagiellońska 28. 


28. 6791 


z życia Św. 


pokoju słonecznego, pełny 
komfort, najchętniej wila. 
Oferty z warunkami 
„Urzędnik” filia Dz. (3881 


Dział ogłoszeń 
Głównej Księgarni Woj- 
skowej przyjmuje ogło- 
szenia do swych wydaw- 
nietw. Do końca kwietnia 
i maja ukażą się: Heinrich, 
Budowa kajaków wydanie 
i fl, Pluciński, Kajak żagło- 
Nakielska:71.|wy P. 7, Bońeza-Toma- 
—————7 _ lszewski, Kodeks ordero- 

wy., Leiss, Lunety celo- 
‘| wnicze, oraz podręczniki 
pływaniu. 


AUNE FEE OE ZE A Enz W 


Teresy zostały ślicznie wman- 
towane do akcji, tworząc harmonijną i ści 
śle z sobą powiążaną całość. Ze względy na 


szlachętne tendencje tego naprawdę religij- 


nego obrazu, który obok czystości uczuć wy- 
kazuje istoty pełne zakłamania i obłudy, 
film zalecany jest nie tylko dla dorosłych, 
ale i dla młodzieży, o której tak mało się 
myśli, jeśli chodzi o dobór obrazów. W nad- 
programie ciekawa aktualności i nowy ty- 
godnik. Sy 


Do Janowca. Skazani za zniesławienie 
wójta współpracownicy „Samoobrony“ ka- 
rę już odceierpieli, zanim wyszło na jaw, że 
główny świadek oskarżenia Bł. popełnił 
Kkrzywoprzysięstwo, za Co wyrókiem Sądu 
Okręgowego w Gnieźnie skazano go na. pół» 
tora roku więzienia. Zasądzony Bł. tłuma- 
czył się przed sądem. że został namówiony 
do fałszywych zeznań i otrzymał za to e» 
merytyrę.. 'W ten sposób pb. porucznik 
rez. Kasprzak i red. Jędrzejewski z Gyu- 
dziądza zostali w opinii zrehabilitowani. 

Panu M. S. Kandydat na dyrektora Tea- 
tru Miejskiego, o którym Szanowny Pan 
twierdzi, że nie ma nic wspólnego ze scena, 
jest człowiekiem 0 wątpliwej wartości mo- 
ralnej i „mocno nadszarpniętćj opinii”, tu- 
dzież- obcej narodowości i religii, a przy 
tym „notorycznym alkoholikiem“ — nie ma 
żadnych widoków. List Pański posłaliśmy 
mimo to Panu Prezydentowi Miasta do. ła- 
skawej wiadomości. reż" 

Pseudonim. Ogłoszone. w  „Bluszczu”, 
Świecie" i „Iskrach* powieści pod pseudo- 
nimem „Piotr @odek“ napisała Stefania. Zo- 
fia Osińska, literatka z Warszawy. Prózes 
bydgoskiego rzemiosła p. P. G. nie pisze po- 
wieści. ę 

Lwowianinowi na Pomorzu, Informacyj 
„Dziennika Polskiego“ ze Lwowa nie można 
brać poważnie. Jest to organ dywersąptów 
tzw. narodowych pragnących  poróżnić 
wszystkie stronnictwa opozycyjne, aby „OÓ” 
zon* na tym nąwozie sztucznym znalazł 


fotywy religijne pożywkę. Daremny trud. 


Jasnowidz — 
6761lLewando przepowiada 


Pokój 
Rupienica 19—5. 


: m —__ | zdumiewająco trafnie. Po- 
POKOJU Ń „morska 42—1. (3993 
POSZUKUJĄ É Dobrze : 


prosperujące przedsiębior- 
stwo poszukuje udziałow= 
caka pitałem 3000—400V ce- 
lem zwiększenia produk- 
cji. Oferty filia Dzien. 
Bydg. pod „Pewne” (3897 


Poszukuję 


A 


Długowłosa 6792 
żółto ~ brązowa suczka % 
czarnym pyskiem noiekła. 
Odnalazea otrzyma na- 
grodę. Ul. Brzozowa 82, 


Em AA 
Rozwodrik 
niewinny. kupiec, zapozna, 


panią gotówką. Wiek, za- 
wód, wyznanie obojętne. 


Informacji 


- w Bydgoszczy podaje do ogólnej wiadomości, 


" Formanowski, ul. Mostowa 
:- 12; także sprzedaje wszelkie 
farby do włosów. 


lekcji matematyki uczniowi 
IIl Kł. gimn. za dobrym wy- 
nagrodzeniem. Zgłoszenia 
„Dobry matematyk” do 
Dziennika. 6759 


ECE 


engien a Ail BATEE T E 
W myśl par. 88 rozporządzenia Rady Ministrów z- dnia 
'25,6.1932 o postępowaniu egzekucyjnym władz skarbo- 
wych (Dz. U. R. P. Nr 62 poz. 580) 1. Urząd Skarbowy 

że dnia 
12 kwietnia 1938 o godz. tO-ej w łokalu składnicy 
skarbowej przy ul. Konarskiego 1, celem uregulowania 
zaległych, należności pódatkowych odbędzie się sprze- 
daż z licytacji niżej wymienionych przedmiotów ; dwa 


futra karakułowe, jedno fokowe. 2 lisy srebrne, biurko, Fryzjer (3998 
maszynę do pisania, kanapę, lustro, szafę do rzeczy, potrzebny, Gdańska 30. 
aparaty fotograficzne, rower męski, zegary ścienne. T E 


6803) 


IGEJF 


włosów dla Pań nieszkodli- 
wymi farbami, uskutecznia 
fachowo Zakład Fryzjerski, 


do restauracji potrzebna. 
Gdańska 184. (3997 


Uczciwa 
posługaczka z praniem 
potrzebna. Dworcowa 20, 
m. 8. 3986 


Dziewczynka 
potrzebna, posługa coło- 
dzienna. Cieszkowskiego 
8—4, 3991 


1. Urząd Skarbowy. 


urządzenia, Szopy, | 
mieszkalny, heblarnia do 
obróbki drzewa, obok St. 
kolejowej we Włocławku. 
Zgłosić się Włocławek, 
6775 ul. P. O. W. 39. 6784 


; Wdowa 


ESSA sprzeda zakład fryzjerski 
| SPRZEDAŻB ) | 


damsko-męski, dobrze 
$ Pianina 


prosperujący, centrum 
Pomorska 27, Pfitzenreu- 


Panienke 
małą kaucja przyjmę. 
Skład kolonialny, Różana 
t8. 6807 


; Dziewczyna 
do pracy domowej. Po- 
morska 42— 43. (3881 


miasta, woda bież. zimna- 
gorąca,kłamrowy aparat do 
trwałej, Oferty Włoeławe 


2 ABRADIO WE Plac Wolności 13, L. Gó Dziewczyna 
A ARzawe ; rzyńska. 6814 potrzebna EL A c: 
jamniki tanio. Promenada giellońska skła o- 
Damskiemu ; , 5 
„ 5, m. 2. (6788 | nyzjerowi sprzedam fry- ionialny, __(6805 
-Wózek zjerstwo „w Śródmieściu. Bieliżniarka 
dziecięcy, rower, kajak, | Oferty pod „Damski”|z maszynką, Pomorska 46, 
lampę. Płocka 22. (89074 filia. 3995]m. 2a, I p. 3990 


z gotowaniem: potrzebna. |kuchnia, łazienka od 1 ma- 
Plac Piastowski 19, m. 5.|ja. Chopina 14—1. (3979 


Specjalista . Pokój 
do budowania i prosto-|kuchnia, rok z góry. Le- 


vanja ram rowerowychļ|šna 35, Bielawki. (6797 

natychmiast potrzebny. A 3ETPYRRPPORCZZAN FE: 
Zduny 6. 3985 „2 pokoje A 

kuchnią wynajmę. Kozie- 

krawcowa 3982įtulskiego 38. 3392 


potrzebna. Dworcowa 2. poepen 
Kucharz DZIERŻAWY 
pomocnik, z kuchnią war- 


szawską, zimny bufet, za 
dobrą opłatą, potrzebny 
od 15. bm. lub później. 
„Gastronomia” Bydgoszcz 
Dworcowa 19. Rynek. do wynajęcia. Of. 
Dziewczyna Dziennik Bydgoski, „Kon- 
do dziecka, młoda, zdro-|fekcja”. (6793 
wa,. czysta, potrzebna. Wydzierżawię 
Chrobrego 3—2. 6808|30 morgowe nizinne go- 
spodarstwo ogrodowe, 


POSADY duże masywne zabudowa- 
POSZUKUJĄ 4 


nia (była karczma) od za- 
Panienka 


raz. Czyżewski, Sartowice 
pow. Świecie. (6789 
kursem pielęgniarskim u- Garód 
miejąca cośkolwiek szyć ekana dwupoko- 
poszukuje posady do nie-|iowym do wydzierżawie- 


Murowana egzyStencja, 
Skład konfekcji, bławatów 
kilkadziesiąt lat, zaprowa: 
dzona, klientela, w Kcyni, 


mowięcia lub dzieci. O-|v; 7i F 

ARAA ;|nia. Wiadomość Prome- 
ferty Dziennik Bydgoski wada 11, między 4—8, 
Inowrocław. Iitel. 3448. (6777 


Panna (8300 
zajmująca się kiika lat 
składem kolonialnym, po- 
szukuje. posady jako ek- 
spedientka do skjadu ko- 
lonialnego. Of. „E. W. S7 


>- 


(6306 


"POKOJE 
|| WOLNE / 
Panem 


Poznańska 14—0. 


a 


Oferty „Szlachetny” Dzien- 
nik Bydgoski lInowroc- 
ław. 6183 


udziela Administracja 
Warszawa, ul. Chmielna 
7 m. 9, tel. 6-24-04. (6756 


Pamięfajcie o bezrobotnych ! 


NAWET NA DNIE MORZA.. 


( 6 sa58 47 
i Ne CZY 
WR 40/8: 


— Tu jest wezwanie podatkowe dla panats 


A 


; B. ładny dziecięcy pantofelek. 
U Podeszwy skórzane. 


-Dla najmniejszych. W kolorze 
białym i brąz. Bardzo elastyczne 


W kolorze brązowym. Podeszwa 


skórzana 


„DZIENNIK BYDGOSKI". wtorek, dnia 12 kwietnia 1938 r. 


WHM RAAHAA UH 


Fotawid 


to aparat najwyższej klasy. 


Mały wymiar. solidna i trwała budowa 
kamery, silno - świetlne obiektywy. 
Jedno zdjęcie 2 grosze, daje ostre po- 
większenie do 40 em. (2886 


Wznoewiłam 6763 
moją praktykę. Mieszkam 
Bydgoszcz, Grunwaldzka 
71, akuszerka P. Weide- 
mann, przyjmuje panie z 
Ubezpieczalni i prywat. 


pununa 


Ceraty 


Reprezentacja na Polskę: Tapety $ 
EMO Linoleum i | 
ydgoszcz imitacje skóry f 
Sí. Zaka szewski Gdańska 9 poleca Arik y S 


KAOOPAANAWWTWW ATENA 


LUW 


ZATMOREAOPONWWATATOROAHAOROETNOTN Ww alig órski 
YW o AE A "= |; Bydgoszcz, niicą Gdańska 12 $ 
„telef. 1223 (F418 z 
Poznań, ulica Pocziowa JL. Ę 
Przyjmuje asygnaty „Kredyt“, & 


Trwała 
ondulację wykonuje so- 
lidnie Fęglerski, Dwor- 
R cowa 73. 


E | 
i | | Obecnie na uskutecznia. 


8: 


z nie reperacji 
jest i przeróbek 
czas wszelkich 


futer i lisów 


k'óre wykonuje sumiennie po . 
cenach przystępnych 


Edward Peschel 


mistrz xuśn erski (6757 


Bydyoszcz, Dworcowa 46 


(skład) tel: 28-26. 


2661-33 


Ka świeta 


polecamy 


jajka wielkanocne i czekolady 


najlepszej jakości po cenach najniższych 
Wtzelkie artykuły do pieczenia ciast 


Kolejarzem 
kredyt. Płaszcze, ubrania, 
obuwie, towary krótkie. 
Warszawska 1. 3862 


 Łdia metalowe 


e 


| Lola dziecię 


poleca (2700 
po korzystnych cenach 


Juliusz Musolft 


ow, z o. p. odp. 


T 
Bydgoszcz, ul. Gdańska 7 
tel. 1650 1 3026. 


Lakiery Smok 
trwałe. tanie. 
Poznańskie; 
chrześcijańskie 
do nabycia drogeriach, 
składach farb. (6497 


Nasze 


najlepsze mieszanki kawy 


codziennie świeżo palone 


Herbata - Kakao 


Największy wybór 


WiniWódek 
Likierów - Koniaku 
Rumu - iraku 


C. Behremcd z Co. 


ul. Gdańska 23. 


6622-08 


„<asingcompany' 
handel jelit, obecnie przy 
ul. Jagiellońskiej 40. (3980 


Czytajcie Dziennik Bydgoski! 


Nr 8 


Kee) "Działanie 


ODŻYWCZEGO 


_ BIOCELU 


3 pe kiiku dniach spostrzegłam, że moje 
drobne zmarszczki i ` szpetne linie 
zaczęły znikać, a w niespełna parę 

tygodni wyglądałam już o 10 lat młodziej. 
Bioceł — jak mnie poinformował kosme- 
tyk- specjalista — jest wynałazkiem  wybit- 
nego. Profesora Uniwersytetu Wiedeńskiego. 
Jest on obeenie zawarty w każdym słoiku 
Kremu Tokalon koloru różowego, spreparowa- 
nego według oryginalnego francuskiego prze- 
pisu znakomitego paryskiego Kremu Tokalon. 
Należy go stosować co wleczór przed udaniem 
się na spoczynek, Krem zaś Tokalon koloru 
białego co rano. Nada to w krótkim czasie 
zwiędłej, ciemnej cerze blask świeżej, żywot- 
nej młodości. Uiczyni skórę jasną, usunie 
zmarszezki 1 wszelkie wady cery. 


wia ASY A 


Przy Zarządzie Miejskim w Bydgoszczy 


wakuje posada 


elektro - technika 


Kandydaci z ukończoną średnią szkołą techniczną 
(np. Państw. Szkoła Budowy Maszyn w Grudziądzu 
lub jej podobna) będą mieli pierwszeństwo. Uposa- 
żenie według umowy, - - : Šarin 

Stanowisko. powyższe jest zaraz do objęcia, 

Zgłoszenia z życiorysem i odpisami świadectw | 
oraz z podaniem wymaganego wynagrodzenia należy 
nadsyłać do 20 kwietnia 1938 r. do Wydziału I-go 
Zarządu Miejskiego, ul. Jezuicka nr 1. (6782 


Prezydent Miasta: (—) L. Barciszewski 


K SPRZEDAŻE 
Bar-Restauracja 
centrum Gdyni. obrót 
3—4 tysięce miesięcznie 
sprzedam za 6000 zł. We- 
stfalewski, Gdynia, Skwer 
Kościuszki 19, tel. 3015. 
6498 


. Kwiaciarnię 
najlepiej zaprowadzoną z 
liczną klientelą z powodu 
wyjazdu zdecydowanemu 
kupcowi sprzedam. Bo- 
gato zaprowadzony sorty- 
ment krzewów, kwiatów 
najtaniej oddam ~ Frieda 
Haedeke, Grudziądz, Jó- 
zefa Wybickiego 37. -6709 


Dom 
z dużym placem, okazyj- 
nie sprzedam chrześcija- 
mom, pośrednicy wyklu- 
czeni. Włocławek, Szczę- 
śliwa 1, Bloch. (679U 


Repertuar Kin bydqoskich: 


KRISTAL: „nachor“, 
Nadprogram: Najnow- 
szy tygodnik Pata. 

MARYSIENKA: „Białe ró- 
że“, i nadprogram. 

APOLLO: „Pensjonarka* 
z Deanna Durbin”, pre- 

„ miera, dodatek kolorowy 
p.t. „Pięciopsiaczki plu- 
tóna” oraz nadprogram. 

KAPITOL ul. Marcinkowskiego 4: 
Dziś dwa filmy polskie: 
aKRobert i Bertrand" z 
Bodo iDymszą oraz „Ta- 

. jemnica panny Brinks“. 

BAŁTYK: „Magiczny 
klucz“ i „Otchłań grozy“ 


Ceny ogłoszeń: 25 gr. za wiersz milimetrowy na stronie 7-łamowej szerokości 38 mm. Za reklamy na stronie przed ogłoszeniami 70 gr., 
na dalszych stronach 1,00 zł. za milim. 1 łam., szer. 67 mm. Drobne ogłoszenia słowo tytułowe 25 gr, każde dalsze 15 gr.; 


Td 


„Dziennika 


w świątecznej, wyiwornej szacie. 
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„Dziennika Bydgoskiego" w 


reklamowania się jest 


Wózek 
ręczny na resorach. Kacz- 


Parcele Kolonialke 


70 gr. m? Mińska 14. tel.|z mieszkaniem, ogrodem, DOW E 


2 mieszkania trzypokojo- 


3989. (3988 | oddam zaraz. Źwirowa 9, | marek, Podwale 12. (6767 z > - 
SR daje 01 Bydgoszcz. 6762 A we. ogród. Nakielska 151. 
P N 2208. (3788 Motocykt kiszone 20 bi beczek Rower 


„Jadalka 


sach oddam. Oferty Dziennik 
Jezuicka 14. 


f męski zł 48 sprzedam. 
Bydg. „Ogórzki”. 6679 


w dobrym stanie sprzedam. 
Grunwaldzka 46. 6498 


6795 i Leszczyńskiego 48. 6778 


Większe ogłoszenia, zamieszczóne wśród drobnych, 509/, drożej jak w zwykłem dziale ogłoszeniowym. Przy powtórzeniu 


Przy konknrsach i doehodzeniach sądowych wszelkie rabaty upadają. — Ogłoszenia zagraniczne 259, dopłaty. 
Za terminowe umieszczenie i przepisane miejsce administracja nie odpowiada. — Miejsce płatności: 


Wydawca, nakładem i czcionkami: Drukarnia Bydgoska Sp. Ake. w Bydgoszczy, — 
za kronikę toruńską: Roman Kobierski w Toruniu: 


ji Bydgoszcz, 
-onto czekowe: P. K. O. 203713 Poznan. 


NAANA NZA Z 
lanie 


w znacznie zwiększonym PARIE irozszerzonej objętości — 
warte w tym wyóaniu przedstawiają 

maełość p d 
wysoka wartość propagandowa 
góyż czytarie będą przez wielotysięczne rzesze czytelników | kierniaPomorzanka. Świę- 


barózo korzystnej, bo świątecznego odpoczynku. 


Qlajlepszym więc sposobem óla skutecznego za- 


wielkanocny nume „Dziennika Bydgos 


EOE 
WOLNE : 
krawiecka przyjmie po- 


Pomocnica 
sadę od: zaraz. Oferty 
„67527, 6760 


Seter 
brąz. przybłąkał przed 
trzema dniami, odebrać, 
Sobieskiego 1. 6776 


Fryzjer 
fryzjerka potrzebni. Grun- 


waldzka 81. 6763 
Fryzjerka : 
potrzebna zaraz, Wełnia- 
š A : ny Rynek 11. (6865 
Bydgoskiego |... serawnsii» 
polsko - niemiecka potrze- 


ukaże się bna do | Gb: 2 oka 
A stwa w yni krytka 
w sobote, dmia 16 kwietnia rb. pocztowa 189  4 8053 


czeladnik `: 
kominiarski zaraz potrze- 
bny. Majewski, Tarkowo 
pow. Inowrocław, (6741 


Wszystkie ogłoszenia za- 


Dziewczyna 
do kuchni. potrzebna. Cu- 


tojańska 21. 6794 


Dziewczyna 
samodzielna gotowaniem 
potrzebna zaraz. Perlik, 
Pierackiego 14, 


Fryzjer 


atmosferze óla*inserentów 


N 
z 


będzie miał możność w 
dobrym interesie dalej się 
wykształcić, od zaraz lub 
później może się zgłosić. 
Oferty proszę pod „Fry- 
zjer damski”, (6774 


ze 3? 
e 
Radio 


trzylampowe, zmienny 85 
zł. Poznańska 9—7. (6766 


Dom 
5 pokoi, 5 mórg ziemi, 
7.000, wpłaty 4.000. Sien- 
kiewicza 28—2. (3983 


Chłopiec 
do posyłek potrzebny. 
Gdańska 85, skład. (3978 


w tekście na drugiej i trzeciej stronie 1,20 zł, 


dla poszukujących pracy oraz na nekrologi 20 /, zniżki. 


ogłoszeń o tym samym tekście udziela się rabatu. 


- Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca o 209/, drożej. 
Konta bankowe: Bank Związku Spółek Zarobkowych, Bank Ludowy. 


Za wiadomości z Gdyni i wybrzeża odpowiedzialna: Zofia Źelska- 
za wszystkie inne działy: Stanisław Nowakowski w Bydgoszczy. 


Mrozowicka w Gdyni 


6785 


damski dobra siła, który. 


. 


i 
b, M 


